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GAZETA LWOWSKA
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 

z 'wyjątkiem dni poświąteeznyeh.
.Numer pojedyńezy kosztuje w miejscu 10 hal.. 

pocztą 16 hal. — Biura Bedakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieckiego 1. 10. — Ekspedycya miejscowa 
w hinrze dzienników St. Sokołow skiego, ulica Jagiel­
lońska I. 3. — Listy należy frankować.

Keklamaeye otwarte wolne od opłaty.
Telefon Iłedakeyi Nr. 88.

P r e n u m e r a t

rocznie
półrocznie

z a m i e j s c o w a :
, 32 K I ćwierćrocznie 8 K —  h. 

16j,K | miesięcznie 2 K 70 h.
rocznie . 
półrocznie.

mi e j s cowa :
24 K I ćwierćrocznie . . 8 K 
12 K | miesięcznie. . . 2 K

W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K 35 h. miesięcznie.
„Przewodnik naukowy i literacki", dodatek miesięczny do Gazet]/ Lwmoskiej, otrzymują ca-ło- 

i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenum erują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ewierćroezni i miesięczni za dopłatą": pierwsi 1 K 50 h., drudzy 60 h. 
„Przewodnik11 prenumerowany osobno kosztuje 8 K.

Ceny ogłoszeń: Wiersz petitowy lub jego 
miejsce 20 hal.

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nadesła­
ne po 60 hal., za wiersz lub jego miejsce miary pe­
titowej.

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie: Biuro dzienników Sokołow skiego  
we Lwowie ulica Jagiellońska I. 3. W Paryżu wy­
łącznie A gencya: U. Adam (V. de Kaczkowski) 38 
Iłue de Yarenne.

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 1 
czerwca b. r. nadać najmiłościwiej Ministro­
wi robót publicznych, Ottokarowi T r n c e  i 
Ministrowi Władysławowi D ł u g o s z o w i ,  or­
dery Żelaznej Korony I. klasy z uwolnieniem 
od taksy.

Jogo Ces. i Król. Apostolska Mość ra­
czył wskutek wiernopoddańczego wniosku Mi­
nistra Ces. i Król. Domu i spraw zagranicz­
nych. zatwierdzić najmiłościwiej Najwyższem 
postanowieniem z dnia 11 maja b. r. powo­
łanie konsula dr. Karola B e r t  o n i  ego,  na 
kierownika konsulatu w Sofii.

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
Lwów, 4 czerwca.

Rada państwa.
Z Izby posłów.

N i wczorajszem posiedzeniu Izby po­
słów, w dalszym ciągu drugiego czytania 
planu finansowego, po przemówieniu referen­

tów poszczególnych działów podatkowych, 
dyskusje dalszą przerwano.

Izba przystąpiła do obrad nad wnio­
skiem nagłym p. Kressla o zniesienie po­
datku od mięsa.

Po referencie zabrał głos p. M a t a- 
k i e w i c z i zwrócił uwagę Izby, że o wiele 
pilniejszą sprawą jest uwolnienie od podatku 
bydła dobitego, niż wogóle zniesienie po­
datku od mięsa. Zwrócił się do Rządu z pro­
śbą, aby wywarł swój wpływ na. Izbę panów, 
by sprawę, tę szybko załatwiła i . aby uchwa­
liła ustawę w brzmieniu przyjętem przez 
Izbę posłów. Wkońcu oświadczył mówca, 
że póki ta sprawa nie jest załatwiona, póty 
nie może głosować za nagłością wniosku p. 
Fressla.

Na tern obrady przerwano.
Wśród wniesionych wczoraj interpela­

c ji znajduje się interpelacya p. O n y s z k i e ­
w i c z  a w sprawie rzekomego pokrzywdzenia 
rodzin rezerwistów przez braki w wypłaca­
niu im zapomóg i interpelacya p. K l e m e n ­
s i e w i c z a  w sprawie rzekomych nadużyć 
przy wyborach do powiatowej Kasy chorych 
w Nowym Sączu.

Dziś dalszy ciąg obrad.

Z kom isyi budżetowej.
Komisy a b u d ż e t o w a  ukończyła wczo­

raj dyskusyę nad centralncm zamknięciem 
racliunkowciii za rok 1011.

W ciągu dyskusji p. K o l i s e h c r  <•- 
świadczył, że pocztowa Kasa oszczędności 
jest wprost wspaniale prowadzona, lecz wła­
śnie dlatego należy wskazać na niektóre błę­
dy w jej organizacji. Mówca uczynił poczt. 
Kasie oszczędności zarzut z tego powodu, że

wszystkie swe kapitały lokuje w papierach 
państwowych.

Z kom isyi prawniczej.
Komisya prawnicza obradowała wczo­

raj nad sformułowaniem postanowień o nie­
tykalności adwokatów za wyrazy użyte pod­
czas wykonywania zawodu.

Głosowanie odbędzie się dzisiaj.

Z klubów i  stronnictw.
K l u b  u k r a i ń s k i  obradował wczoraj 

nad treścią listu pasterskiego, wydanego 
przez biskupów gr. kat. pod przewodnictwem 
Metropolity ks. Szeptyckiego. Jednomyślnie 
stwierdzono z zupełnem uznaniem, że list 
pasterski podkreśla łączność silną z ludem 
i jego politycznymi przywódcami, przy prze­
strzeganiu wszelkich zasad Kościoła katoli­
ckiego i występuje za czystymi wyborami i 
za dotrzymaniem kompromisu w sprawie re­
formy wyborczej sejmowej. Klub uchwalił 
wyrazić pełne uznanie i podziękowanie bi­
skupom ruskim.

Komisya parlamentarna k l u b u  c z e ­
s k i c h  a g r a r y u s z y  obradowała wczoraj 
nad statutem jednolitego klubu czeskiego, 
poczem wezwano piezydyum, aby dążyło do 
rychłego zjednoczenia wszystkich stronnictw’ 
czeskich w Radzie państwa. Powzięto też 
postanowienia co do obrad pełnej Izby po­
słów i komisyj. Po południu zebrał się klub 
czeskich agraryuszy na pełne posiedzenie. 
Jednomyślnie przyjęto wnioski kom. parla­
mentarnej. Zatwierdzono też wnioski co do 
taktycznej opozycyl w plenum i w komisjach 
Tzby.

Wprowadzenie loferyi klasowej.
(III) W gen. Dyrekcji będzie urządzone oso­

bne biuro, w którem utrzymywać się będzie 
ewidencyę co do życzeń kolektur w sprawie 
przydziału nowych losów, jakoteż co do ofia­
rowania nierozmieszczonych losów, a również 
wdrażane będzie wzajemne porozumienie po­
między kolekturami.

Kolektury mają złożyć kaucyę w7 wyso­
kości 80 kor. za każdy los oddany im do 
sprzedaży.

Kaucyę złożyć należy w rentach pań­
stwowych wedle kursu dziennego w dniu 
złożenia — a to w pocztowej Kasie oszczę­
dności w Wiedniu.

Za losy zapłacić, względnie wynikają­
ce z obrachunku saldo zapłacić należy co 
najpóźniej do dni 14 po końcu ciągnienia. 
Dopiero wówczas, gdy gen. Dyrekcja ma w 
ręku dowód przekazania, może nastąpić wy­
syłka losów odnawiających drugiej najbliż­
szej klasy.

Właściciel kolektury wfinien interesy 
loteryjne załatwiać osobiście.

Jeżeli właścicielem jest Towarzystwo, 
w7 takim razie winno ono w7ymionić jedynie 
uprawnionego członka Towarzystwa, pełno­
mocnika lub urzędnika, jako kierownika ko­
lektury.

Dochody kolektury składają się:
a) z naieżytości wkładko,vąj w wysoko­

ści 2 koron za każdy jeszcze niowyeiągnio- 
ty cały los klasowy;

b) z prowizyi w7 wysokości 1’/„ procenl 
od wszystkich wygranych, któro przypadną 
na losy danej kolekturze przekazane.

48)

JERZY ŻUŁAWSKI.

LAUS FEMINAE.
P O W I E Ś  C.

C Z Ę Ś Ć  P I E R W S Z A .  

P o w r ó t .

(Ciąg dalszy).

Księżna zw7róciła r.ozmowe na inny 
przedmiot, a Butrym zauważył, że jest chło­
dna i jakby urażona. Przy pożegnaniu, które 
nastąpiło prędko wobec rwącej się wciąż 
dalszej rozmowy, podała mu wyniośle szty­
wna dłoń do pocałowania i nie zachęcała go 
wcale do ponownych odwiedzin.

Butrym śmiał się, powtarzając pewnego 
dnia żonie w domu tę rozmowę.

— Złośliwy jesteś, Mietku — rzekła 
pani Zośka.

— Wcale nie jestem złośliwy. Nie uwa­
żam bynajmniej, aby wdowa po księciu Ila- 
zarapclianie robiła znowu taki nadzwyczajny 
mezalians, wychodząc za Rohityna. Jest on 
sobie taki, jak tysiące innych, ani lepszy, 
ani gorszy. Irytuje mnie to poniewieranie 
zupełnie przeciętnego człowieka i łamanie 
rąk nad krokiem księżnej, jakby ona była 
czemś innem, jak również przeciętną kobietą.

— Nie mów! Ona jest poprostu nad­
zwyczajna.

— W czem?
— Choćby w tom, że jest piękna, cu­

downa i żo tak sobie mnie przygiąć do nóg, 
zdeptać was wszystkich...

— .Jakto: nas wszystkich?
— O, ciebie nie! Naturalnie. Ty jesteś 

człowiek nieskazitelny.
Pogardliwa ironia zgrzytnęła w głosie 

słodkiej pani Butrymowej.
Profesor ruszył ramionami.
— Cotowaś mi robić zarzuty, żem się 

do jej rydwanu nie zaprzągł — rzekł lekko i 
z humorem.

Żonę jego to podrażniło.
— Nie bój sio, nic byłoby tam miejsca 

dla ciebie. Cóżby z tobą robiła? Zresztą... 
starzejesz się znacznie w ostatnich czasach.

Profesor wziął jakąś książkę w rękę i 
nie chcąc prowadzić dalej tej rozmowy, uda­
wał, że czyta.

Pani Zośka milczała przez jakiś czas, 
przerzucając nuty na fortepianie. Wreszcie 
rzuciła niespodziewanie:

— Ale wiesz, ten Turski, to jest skoń­
czony osioł.

— Go mówisz?
— Że Turski jest osioł.
— Niech będzie.
— Naturalnie. Bo żeby mieć taką ko­

bietę i uciec przed nią i pozwolić sobie za­
brać ją  innemu...

— Przcdewszystkiem: nie widzę w niej 
nie nadzwyczajnego, a następnie: cóż on 
mógł na to poradzić.

— Nie! Z tobą nie można dzisiaj mó­
wić. Wogóle nigdy. Udajesz zawsze, że uwa­
żasz na to, co ja mówię, a w rzeczywistości 
myślisz o czem innem. Nie wiem nawet, dla­
czego się fatygujesz, aby mi odpowiadać!

Butrym odłożył książkę.
— Słucham cię.
— Nie mam już nic więcej do powie­

dzenia. Możesz czytać.
Jakoż chciał czytać dalej, ale w tej 

chwili oznajmiono wizytę.
Profesor rzucił okiem na bilet i podał 

go żonie.
— To do ciebie. Golimski.
— Dlaczegóż do mnie?
— Bo ja  z nim nie mam nic do mó­

wienia — rzekł i wyszedł z książką z po- 
koju.

Pani Zośka w jaknajfatalniejszym hu­
morze kazała prosić przybyłego do salonu. 
Gdy jednak za chwilę podawała mu zgrabną 
i małą, choć i trochę za krótką dłoń do po­
całowania, wdzięczny uśmiech igrał jej już 
na ustach, a z przymrużonych filuternie 
z odrobiną kokieteryi powiek niktby nie był 
poznał, że miała niedawno sprzeczkę z pra­
cowitym małżonkiem. Nic lubiła wprawdzie 
Golimskiogo, którego uważała za przykrego 
zarozumialca, ale lubiła za to przedstawiać 
się zawsze i wszystkim „z lepszego profilu11, 
jak mawiał nieboszczyk Poleski. Była więc

uprzejma nawet może ponad konieczną po­
trzebę.

Golimski przypisywał to wyłącznie wła­
snym zaletom, które, jak sądził, na „tej po­
czciwej profesorowej11 głębokie wywarły wra­
żenie. „Poczciwa profesorowa11 widziała to 
i śmiała się z tego troszeczkę w duchu, ale 
postępowania swego nie zmieniała.

Na brak tak zwanego powodzenia u ko­
biet Golimski wogóle nigdy uskarżać się nie 
mógł — był tęgi, dobrze wyrosły, bardzo 
układny, przystojny i niezbyt inteligentny — 
od czasu jednakowoż bliższej jego znajomości 
z księżną Heleną, spadła na niego jakaś 
aureola niezwyciężonego zdobywcy serc nie­
wieścich, którą nosił z wielką godnością 
i pewnością siebie, jako rzecz zasłużoną i na­
leżną. Patrzył na kobiety przejmująco i tro­
chę wyniośle, i wysuwał w śmiechu napra­
wdę piękne, czerwone usta o dziewczęcym 
zakroju warg, ponad któremi golił starannie 
wąsy, aby ich linii nie psuły.

Koło księżnej Heleny kręcili się tym­
czasem ludzie inni, przedewszystkiem Rohi- 
tyn, i o Golimskim poczynano już zapominać, 
kiedy pojedynek z Poleskim przypomniał go 
nanowo i napowrót niejako na świeczniku 
postawił.

Rzecz napozór dziwna: wśród kobiet 
nie mówiono i nie myślano o tern, żo dostał 
w twarz od ułomnego człowieka za publiczne 
znieważenie imienia byłej swojej kochanki, 
a natomiast patrzono na głęboką szramę, le­
wy policzek jego żłobiącą, jakgdyby ją  w ja­
kiej zaszczytnej i rycerskiej sprawie otrzy­
mał. Golimski zauważył wnet, że to, co się 
obawiał sam, iż go w towarzystwie pognębi, 
raczej nowego mu dodaje blasku i coraz 
chętniej i częściej opowiadał o walce swej 
z garbatym lekarzem, o której początkowo 
nie śmiał nawet wspominać.

I teraz w rozmowie z panią Butrymo- 
wą rychło na ten zeszedł tematy

— Ach, proszę pani — mówił, uśmie­
chając się tajemniczo — zrozumie mnie pani 
łatwo, żo w tym wypadku musiałem być słab­
szym....

Pani Zośka udała zdziwienie.
— Nie rozumiem pana.
— Przecież to takie proste. Miałem 

przed sobą kalekę, nie mogłem wiec użyć 
całej swojej przewagi, nie mogłem się stać 
po prostu mordercą....

— Raczej wiec zamordowanym — rzu­
ciła Butrymowa nie bez pewnej zjadliwości.

— Tak — rzekł Golimski z głębokim 
i szlachetnym patosom i zamyślił się bardzo 
widocznie.

— Nad czem pan duma ?
Ocknął sio, jakby ze snu zbudzony.
— Myślę, żo jest jednak jakaś sprawie­

dliwość losu....
— Żc pan został pokonany ? —- spytała 

naiwnie.
— Nie, ale.... ta śmierć Poleskiego....
— Ach!
— Wyjawię pani tajemnicę. To był dal­

szy ciąg naszej walki.
— Jakto ?
— Poleski nie był pozbawiony pewnej.... 

powiedzmy sobie szlachetnej dumy.
— Ńie wątpię o tom ani na chwilę — 

rzekła pani Zośka poważnie.
— Otóż to. Spostrzegł on, że. mu się 

dobrowolnie dałem pokonać i to go tak do­
tknęło, że po skończonem spotkaniu zapropo­
nował mi sam jeszcze.... amerykański poje­
dynek — kłamał Golimski.

— Co pan mówi !
— I los chciał, że on czarną gałkę wy­

ciągnął.
— Natychmiast po spotkaniu?
— Tak jest. W godzinę miał się zabić 

i ostatecznie dotrzymał słowa, choć to tam 
podobno więcej trochę upłynęło, niż godzina. 
Ale trudno, do życia jest się tak przywiąza­
nym !

— Panie Golimski !
— S łu ch am .
— Przecież.... po pojedynku był pan 

nieprzytomny..,.
— Ach, to sio tak opowiada !
Pani Zośka stała teraz przed nim wy­

prostowana. Dotychczasowa uprzejmość zni­
knęła jej z twarzy — usta miała zaciśnięte, 
w oczach zimny błysk wzgardy. W chwili 
jednak, kiedy spojrzał na nią, uśmiechnęła 
się znowu, ale jakoś dziwnie. Z nieznacznym, 
jakby powątpiewającym ruchem głowy wy­
ciągnęła kąty zaciśniętych, wąskich ust i 
wzniosła brwi cokolwiek ku górze. Cała 
twarz jej wyrazem swym syczała, jak żmija, 
do której się prawie stała podobną..

(Ciąg dalszy nastąpi).
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Od kwot dodatkowej zapłaty wpływa­

jących ze zgodnej z planem dalszej sprzeda­
ży losów pozostawionych należy odesłać 50 
prc. do gen. Dyrekcyi przy sposobności o- 
brachunku.

Kolektura związana jest z miejscem, dla 
którego została nadana.

Lokal kolektury winien odpowiadać 
swemu przeznaczeniu, dostęp do niego musi 
być łatwy; lokal powinien też być stosownie 
urządzony i dobrze utrzymany.

Lokal ma być z zewnątrz zaopatrzony 
określeniem : „Kolektura c. k. loteryi klaso­
wej “ (GesduiftsteUe der Je. L Klassenlotterie).

Lokal kolektury winien stać otworem 
we wszystkie dni zwykłe w czasie zwyczajo­
wo przeznaczonym dla załatwienia interesów; 
o ile nie zostało wydane wyrażme pozwole­
nie ze strony gen. Dyrekcyi, to zamykać lo­
kalu nie wmlno przed godziną 7 wieczorem.

Gen. Dyrekcya ma prawo wglądać ka­
żdego czasu przez ustanowionych swych de­
legatów we wszystkie szczegóły agend.

Kolektury są obowiązane przestrzegać 
tajemnicy kupieckiej; nie śmią one, zwłaszcza 
udzielać osobom trzecim, wTyjaśnień co do 
osoby grających i wygrywających.

Kolektury mają w stosunkach z publi­
cznością bezwarunkowo unikać przesadnego 
zachwalania, wszelkiego wprowadzania w 
błąd co do szans wygrania, jakoteż wszel­
kich nielojalnych środków konkurencyjnych 
wrnbec innych kolektur.

Co do rozsprzedaży losów nakazano ko­
lekturom między innemi, co następuje:

„Każdemu klientowi, zanim nabędzie 
los I. kl. należy z pomocą planu gry wyja­
śnić, że tylko udział w całej loteryi, a nie 
w jednej, lub kilku klasach jest racyonalny. 
Dalej leży to stale w interesie kolektury, by 
ona w ten sposób pouczała klienta, iżby nie 
wchodził w żadne jego stosunki przechodzące 
uczestnictwo w grze.

Bez poprzedniego zamówienia nie wolno 
rozsyłać losów takim osobom, z któremi ko­
lektura nie miała dotąd stosunków.

Domokrąstwo z losami jest wedle istnie­
jących ustaw zakazane.

Wszelkie odstąpienie od zgodnych z 
planem cen losów jest jak najsurowiej wzbro­
nione".

Rozsprzedaż losów na raty, wystawia­
nie kwitów udziałowych, sprzedaż prawa gry 
na poszczególne dni, jakoteż wszelkie z pla­
nem gry niezgodne umowy z nabywcami są 
jak najsurowiej wzbronione.

Zakazane jest dalej czynić zadość za­
mówieniom na losy nadchodzącym z krajów 
Korony węgierskiej.

Kolektury nie mają prawa urządzać wła­
snych filij dla rozsprzedaży losów klaso­
wych.

O ile mają filie dla takich interesów, 
które uprawiają o b o k  loteryi klasowej, to 
mogą ich tylko za poprzedniem zezwoleniem 
gen. Dyrekcyi użyć do rozsprzedaży losów 
klasowych.

Kolektury mogą odstępować losy dla 
dalszej rozsprzedaży kolektantom loteryjnym, 
właścicielom składowni tytoniowych i trafi- 
kantom, lecz także w takich wypadkach po­
trzebne jest dla każdego z osobna miejsca

rozsprzedaży poprzednie zezwolenie gen. Dy­
rekcyi.

Wobec grających mają ci „dystrybuto­
rzy losów klasowych" w ogólności te same 
zobowiązania, co kolektury ; zwłaszcza nie 
wolno im pod żadnym pozorem od grających 
żądać lub przyjmować wyższych, niż wedle 
planu, ceny losów.

Filie i dystrybutorzy losów klasowych 
nie śmią nadawać sobie nazwy kolektur lub 
pod-kolektur. Wolno im też tylko na tylnej 
stronie losu umieszczać swój adres.

Na zewnętrznej stronie lokalu filij u 
dystrybutorów losów klasowych dopuszczalne 
jest umieszczenie plakatu następującej o- 
snowy :

„Tu są losy c. k. austryackiej loteryi 
klasowej z kolektury nr. . . wTasność. . . . 
są . . . do nabycia".

Przed wydaniem losu grającemu winna 
kolektura swą pieczęć handlową umieścić w 
przeznaczonem na ten cel miejscu w lewym 
dolnym kącie losu (losu cząstkowego).

Ta pieczęć handlowa winna wyraźnie, 
czytelnie podać nazwisko i miejsce kolektu­
ry, jakoteż podpis właściciela, względnie, 
przy Towarzystwach, odpowiedzialnego kie­
rownika.

Kolektury rozdzielone być mają na całe 
Państwo, przyczem jednakowoż wmhodzą w 
rachubę te tylko miasta i miejscowości, w 
których spodziewać się można odpowiednie­
go zbytu ; miejsca z ludnością poniżej 10.000 
widoki odpowiedniego zbytu mogą dawać chy­
ba w wyjątkowych wypadkach.

Więcej niż jedna kolektura może być 
wogóle utworzona tylko w miastach, liczących 
więcej niż 20.000 mieszkańców.

Jak z powyższych zarysów organizacyi 
sprzedaży losów wynika, mogą być kolektury 
obejmowane tylko przed osoby i firmy finan­
sowo silne i z wielką rutyną handlową; uwzglę­
dnienie kandydatów, potrzebujących wsparcia 
jest samo przez się wykluczone wobec wa­
runku przyjmowania losów na własny ra­
chunek.

Doświadczenie zagranicy poucza również, 
że dzielny handlowiec bez spólników ma 
najlepsze widoki powodzenia, gdy stowarzy­
szenia kredytowe i podobne organizacye już 
skutkiem swej struktury nie mogą liczyć na 
trwałe powodzenie.

Urzędów', Kas oszczędności lub podo­
bnych instytucyj, pociągać się nie będzie do 
rozsprzedaży losów.

Zadaniu sprzedaży, związanemu z pe­
wnym hazardem, najlepiej sprostać będą mo­
gły koła kupieckie, a mianowicie — z jednej 
strony takie, które już, uprawiając inny inte­
res, mają szerokie koło klientów i przez wie­
loletnie prowadzenie renomowanego interesu 
zdobyły sobie zaufanie publiczności, — z dru­
giej zaś strony koła, które rozporządzają już 
fachowemi wiadomościami.

Bodzaj handlu, do którego przyłączona 
ma być kolektura, nie podlega żadnemu ogra­
niczeniu.

Te firmy i osoby, które w duchu po­
wyższych uwag wierzą w powodzenie swego 
ubiegania się i prowadzenia interesu, winny 
po obznajomieniu się z wszystkiemi postano­

wieniami planu gry i regulaminu najdalej 
do południa 16 czerwca 1913 wnieść swe 
pisemne oferty, a mianowicie Towarzystwa 
akcyjne do Ministerstwa skarbu, wszyscy zaś 
inni kandydaci do gen. Dyrekcyi loteryj 
państwowych, Wiedeń III, Yordere Zollamt- 
strasse.

Oferty należy sporządzić używając prze­
pisanego formularza drukowanego, który po­
dobnie jak plan gry i regulamin jest do na­
bycia w gen. Dyrykcyi loteryj państwowych. 
Cena regulaminu wynosi 2 korony.

W ofercie podać należy zwłaszcza ilość 
losów, jakie ubiegający się chce przyjąć na 
stały rachunek.

Jako wadyum złożyć należy w państwo­
wej Kasie oszczędności za każdy żądany los 
5 kor. gotówką lub w rentach państwowych. 
Kwoty gotówkowe wpłacić należy na konto 
nr. 150.000 gen. Dyrekcyi loteryj państwo­
wych, oddział loteryj klasowych; efekty skła­
dać należy albo bezpośrednio w kasie głó­
wnej urzędu pocztowego, albo też przez na­
desłanie do tej kasy pocztą z pismem, w któ- 
rem mają być podane rodzaje, liczba sztuk i 
nominalna wartość papierów wartościowych, 
jakoteż cel, dla jakiego zostały złożone („W a­
dyum z powodu ubiegania się o kolektury 
loteryi klasowej").

Do oferty dołączyć należy alegaty wy­
szczególnione w formularzu.

Rozstrzygnięcie w sprawie tych podań 
nastąpi do dnia 15 lipca 1813, przydzielone 
losy rozesłane zostaną kolekturom pod ko­
niec sierpnia.

Dotychczasowe zgłoszenia ubiegających 
się o kolektury, jakie nadeszły przed ogło­
szeniem planu gry i regulaminu, nie mogą 
być uważane za prawmie wiążące, a tern sa­
mem nie można ich traktować tak, jakby za­
stąpić się niemi dały oferty, które teraz ma­
ją być wniesione.

Sprawa Lukacs-Desy,
Już wczorajsze depesze podały, że pro­

ces wytoczony w drugiej instancyi przez szefa 
gabinetu węgierskiego dr. Lukacsa Desyeinu, 
który premiera publicznie nazwał „najwię­
kszym panamistą świata", zakończył się u- 
wolnieniem Desyego od winy i kary.

Trybunał w wyroku, uwalniającym p. 
Kolomana Desyego od zbrodni oszczerstwm 
stwierdził w motywach, że dr. Lukacs isto­
tnie jako m inister skarbu w r. 1910 nabył 
dla skarbu państwowego dom, który był jego 
własnością, za 12.276 koron, a w roku 1911 
drugi dom, który był jego własnością, za
80.000 koron. Przy sprzedaży tych domów 
atoli dr. Lukacs ani nie naraził skarbu pań­
stwowego na szkodę, ani też nie wzbogacił 
się nieprawnie.

Co do układu z Bankiem węgierskim 
przyjął trybunał za rzecz udowodnioną, że 
Bank ten, zawarłszy układ z państwem, za 
wiedzą dr. Lukacsa przekazał prezydyum mi­
nistrów 4 miliony koron, które użyte zostały 
na cele partyjne. Chociaż wyraz „panamista" 
na oznaczenie tej transakcyi jest nieodpo­

wiedni, mimo to trybunał wyraża przekona­
nie, że ze stanowiska moralności jest faktem 
niedopuszczalnym, by minister odpowiedzial­
ny pod względem politycznym i finansowym 
przyjmował jakiekolwiek sumy, pochodzące 
od instytucyj, podlegających jego władzy i 
kontroli państwowej, albowiem naraża się na 
zarzut, że przyjęcie tych sum nie nastąpiło 
bez jakichś wzajemnych świadczeń.

Trybunał jest zdania, że wysnute przez 
oskarżonego wniosła, udowodnionych i przez 
sąd uznanych za prawdziwe fakty, mieszczą­
ce się w wyrazie „panamista", nie podlegają 
karze. Wobec tego trybunał uwolnił oskar­
żonego od winy i kary.

Prokurator wniósł odwołanie od wyro­
ku ; obrońcy i Desy oświadczyli, że wyrok 
przyjmują.

Publiczność urządziła owacyę Desyemu
i.jego obrońcom.

Opowiadają, że gdy prezydent mini­
strów Lukacs dowiedział się o wyroku uwal­
niającym na Desyego, zawołał: „Tostraszne! 
Tego się nie spodziewałem".

Popołudniu odbyła się Bada ministe- 
ryalna, która postanowiła wnieść dymisyę 
całego gabinetu.

Po Badzie ministrów odbyło się posie­
dzenie klubu narodowego stronnictwa pracy, 
na które przybył dr. Lukacs, witany owa­
cyjnie przez zebranych, Lukacs zawiadomił
0 uchwale Rady ministrów co do dymisyi
1 dodał, że o postanowieniu Bady ministrów 
zawiadomi Sejm. H. Khuen-Hedervary za­
pewnił o niezmienionych uczuciach stronni­
ctwa dla Lukacsa i wyraził nadzieję, że Lu­
kacs będzie brał i nadal udział w życiu po- 
litycznem.

Jakoż w kołach partyi pracy sądzą, że 
dymisya Lukacsa da się uniknąć, gdyż, jak 
twierdzą, nie będzie przyjęta, lub też Lukacs 
otrzyma znów misyę utworzenia gabinetu. 
Pocieszają się też tern, że sprawa nie jest 
ostatecznie przesądzona i że trybunał apela­
cyjny skasuje wyrok.

Wczoraj wieczorem odbyło się w Buda­
peszcie zebranie stronnictw opozycyjnych, na 
którem z wielkim entuzyazmem przyjęto do 
wiadomości uwolnienie p. Desyego.

Dziś rano stronnictwa opozycyjne ze­
brały się na naradę, celem omówienia dal­
szej taktyki.

Stronnictwo socyalno - demokratyczne 
z okazyi uwolnienia p. Desyego urządziło 
wczoraj 14 zgromadzeń, na których uchwa­
lono rezolucye podnoszącą, że wprawdzie 
wskutek wyroku w sprawie Desyego rząd 
podał się do dymisji, robotnicy jednak po­
winni dalej prowadzić walkę o powszechne 
prawo wyborcze. Następnie robotnicy, któ­
rych było około 9000, wznosząc okrzyki prze­
ciw Lukacsowi i Tiszy, ruszyli pochodem 
przed lokal klubu Justha. Tam przemówili 
do nich Justh i Desy, poczem pochód ruszył 
przed hotel narodowcy. Tam odbył się bankiet, 
podczas którego wznoszono toasty na cześć 
Desyego i obrońcy dr. Yarsonyego. Przywód­
cy wezwali robotników do spokojnego rozej­
ścia się, co też robotnicy uczynili. Mała 
grupa chciała udać się pod mieszkanie Tiszy, 
aby urządzić mu demonstracyę, ale polieya 
robotników tych rozproszyła. Podczas pochodu
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Przenikliwy wzrok pani Farjeol utonął 
w oczach Jakóba, który ani drgnął.

Ostatecznie, czegóż mógł się obawiać 
człowiek, mający czyste sumienie?

Pieczęcie z mieszkania zmarłego zostały 
usunięte i jak słusznie przypuszczał brat, 
pieniędzy nie znaleziono.

Gdy wszystkie formalności zostały u- 
kończone, nie pozostawało nic Engilbertowi, 
tylko opuścić Royat, zabierając z sobą zwłoki 
zmarłego.

Jakób przyjął go na stacyi, gdy przy­
jechał i Jakób także towarzyszył mu przy 
odjeździe. Nie opuścił go ani na chwilę w 
smutnych i bolesnych jego czynnościach.

Engil^ert wsiadł do przedziału. Farjeol 
wyszedł na stopnie wagonu, aby raz jeszcze 
uścisnąć jego rękę.

— Jakóbie — rzekł Ludwik bardzo 
wzruszony — nie zapomnę nigdy, nigdy, 
słyszysz, wszystkiego, co uczyniłeś dla mnie 
w czasie tych ciężkich dni. Mam nadzieję, 
że się wkrótce zobaczymy; może wtedy po­
trafię wyrazić moją wulzięczność słowami, 
których dziś znaleźć nie mogę w zmąconym 
moim umyśle.

— Gdyby mnie podobny cios spotkał, 
tybyś tak samo postąpił, jestem pewny; 
przyjaciel nie byłby nim, gdyby zrobił 
inaczej.

Dano sygnał do odjazdu.
Ręce ich raz jeszcze się uścisnęły.
— Dziękuję Jakóbie, dziękuję!... i do 

widzenia!...
Odjechał.
Farjeol pozostał sam, lecz serdeczne 

słowa przyjaciela odwagi mu dodały. Od tej 
pory doznał pewnej ulgi.

Badania sądowe i dochodzenia szły da­
lej swoim trybem.

Zbrodnia została niewątpliwie doko­
nana.

Premedytacya była prawie pewna, a 
wszelkie prawdopodobieństwo samobójstwa 
zdawało się wykluczone.

Za każdą cenę należało więc pochwycić 
winowajcę.

Sprawa była senzacyjna, rozgłośna, 
która mogła w razie daflym czynnym w tej 
sprawie urzędnikom dać sposobność do od­
znaczenia się i szybszej karyery...

Wszelkie jednak poszukiwania pozosta­
wały bez rezultatu.

Sprawa była ciągle tajemnicza i po­
częła już nużyć. Dzienniki, które przez trzy 
dni wydawały nadzwyczajne dodatki, straciły 
odbyt.

Ludność szemrała na nieudolność są­
dów, chociaż te działały z całą energią.

Widocznie nie można było znaleźć dosta­
tecznych poszlak, by kogokolwiek obwiniać,

— To dziwne — mówili sędziowie po­
między sobą — nigdy jeszcze żadna sprawa 
nie przedstawiała się tak ciemno. Musi być 
w tem coś takiego, czego nikt nie przy­
puszcza.

Im większa tajemnica otacza zbrodnię, 
tem głębsza zwykle objawia się zaciętość, by

schwytać winowajcę i tą zaciętością i tym 
uporem dadzą się wytłumaczyć wszelkie omył­
ki sądowe.

Tydzień już mijał od czasu, gdy zwłoki 
Engilberta zabrano z Royat, gdy prokurator 
otrzymał list następującej treśc i:

„Proszę zbadać, czy jaki mężczyna nie 
wychodził o północy z willi Sans Souci?

„Czy mężczyzna ten nie otaczał się 
niesłychaną ostrożnością, by nie być wi­
dziany !

„Ozy udał się w kierunku Royat?
„Ozy poszedł do Clermont?
„Czy o drugiej w nocy, ten sam męż­

czyzna, lub jaki inny, lecz w każdym razie 
mężczyzna, nie wracał do willi wyż,1 wymie­
nionej ?

„W ciemnościach tej strasznej nocy 
możliwe, iż wzięto jednego za drugiego, a 
także możliwe, że się nie omylono.

„Nie do mnie należy pouczać sądy, 
lecz sądom nie powinno braknąć przenikli­
wości.

„Kto szuka, znajdzie".
List ten oczywiście był bez podpisu i 

bez daty.
Nie tracąc ani chwili czasu, prokurator 

odbył konferencyę z sędzią pokoju, który 
w pół godziny później zjawił się w willi 
Sans Souci, aby przesłuchać mieszkańców.

Jakób pojechał właśnie do Clermont 
z Gerardem.

Pani Farjeol także była nieobecna.
Solange pierwsza poddana została ba­

daniu. Oświadczyła, że nikt nie przychodził 
do Sans Souci w dniu oznaczonym, że obiad 
podano o siódmej, jak codziennie, że o dzie­
siątej wszystkie światła zostały pogaszone, 
lecz o północy pani usłyszawszy jakiś szmer w 
ogrodzie, zadzwoniła na służbę. Przeszukanie 
całego domu nie posłużyło do niczego, chyba 
tylko do sprawdzenia, że pan był nieobecny.

Sędzia pokoju przerwał.
— Wasz pan był na obiedzie w domu 

tego wieczora ?
— Tak, panie.
— Czy nie wydawał się zamyślony?
Solange się zawahała.
— Nie trzeba szukać odpowiedzi. Pro­

szę powiedzieć to, co było.
— Tego wieczora? Nie przypominam 

sobie dokładnie. Pan tak często wygląda 
stroskany!

— Pan Farjeol jednak nie zajmuje się 
żadnymi interesami.

— To nie przeszkadza — odrzekła So­
lange z wyrazem, który dowodził, że przed­
miot strapienia jej pana nie był jej obcy.

— Słuchaj, moja panno, jakież kłopoty 
czy nieprzyjemności mieć można, gdy się po­
siada majątek, ładną żonę i dziecko?

— Zdarza się to przecież — odrzekła 
Solange, zadowmlona w duchu, że wie coś 
więcej o tem, niż ten, który ją  pytał.

— Myślałem, że przy tylu szczęśliwych 
warunkach, można żyć spokojnie.

— Nie zawsze!
— W takim razie, w tej willi, w któ­

rej zajmuje panna stanowisko...
— Kucharki, panie.
— Otóż, można by rzeczywiście przy­

puszczać, że zmartwienia pochodzą z braku 
wzajemnego porozumienia, niezgodności cha­
rakterów'?...

Solange nie odpowiedziała.
Zręczne, szybkie pytania mieszały ją.
Rrzez drzwi parapetowe salonu, przez 

które wpuściła gościa, patrzyła niespokojnie, 
czy ktoś nie przyjdzie wyrwać ją z niemiłej 
sytuacji.

(Ciąg dalszy nastąpi).
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panował porządek, tak. źe policja wcale nie 
interweniowała.

Pisma radykalne wezwały robotników 
do urządzenia dziś przed południem strajku 
i zebrania się przed Sejmem celem demon­
stracji przeciw rządowi i większości sejmo­
wej.

Policja poczyniła obszerne zarządzenia 
celem utrzymania porządku.
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Konflikt serbsko -bułgarski
w świetle dat statystycznych.

Bułgarya, która przed wojną posiadała
96.000 km.2 obszaru z 4,340.000 ludności, 
a w toku operacji wojennych zajęła fakty­
cznie 59.000 km.* terytoryum państwowego 
tureckiego, żąda obecnie przyznania sobie 
wszystkich obszarów, położonych między li 
nią Enos-Midia, a jeziorem Ochrida, a zatem 
wcielenia do swego obszaru między innemi 
miast Egripalanka, Kratowo, Koczana, Dibra, 
Monastyr i Ochrida od strony Serbii, a miej­
scowości i miast Korica, Kastoria, Yodena i Sa­
loniki od strony Grecy i. W razie spełnienia 
tak postawionych żądań Bulgaryi państwo to 
wzrosłoby o 87.000 km.2, zatem nieomal po­
dwoiłoby swe terytoryum, natomiast Serbia, 
posiadająca dotychczas 48.500 km.'2 z 3,000.000 
ludności, zyskałaby 26.000 km.2 przyrostu, 
Grecja, posiadająca przed wojną 64.600 km.2 
z 2,630.000 ludności, powiększyłaby się 
o 11.000 km.'2, a Czarnogóra, mająca dotąd 
9.200 km.2 z 270.000 ludności zyskałaby
7.000 km.2 przyrostu.

Przeciwko tym żądaniom Bułgaryi pod­
noszą rządy serbski i grecki ■ zarzuty, że 
wojska bułgarskie w toku operacji wojennych 
zajęły tylko 59.000 km.2, serbskie 60.000 
km.2, greckie 30.000 km.2, te ostatnie dwie 
armie zatem dwa do trzech razy więcej, ani­
żeli obecnie ma im przypaść tytułem teryto­
rialnego przyrostu państwowego, stawiają 
zatem od siebie żądanie odmienne, aby Buł- 
garya zyskała tylko 61.000 km .2, natomiast 
Serbia 36.000 km.2, a G recja 27.000 km.2.

Według roszczeń bułgarskich przyszła 
Bułgarya obejmowałaby zatem 183.000 km.*, 
przyszła Serbia 75.000 km.2, przyszła Greeya
76.000 km.2, a przyszła Czarnogóra 16.000 
km.2, natomiast według żądań Serbii i Gro- 
cyi Bułgarya 156.000 km.2, Serbia 85.000 
km.2, Greeya (bez Krety i wysp) 92.000 km.2 
a Czarnogóra 16.000 km.2 W razie urzeczy­
wistnienia się żądań serbskich i greckich lu­
dność poszczególnych państw związkowych 
przedstawiałaby się w następujących cy­
frach : Bułgaryi 6,600.000, Serbii 4,100.000, 
(irecyi (bez Krety i wysp) 3,500.000, Czar­
nogóry 400.000.

Bułgarya uzasadnia swe roszczenia tern, 
że ona w calem słowa znaczeniu po­
niosła główny ciężar wojny, że odniosła de­
cydujące zwycięstwa nad główną armią tu­
recką na pryncypalnym teatrze wojny, że re- 
gularnem oblężeniem zdobyła największą, 
najsilniej ufortyfikowaną i najlepiej bronioną 
twierdzę turecką, że wystawiła największe 
siły w pole i najcięższe poniosła straty w lu­
dziach i materyałach, natomiast Serbia po­
wołuje się, stawiając swe żądania na to, że 
w stosunku do swej ludności i możności wię­
ksze wystawiła jeszcze siły, a nie wiele 
mniejsze poniosła straty, niż Bułgarya, i że 
największe w toku operacyi wojennych za­
jęła obszary terytoryum nieprzyjacielskiego, 
wreszcie, że bez jej pomocy efektywnej su­
kcesy tak operacyi polowych jak i oblężni- 
czych armii bułgarskich byłyby mniejsze, je­
żeli nie wątpliwe.

W rzeczywistości Bułgarya zmobilizo­
wała w toku wojny, wliczając w to wojska 
etapowe, garnizonowe, kompletowe i niekom- 
batantów przeszło 420.000 ludzi, Serbia mię­
dzy 350.000 a 400.000, Greeya 150.000, a 
Czarnogóra około 40.000.

Straty w poległych i zmarłych wyno­
szą u Bułgarów 40.000, u Serbów 20.000, 
u Greków 6.000, wreszcie u Czarnogórców 
8 . 0 0 0 .

Według obliczeń, bardzo zresztą dotąd 
aproksymatywnych a tein samem i proble­
matycznych, wojna, nie wliczając w to ko­
sztów pierwszej mobilizacyi, kosztowała Buł- 
garyę 450 milionów, Serbię przeszło 350 
milionów, Grecję 200 milionów a Czarno­
górę 40 milionów franków.

Wyrównanie różnic, jakie zachodzą 
miedzy roszczeniami terytoryalnemi Bułgaryi 
a Serbii, utrudnia fakt, że związane są one 
traktatem przedwojennym, którego ideą prze­
wodnią było zachowanie na przyszłość pe­
wnej równowagi terytoryalnej i ludnościowej 
między obu państwami.

Otóż jeżeliby Serbia otrzymała obecnie 
te terytorya zdobyte, do jakich wobec Buł­
garyi rości sobie pretensye, to otrzymałaby 
około 10.000 km.2 więcej, niż jej traktat 
bnłgarsko-serbski przyznaje, ale uważałaby 
ona ten przyrost dodatkowy tylko za rodzaj 
ekwiwalentu za Albanią, jaka jej się wy­
mknęła.

W razie dokonania podziału zdobytych 
terytoryów ściśle na podstawie przedwojen­
nego traktatu Serbia powiększona przedsta­
wiałaby połowę obszaru powiększonej B uł­
garyi, posiadając bowiem dotąd 48.000 km .2 
a zyskując 26.000 km.2, zaokrągliłaby swój 
obszar na 74.000 km.2, podczas gdy Bułga­
rya, mając dotychczas 96.000 km.2, a zysku­
jąc 53.000 km.2 przyrostu, rozporządzałaby 
obszarem 149.000 km.2, stosunek zatem te- 
rytoryalny obu państw względem siebie po­
zostałby niezmieniony.

Naprężenie bułgarsko-serbskie.

Spotkanie kierujących ministrów B u ł­
garyi i Serbii w Caribrodze doprowadziło do 
uchwały zwołania konferencji wszystkich 
prezydentów gabinetu czterech sprzymierzo­
nych państw bałkańskich w celu przedysku­
towania i rozwiązania terytoryalnych kwestyj 
spornych. Ci sami politycy, którzy w swoim 
czasie zawiązali bałkańskie czwórprzymierze 
i dokonali za jego pomocą niebywałych suk­
cesów, o jakich chyba w ówczesnej chwili 
sami nie marzyli, zejdą się ponownie, tym 
razem w celu ratowania istniejącego związku. 
Przypuszczać należy, że swobodna i szczera 
wymiana zdań między prezydentami gabinetu 
państw rywalizujących zdoła umożliwić po­
kojowe rozwikłanie wszystkich kwestyj spor­
nych, jakie się wyłoniły między Bułgarya 
z jednej a Serbią i G recją z drugiej strony, 
a jakie w ostatnich czasach tak ostry przy­
brały charakter.

Przypomnieć zresztą należy, że w chwi­
li wybuchu wojny bałkańskiej istniało wiel­
kie niebezpieczeństwo wojny dla Europy, a 
jednak zostało ono zażegnane dzięki spokoj­
nym i cierpliwym rokowaniom gabinetów, 
mającym na celu zlokalizowanie wojny. I tak 
wysoce niebezpieczna dla. pokoju europejskie­
go kwestya albańska, wywołana pochodem 
wojsk serbskich na Durazzo, zażegnana, zo­
stała szczęśliwie rokowaniami dypl ornaty ezne- 
mi, których wynikiem było rozstrzygnięcie 
reunionu ambasadorów, stwarzające niezawi­
słe państwo albańskie. Podobnie i niebezpie­
czne naprężenie, jakie zapanowało w swoim 
czasie w stosunkach austro-rossyjskich, za­
żegnane zostało w krytycznej chwili listowną 
wymianą zdań miedzy Monarchami obu in­
teresowanych mocarstw.

Tak samo rokowania, prowadzone z wiel­
ką cierpliwością w Londynie, doprowadziły 
do porozumienia względem ustalenia półno­
cno-wschodniej granicy Albanii, rokowania 
dyplomatyczne rozwikłały pokojowo niezmier­
nie drażliwą kwestyę posiadania Skutari, ro­
kowania wreszcie zażegnały spór bułgarsko- 
rumuński, który chwilami niepokojące zaczy­
nał przybierać formy.

Wprawdzie spór bułgarsko - serbski jest 
głębszej i poważniejszej natury, tak, iż być 
może, że nawet osobista wymiana zdań kie­
rujących mężów stanu obu państw nie okaże 
się dość silną do jego wyrównania na 
drodze pokojowej, ale z drugiej strony pa­
miętać trzeba, źe projektowany zjazd prezy­
dentów gabinetu odbędzie się niejako w oczach 
i pod kontrolą Europy, która dziś bardziej 
niż kiedykolwiek wytęży swe usiłowania 
w celu usunięcia niebezpieczeństwa nowej 
wojny.

Zresztą i w samych państwach bałkań­
skich opinia publiczna oczekuje od konferen­
cji pokojowego załatwienia sporów grani­
cznych, zwłaszcza w Belgradzie i w Sofii. 
Kierujący politycy w Sofii wiedzą, że neutral­
ność Rumunii na wypadek zbrojnego konfli­
ktu bułgarsko-serbskiego mogłaby się oka­
zać wątpliwą, tern bardziej, że rumuńska 
Rada ministrów zajmowała się już kwestya 
postawy Rumunii na ten wypadek.

B e l g r a d .  Wiadomość o aresztowaniu 
generała Stepanowicza z powodu krytyki po­
lityki rządu serbskiego jest nieprawdziwą. 
Generał Stepanowicz cieszy się wielkiem po­
ważaniem i zaufaniem, tak w kołach rządo­
wych jak i wojskowych.

B e l g r a d .  Jeden z dzienników donosi, 
że umówiony między Geszowem a Pasiczem 
zjazd prezydentów gabinetu czterech państw 
bałkańskich odbędzie się w przyszłym tygo­
dniu w Salonikach.

Sof i a .  Z kompetentnej strony donoszą, 
że gabinet jeszcze w sobotę podał się do dy­
m isji ze względów konstytucyjnych wobec 
stanowiska Serbii. Przesilenie gabinetowe za­
łatwione będzie dopiero w czwartek po po­
wrocie Banewa. Uważają za prawdopodobną 
rekonstrukcję gabinetu.

K o n s t a n t y n o p o l .  Dzienniki dono­
szą, że jeden z szambelanów sułtana udał 
się do Berlina, aby wręczyć cesarzowi Wil­
helmowi podarunek od sułtana.

K o n s t a n t y n o p o l .  Dwa parowce tu­
reckie odpłynęły do Walony, aby wziąć na 
swój pokład wojska wracające do ojczyzny.

B e l g r a d .  Frawda donosi, że komen­
da wojskowa postanowiła uwolnić tureckich 
jeńców wojskowych.

K R O N I K A .
Linów, 4 czerwca.

Kalendarz.
C z w a r t e k  (5 czerwca):
Bonifacego. — Dobromira. — Mycliaiła i sp. 
Wschód słońca o godzinie 3‘2U rano, za­

chód słońca o godzinie 7'23 po południu.
Temperatura. O godzinie 12 w połu­

dnie 4- 26 stopni Cel.

— Przeoczenie, ale nie ze strony re­
dakcji Gazety Lwowskiej. Słowo Polskie w 
dzisiejszym numerze (256 z 4 czerwca) zamie­
szcza pod powyższym tytułem artykulik, w któ­
rym nam zarzuca, żeśmy wczoraj podali stre­
szczenie „Listu Pasterskiego" Episkopatu gre- 
cko-katolickiego, a „przeoczyliśmy" takiż, po­
przednio wydany, „List biskupów p o l s k i e h “. 
Zechce łaskawie redakcja Słowa Polskiecjo 
przejrzeć Nr. 118 Gazety Lwowskiej z 27 
maja br., a znajdzie tam streszczenie „Listu 
Pasterskiego" Episkopatu rz. kat., zamieszczone 
(nazajutrz po ogłoszeniu „Listu" w kościołach), 
w temże samem miejscu, w tejże rubryce i w 
tych samych mniej więcej rozmiarach co stre­
szczenie wczorajsze „Listu Episkopatu gr. kat." 
Zarzut więc „jednostronnej skrupulatności dzien­
nikarskiej" okazuje się nieuzasadniony, a „prze­
oczenie"’ zaszło nie z naszej strony.

— Podwieczorek na Strzelnicy. No­
wo utworzone Koło mieszczanek polskich, na 
którego czele stoi p. prezydentowa Neumanno- 
wa, urządza w niedzielę, 8 b. m., w ogrodzie 
na Strzelnicy miejskiej przy ul. Kurkowej pod­
wieczorek festynowy, z którego dochód przezna­
czony jest na kolonie wakacyjne dla dziewcząt 
pracujących w przemyśle. Komitet dokłada 
wszelkich starań, aby publiczność, która przy­
będzie na podwieczorek, bawiła się jak najle­
piej. Nie wątpimy, że tak piękny cel tej zaba­
wy, jak i jej bardzo urozmaicony program, ścią­
gną w niedzielę na Strzelnice tłumy publiczno­
ści, która drobną opłatą za wstęp dopomoże 
niejednej biednej pracownicy do wytchnienia 
na świeżem powietrzu i do odzyskania zdrowia.

— Zaproszenie. Wydział zgromadzenia 
rodziców uczenie uczęszczających do Zakładów 
wychowawczo-naukowych p. Zofii Strzałkowskiej 
zaprasza wszystkich rodziców, aby wzięli udział 
w uroczystości poświęcenia nowego zakładu 
którego dokona JE. ks. Arcybiskup Teodoro- 
wicz we czwartek, 5 b. m., o godzinie 9 rano. 
Punkt zborny przed nowym zakładem przy nl. 
Zielonej 1. 32, o godz. S m. 45 rano.

— Z Uniwersytetu. P. Józef Weiss- 
berg, kand. adw. rodem z Rzeszowa, otrzymał 
w Uniwersytecie Jagiellońskim stopień doktora 
praw.

— Prawo publiczności. P. Minister 
wyznań i oświaty nadał prawo publiczności na 
rok szkolny 191213. I — Y klasom miejskiego 
prywatnego gimnazjum utrakwistyeznego w Ja- 
worowie.

— 1803 — 1913. W tych dniach odbyło 
się w lokalu Koła literacko-artystycznego pod 
przewodnictwem wiceprezesa dr. Witolda Le­
wickiego posiedzenie komitetu wykonawczego, 
na które zaproszono też delegatów wydziału 
Towarzystwa uczestników powstania z r. 1863, 
celem omówienia programu zjazdu uczestników 
powstania, projektowanego na wrzesień.

W dalszym ciągu debatowano nad poda­
niem wydziału Tow. uczestników powstania, 
które zwróciło się do komitetu z prośbą o za­
liczkę w kwocie 3000 kor., gdyż odczuwać się 
daje dotkliwie brak środków na wsparcia dla 
Areteranów z r. 1868.

Z referatu skarbnika dyrektora p. B. Le­
wickiego okazało się, że komitet pomimo odezw, 
rozesłanych w kilkudziesięciu tysiącach egzem­
plarzy, zebrał dotychczas zaledwie kilkanaście 
tys. koron i nie rozporządza kwotą, któraby po- 
zAvalała obecnie na wypłacenie zaliczki, sku­
tkiem tego uchwalono na wniosek sekretarza 
komitetu red. Fryiinga za poręką członków ko­
mitetu zaciągnąć na ten cel pożyczkę 3000 kor. 
Pożyczka spłacona zostanie z dochodów „dnia 
kAńatowego", który urządzony zostanie specjal­
nie na rzecz weteranów z r. 1863, przez ko­
mitet pań.

W iceprezes komitetu dr. Adam przyrzek ł 
udzielenie AArszelk iej pomocy komitetowi pań ze 
strony TSL. w sp raw ie urządzenia zbiórki.

W dalszym ciągu zdawał prezes sekcji 
wystawowej dr. Rutowski sprawę z dotychcza­
sowych przygotowań tej wystawy, która zapo­
wiada się wspaniale, przyczem dodał, że na 
cele wystawy wystarał się o subwencje i nie 
będzie wcale reflektował na zbierane przez ko­
mitet fundusze. Otwarcie AYjstawy r. L803 na­
stąpi 22 czerwca.

Zlot związkowy Sokoła odbędzie się 0 
lipca Ave Lwowie, a zjazd polskich Towarzystw 
śpiewaczych — którym zajmuje się gorliwie dy­
rektor p. Thoth — zapowiedziany jest, na pa­
ździernik.

— Z m iejskiej Kasy oszczędności.
Wkładki w miejskiej Kasie oszczędności we 
Lwowie przeszły już sumę półtora miliona ko­
ron. Stan wkładek z dniem 30 kwietnia wy­

nosił 1 ,1 0 7 .1 9 6  kor. 91 hal W ciągu maja 
włożono 6 5 3 .8 3 8  kor. 89  hal., a odebrano 
6 6 .069  kor. 73  hal. Stan wkładek więc z dniem 
31 maja 1913  wynosił 1 ,6 9 4 .9 6 6  kor. 07 hal.

— Oddział konny „Sokoła-Macierzy" 
urządza dnia .15 bm. na boisku sokołem doro­
czny publiczny popis. Na program składają się: 
J . musztra i ćwiczenia plutonu stałej drużyny 
konnej, 2. jeu de barre (zrywanie kokard}'),
3. 1863  — 1913 AATm arsz n a  boisko drużyn  skau- 
toAA’ych i sokolich, jako też  różnej b ron i w ojsk  
polskich z r. 1 8 6 3 , rozbicie obozu i ćw iczenia,
4. kadryl, wykonany przez 8  pań i 16 panÓAy.

— Zjazd koleżeński po czterdziestu  
latach uczniÓAv ósmej k lasy  g im n az ju m  im. 
F ran c iszk a  Jóyefa a a '  roku  szkolnym  1S72 73 
odbędzie się w e LwoAfie 15 b. m . Im ien iem  ko­
m ite tu  miejscoAvego udziela w yjaśn ień  kol. Ob- 
m ińsk i we L w ow ie ul. WałoAva 1. 3, zgłosze­
n ia  do 10  b. m.

— Cyrk we Lwowie. Sekcja finansowa 
Rady miejskiej na  odbytem wczoraj posiedzeniu 
uchwTaliła  wynająć AvłaścicieloA\i cyrku Klu- 
cky emu plac Zbożowy na ustaw ien ie  namiotu  
za czynszem 1000 kor. miesięcznie. Prsedsta- 
AYienia rozpoczynają się a a -  sierpniu.

— Zawodowy kurs czesania pań. W
czasie od 1 do 28  lipca  b. r. odbędzie sie w 
In s ty tu c ie  technologicznym  Izby liandloAvej i 
przemysłoAyej Ave L ayowig zawód OAry k u rs  cze­
san ia  pań Acraz z nau k ą  koniecznych do czesa­
nia robó t pe ru k a rsk ich . K urs proAyadzić. będzie 
p. Józef Ju r is , zaw odow y nauczyciel z W iednia. 
O przyjęcie na  k u rs  ub iegać  się m ogą m a js tro ­
wie i czeladnicy fry z je rscy , a w razie  w olnych 
m iejsc żony m ajstrów . P o d an ia  należycie udo­
kum entow ane należy w nosić na  ręce In s ty tu tu  
do dn ia  20  czerw ca b. r.

— Ciągnienie losów „Burs i sauato- 
vyówft Zw iązku urzędnikÓAr kolejoAyych a v  Ga­
l ic j i  n ie odbyło się a v  oznaczonym  term in ie  
a\- b. r. gdyż, ja k  donosi kom itet, udało  m u sio 
uzyskać p rzed łużen ie  te rm in u  losow ania na  rok 
1914 .

— L icytacja. D nia  6 b. m., o godzinie 
9 rano  odbędzie się av m agazynach  tow arow ych 
na  stacyi we. LAYowie publiczny  p rze ta rg  n ie- 
podjętych  tow arów .

— Egzamin dojrzałości w pry w. gimna­
zjum żeńskiem z prawem publiczności p. Jó­
zefy G. Goldblatt-Kamerling we Lwowie odbył się 
w czasie od 26  do 31 maja pod przewodnictwem 
radcy Rządu p. Józefa Nogaja, dyrektora gi­
mnazjum Y we Lwowie. Do egzaminu zgłosiło 
się 46 abituryeritek. z tych świadectwo dojrza­
łości z odznaczeniem otrzymało 15 abituryentek, 
świadectwo dojrzałości 30  abituryentek — na 
pół roku reprobowano jedną abituryentkę.

ŚAYiadectwo dojrzałości otrzymały: Antler 
Róża, Appel Regina (z odzn.), Art.el Adela, 
Bund Olga (z odzn.), Gast Marya, Guttmann 
Klara, Halpern Anna, Heller Chaja (z odzn.), 
Herman Anna, Herman Resia, Herman Zofia, 
Hirschhorn Klara, Jolles Berta, Kanefa Julia, 
Krebs Julia, Kugiel Małwina, KurzAveil Elżbieta, 
Lachowska Jadwiga, Landes Ludwika (z odzn.), 
Lewin Rebeka (z odzn.), Licbtmann Amelia (z odz.), 
Margnlies Karolina (z odzn.), Messer Emma, 
Nass (Frux) Sabina, Nachełes Klara, Oehlen- 
berg Gala, Perłmutter Amalia, Pineles Rebeka 
(z odzn.), Pordes Fryderyka (z odzn.), Pordes 
Róża (z odzn.), Reiser Chana (z odzn.), Reis 
Ernestyna (z odzn.), Reis Róża (z odzn.), Ro- 
senrauch Olga, Kothfeld Felicja (z odzn.), Ru­
bin Marya, Schlifke Betti, Schmorak Pesel, 
Schwarz Marya, Singer Adela, Steinbruch (Ba- 
rasch) Janina, Stolzenberg Freude, Walder Gittel, 
Weinreb Kreindeł, Weitz Grala.

— Asfaltowanie ulicy Szeptyckich. 
K o m is ja  finansow a R ady  m iejsk iej ob radow ała  
w czoraj przez dłuższy czas nad  sp raw ą  asfa l­
tow an ia  ulic. PonieAyaż w szystk ie dotychczas 
zastosow yw ane system y zaw iodły , postanow iono 
w czoraj użyć now ego, a m ianow icie „W estru - 
m it" , k tó ry  zastosow any w północnej A m eryce, 
m ia ł w ytrzym ać Avszelkie próby  zim na i g o rą ­
ca. N a  raz ie  postanow iono w yasfaltow ać sy s te ­
m em  tym  ul. Szeptyckich kosztem  3 6 .0 0 0  kor.

— Wycieczka przemysłowców węgier­
ski cli w W iedniu. W czoraj Avieczorem odbył 
się a v  sa lach  ra tu sza  Ayiedeńskiego bank ie t na 
cześć baw iącej w W iedniu  w ycieczki przem y­
słow ców  w ęg iersk ich . Po  przemÓAvieniach dr. 
W eissk irchnera , b u rm is trza  m. W iedn ia  i b u r­
m istrza  m. B udapesztu , z ab ra ł g ło s JE . P . Mi­
n is te r sk arb u  Zaleski i w y ch y lił toast n a  po­
m yślność przem ysłow ców  i kupeÓAY obu połów  
M onarchii.

/ \  Z Izby sądowej. R ozpraw a k a rn a  
przeciAv EudolfoAAń GotzlikoAvi, ofieyantow i po- 
datkoAYomu a y  Sokalu , o zbrodnię  sprzeniew ie­
rzenia i o szustw a zakończyła  się AYCzoraj po 
południu . N a  podstaw ie w erdyk tu  sędziów p rzy ­
sięg łych , którzy  po tw ierdzili py tan ie  a v  k ierunku  
zbrodni sprzenieAYierzenia, zaprzeczając n a to m ias t 
pytanie  a v  k ie ru n k u  z b r o d n i  oszustwa, skazał 
t r y b u n a ł  G ótzlika n a  p ó łto ra  roku w ięzienia, 
obostrzonego postem. Do kary  Arliczono m u areszt 
śledczy przez p ó ł roku . Skazany Awrok p rzy ją ł,

( A )  /g u b io n o : s rebrny  zegarek  z ł a ń ­
cuszkiem ; kolczyki złote ; bransoletkę. Avysadzana 
rubinam i; torbę damską ozdobna, zawierającą 
p u la res  z pieniądzmi.

( A )  Z naleziono : z ło tą  b ran so le tk ę ; złoty 
zegarek  m ęski podw ójnie kry ty .

„Gazeta Lwowska" z dnia 5 czerwca 1913.
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( A )  Mały włóczęga. Sześcioletni Karol 

Zajączkowski, syn rzeźnika, opuścił dom rodzi­
cielski i włóczy sie po mieście.

(A ) Umysłowo chory. Czterdziestopię­
cioletni Filip Pęcak, wydalił się przed kilku 
dniami ze swego mieszkania i znikł bez śladu.

( A )  Nieostrożna jazda. W ul. Słone­
cznej rolnik z Kulikowa Grzegorz Porodko wje­
chał na Maksymiliana (irizmanna, urzędnika 
prywatnego, i powalił go dyszlem na ziemie. 
Grizmann upadłszy na bruk, dotkliwie się zra­
nił na twarzy.

( A )  Aresztowanie fałszerzy monet. 
Policja aresztowała Józefa Brzowskiego, ma­
larza fasadowego, jego żonę Annę, Pawła Ko- 
stiuka i Błażeja Biłowusa, czeladników blachar­
skich, pod zarzutem wyrabiania fałszywych mo­
net 1 koronowych i puszczania falsylikatów 
w obieg. Warstat był w mieszkaniu Brzow- 
skiego przy ul. Boimów 1, 26. Śledztwo poli­
cyjne ustaliło, że wyrabianiem monety 1 koro­
nowej węgierskiej z r. 1895 zajmowali się Ko- 
stiuk i Brzowski. Przyznali się oni do wyko­
nania 17 sztuk, z 9 sztuk puścił w kurs Biło- 
wus, 3 sztuki Brzowska, a 5 sztuk zakwestio­
nowała policja. Aresztowanych odstawiła poli- 
eya do więzienia sądu krajowego karnego, gdzie 
toczyć się będzie dalsze .śledztwo. Formę gi­
psową, za pomocą której wykonywano falsyfi­
katy, fałszerze rozbili i wrzucili kawałki do 
dołu kloacznego.

CA) Mściwa Kobieta. Zarobnica Stefania 
Jankiewiezówna, mieszkająca z kochankiem swoim 
Janem Grzebieniowskim przy ul. Złotej 1. 30, 
podpaliła wczoraj wieczorem, gdy Grzebieniow- 
ski zasnął, kołdrę, którą był nakryty, chcąc 
w ten sposób pozbawić życia kochanka. Zamiar 
się nie udał, ho Grzebieniowski począwszy 
dym i gorąco, natychmiast się zbudził i zerwał 
z łóżka, Spaliła się tylko część pościeli. Dziś 
doniósł Grzebieuiowski policji o tym strasznym 
zamiarze swej kochanki.

f  Zmarli w ostatnich dniach: we Lwowie, 
Dorota Bieńkowska, w t  90 r. żyeia; Emilia z 
Piotrowskich Androletti, wdowa po inżynierze 
i naczelniku stacyi kolei Karola Ludwika, w 
76 r. życia;

w Wiedniu, August Tempis, emer. gene- 
rał-porucznik.

— Litwom ani. Tygodnik Suwalski do­
nosi o stosunkach duchowieństwa litewskiego 
do napływających z gubernij wewnętrznych 
Królestwa na roboty polne robotników. Ludzie 
ei uskarżają się, że nie rozumieją zupełnie ka­
zań wygłaszanych w języku litewskim. Księża 
litwomani nie chcieli uwzględnić prośby robo­
tników o wygłaszanie co pewien ezas kazań 
w języku polskim. Tygodnik donosi, że gdy 
jedna z robotnic przystąpiła do konfesjonału i 
spowiadać się zaczęła w języku polskim, ksiądz 
litwoman odprawił ją od konfesyonału i nie- 
chciał wysłuchać spowiedzi. Tygodnik wyraża 
przypuszczenie, że jeżeli tak dalej pójdzie to 
zniechęceni robotnicy zaprzestaną robót w tych 
okolicach, a właściciele dóbr sprowadzać będą 
musieli obcych robotników.

— Morderstwo. Z Warszawy donoszą: 
Onegdaj przy ul. Wolskiej za cmentarzem pra­
wosławnym spostrzeżono słup płomienia, wydo­
bywającego się z rowu przydrożnego. Paliło 
się ciało jakiejś kobiety. Po ugaszeniu ognia 
zauważono tuż koło zwłok bańkę od nafty, a 
na ciele liczne ślady od uderzeń, z ozego wy­
nikało, że kobieta została zamordowana, a po­
tem dla zatarcia śladów podpalona. Tożsamości 
osoby nie można było sprawdzić, gdyż nietylko 
odzież, ale i twarz była już przez ogień spalo­
na. Policja zajęła zie wyśledzeniem mordercy, 
na razie bez rezultatu.

Kronika prowincyonaina.

§ Z K r y n i c y .  Sezon pierwszy już w 
toku. Oficyalne otwarcie odbyło sie jeszcze 15 
maja, ale właściwy zjazd gości rozpoczął się 
dopiero przed tygodniem. Pierwsza lista gości 
wykazuje przeszło trzysta rodzin, w ostatnich 
dniach jednak, liczba ta zapewne będzie już blizka 
podwojenia, eo zresztą widać po ożywieniu i 
silniejszym wcale ruchu na deptaku i w ła­
zienkach.

Sezon pierwszy będzie w tym roku za­
pewne liczny, zaezem przemawia uspokojona 
atmosfera polityczna, a wreszcie piękna i usta­
lona już pogoda. W Krynicy dnie ciepłe i sło­
neczne, nieodzownie potrzebne do skuteczności 
wód krynickich.

Dla potrzebujących kuracyi istotnej sezon 
pierwszy i z tego powodu więcej się nadaje, 
że kąpieli zawsze jest podostatkiem, więcej też 
jest spokoju i ciszy, jakkolwiek nie brak i roz­
rywek, a wreszcie ceny wszystkiego bez poró­
wnania są przystępniejsze.

Przygotowania letnie w Krynicy już są 
ukończone. Deptak ozdobiony ładnymi klomba­
mi, uporządkowana góra parkowa, drogi i 
ścieżki terenowe oczekują na karacyuszy. Otwarto 
już są także wille wszystkie i jadłodajnia — 
nawet prywatne, — zjechała już nieśmiertelna 
Komunicka i Sobole z Drohobycza, który po 
Fleischmanaeh objął prowadzenie restauracji i 
cukierni w Domu zdrojowym.

] Zycie i ruch z dniem każdyrc się wzina- 
! gają. Niestrudzony dr. Antoni Biesiadzki, kie­

rownik Krynicy z ramienia Rządu i p. Dem­
biński obecny prezes gminy, krzątają sic żwawo 
i energicznie, a przytem uprzejmie niezmiernie 
spełniają funkcje gospodarzy. Wszędzie ład i 
porządek, w każdym szczególe widać troskliwą 
i chętną reke, dbałą o wygodę gości i wygląd 
piękny uroczego uzdrowiska. Rozpoczyna już 
sezon drużyna Teatru artystycznego, rozpoczną 
się także wiaczorne koncerty orkiestry zdrojo­
wej. Eepertoar Teatru przedstawia się zajmu­
jąco. Na pierwszy ogień pójdzie „Sąsiadka11 
Jaroszyńskiego, potem tisecnizowane humoreski 
Twainowskie, Gogola „Swaty11, Czechowa „Me­
wa11, Rostami, Molier i i. a z polskich autorów 
dramatycznych Gorczyński, Kisielewski, utwory 
Przybyszewskiego, P 017.3 ńskiego, Zapolskiej, 
Żuławskiego i i .  I). B—i.

§ L i c y t a c j a .  Dnia .10 b. m. o godzi­
nie 9 rano odbędzie się w magazynach towa­
rowych na stacyi w Stryju publiczny przetarg 
niepodjetych towarów.

§ W y p a d e k  n a  kol ei .  Dnia 1 b. m,, 
o godzinie P28 w południe pociąg osobowy 
wjeżdżając do stacyi w Tłumaczu dostał sic z 
powodu wadliwego ustawienia zwrotnicy na tor 
założony ciężarowymi wagonami. Maszynista 
spostrzegł wczas pomyłkę, wstrzymał nagle po­
ciąg, a jakkolwiek maszyna, nie dosięgła sto­
jących na l.orze wagonów, mimo to wskutek 
wstrząśnienia odnieśli Michalina Michałkowa, 
żona geometry '/, Bursztynu, Matylda Wrońska, 
nauczycielka z Pużnik i Jakób Blaunstein, ku­
piec z Kałusza, lekkie kontuzje.

§ 8 m i e r ć p o d k o ł a mi  1 o k o m o t y w y. 
Dnia 3 b. in., o godzinie P45 w nocy podczas 
przesuwania wozów przy pociągu towarowym 
na stacyi kolejowej w Pałahiczach, powiatu 
tłumackiego, poniósł śmierć pod kołami loko­
motywy 60 letni zwrotniczy Ołeksa Spodaryk. 
Powodem wypadku była najprawdopodobniej 
własna nieostrożność zabitego.

§Ś  mi e r  t e i n y  w y p a d e k  p r z y p r a c  y. 
Przy budowie kościoła parafialnego wT Limano­
wej spadł onegdaj z rusztowania kamień wa­
żący 25 kg. i ugodził w głowę zatrudnionego 
przy tej budowie robotnika Michała Mąkę ze 
Starej wsi. Mąka w pół godziny po wypadku 
zakończył życie.

Kronika zagraniczna.

* R o c z n i c a  z d o b y c i a  K o n s t a n ­
t y n o p o l a .  Wiadomość o podpisaniu układów 
pokojowych wywołała w Konstantynopolu ul­
żenie i ciężką żałobę. Dziwnym zbiegiem oko­
liczności wiadomość o podpisaniu przykrego dla 
Tureyi pokoju nadeszła w chwili, w której w 
meczecie św. Zolii odbywało się nabożeństwo 
dziękczynne w rocznicę zdobycia Konstantyno­
pola przez Mahometa Ii; w roku 1453.

Ty f u s  p l a mi s t y .  W jednym ze szpi­
tali wojskowych w Belgradzie wybuchł tyfus 
plamisty. Z 17 żołnierzy zmarło siedmiu.

* S t r a s z n e  g o d z i n y  n a  d n i e  
mo r z a .  Niezwykłem można naprawdę nazwać, 
ocalenie rossyjskiej załogi łodzi podwodnej 
„Minoga", która opadła nagle na dno pod­
czas ćwiczeń, dokonywanych w pobliżu Li- 
bawy. Statek tendrowy, towarzyszący „Mino­
dze11, dał wprawdzie zaraz znać, gdzie należy, 
o katastrofie, dopiero jednak po 6 godzinach 
zjawił się na miejscu statek specyaluy i roz­
począł akcyę ratunkową. Około północy wycią­
gnięto „Minogę11 na powierzchnię morza. Z wej­
ścia do wnętrza łodzi o własnych siłach zdo­
łało się wydostać tylko trzech marynarzy, re­
sztę zaś w liczbie 15 wraz z komendantem 
znaleziono omdlałą we wnętrzu łodzi. Brako­
wało jeszcze sternika, który zamknięty był w 
wieżyczce komendanta. Tego wydobyto dopiero 
po dalszych 3 godzinach, tak, że wogóle za­
mknięty był w niej przez 9 godzin. Bo pe­
wnym czasie cała załoga tej łodzi, która opa­
dła na dno skutkiem zepsucia się wentylu, 
przyszła do siebie. Morze wtem miejscu, gdzie 
zatonęła „Minoga" ma głębokości 12'5 in.

* S t a t y s t y k a  koni .  Liczba koni w 
świecie wynosi z górą 82 miliony. /  tego 
przypada na Rossyę 24,803.872, na Stany Zje­
dnoczone 20,509.000, Argentynę 7,531.370, 
Niemcy 4,345.047, Francję 3,197.720, 'Węgry 
2,350.661, Kanadę 2,265.400, Anglię 2,233.724, 
Austrye 1,802.748, Japonie 1,564.633, Włochy 
955.878, Meksyk 859.217,‘ Rumunię 804.324. 
Liczba wołów, bydła opasowego, krów wynosi 
337 milionów.

* Ce n y  z i emi .  Rossyjski minister skar­
bu złożył Dumie projekt prawa traktujący wpro­
wadzenie nowych norm oceny ziemi przy spad­
kobraniu i pobieraniu podatków.

Dotychczas obowiązujące normy wprowa­
dzone zostały w r. 1883.

Jak szybko wzrasta cena ziemi, dowodzą 
tego dane zgromadzone przez ministerstwo; 
według tych danych w gub. neutralno - przemy­
słowej cena cena ziemi w ciągu ostatnich lat 25 
wzrosła o 362 prc., w centralne rolniczych o 
258 prc., w północnych o 406 prc., w zacho­
dnich o 481 prc., w ukraińskich o 406 prc., 
w południowo-stepowych o 568 prc.

Przeciętna cena ziemi wzrosła w niektó­
rych miejscowościach 12 razy.

* Z a m u r o w a n a  d z i e w c z y n a. W Bar­
celonie pewien robotnik murarski uprowadzony 
został wieczorem z ulicy przez nieznajomych 
mężczyzn. Mężczyźni zawiązali murarzowi oczy 
i zakneblowali usta, poczem wsadzili go do 
oczekującego automobilu. Nagle, kiedy znaleźli 
się w nieznanym murarzowi domu, przy nie­
znanej ulicy, zdjęto mu przepaskę z oczu i ka­
zano zamurować znajdującą się w mieszkaniu 
śliczną i młodą dziewczynę. Pod groźbą rewol­
weru dokonał murarz strasznego czynu i zamu­
rował żywcem ofiarę. Kiedy dokonał czynu, za­
płacono mu hojnie, poczem znowu zakneblowano 
usta, zawiązano oczy i w automobilu odwiezio­
no go na ulicę, z której go porwano. Murarz 
zawiadomił o fakcie policję, która rozpoczęła 
poszukiwania zbrodniarzy.

IVimion, 2 czerwca,
(Tytoń w Austryi. — Ogromny aparat. -<• 
„Krótkie" i „sporty1'. — „ Ucz ta szyderców ". — 

400 razy! — Bassermann).
W WcMermannsche Mmutteheflu publi­

kuje szef sekcyjny i generalny dyrektor e. k. 
Dyrekcji tytoniu dr. Scheuehensluel bardzo cie­
kawy artykuł o austryackim monopolu tyto­
niowym. Jak z wywodów autora artykułu wy­
nika, przyniósł czysty dochód z monopolu tyto­
niowego w r. 1912 ogromna sumę 229 milio­
nów koron.

Austryacki monopol tytoniowy jest mono­
polem kompletnym. Obejmuje on uprawę, prze­
róbkę i sprzedaż tytoniu. Rprawa tytoniu jest 
dozwolona w Galicji i na Bukowinie, gdzie n- 
prawiany jest tytoń do fajek, trochę tytoniu do 
papierosów i tabaka, dalej w południowym Ty­
rolu (wyłącznie tabaka) i Dalmacji, gdzie udaje 
się tytoń do papierosów. Ogółem przy uprawie 
tytoniu w Państwie pracuje blisko 54.060 lu­
dzi, którzy za dostarczony tytoń otrzymują o- 
koło 5 milionów koron rocznie. Prócz tego na 
Węgrzech na rachunek Austryi uprawiany 
jest tytoń na blisko 24.000 hektarach, którego 
zbiór przedstawia wartość blisko 13 milionów 
koron. Za okrągłą kwotę 40,000.000 koron ro­
cznie kupuje Austrya tytoń zagraniczny. W Tur­
cji, Brazylii, na Manili, na Havanie, Kubie, w 
północnej Ameryce, wreszcie na Sumatrze i na 
Jawie częściowo drogą wielkich licytacyj. czę­
ściowo drogą publicznych konkurencyj, czy bez- 
pośredniem kupnem na targach dostaje się ty­
toń austryacki emu monopolowi,

Przeróbką surowca zajmuje s ię  w Austryi 
30 fabryk. Produkują one rocznie 1200 do 
1300 milionów cygar, 6 miliardów papierosów,
250.000 podwójnych centnarów tytoniu i 11.000 
podwójnych centnarów tabaki. Obecnie austrya­
cki monopol wyrabia 39 sort cygar i 22 pa­
pierosów, 28 gatunków tytoniu i 24 tabaki. 
W c. k. przedsiębiorstwie tytoniowem pracuje 
50 urzędników, 450 służących i 40.000 robo­
tników, z których 86 procent stanowią kobiety

Największy zbyt z cygar puszczonych na 
targ przez monopol tytoniowy, mają. sześcio- 
halcrzowe „mieszane zagraniczne11, popular­
nie zwane „krótkimi" (880 milionów sztuk 
rocznie), dalej 8-halerzowe „portorica" (280 
milionów sztuk) i 1 1-halerzawe „kuba" (150 
milionów sztuk.

Z papierosów przez olbrzymi zbyt swój 
na pierwszy plan wysuwa się. „sport", które­
go przed rokicin podwyższenia cen, 1911, sprze­
dawano rocznie 3 liiilardy sztuk; obecnie ko­
sztuje „sport" 3 lml., a w roku zeszłym sprze­
dano ,2000 milionów tej sorty papierosów. Za 
„sportem" postępują, „węgierskie", „drama" i 
„memfisy" z roczną produkcją 1300, I I 00 i 
300 milionów sztuk.

W „Niemieckim teatrze ludowym" gości 
od ubiegłej soboty zespół artystów monachij­
skich. Wystąpił on z interesującą premierą. 
„Uczta szyderców" (Cena deile Beffo) przyniosła 
wo Włoszech autorowi jej, Sera oni Benelli, wiel­
kie artystyczne powodzenie, dwa tysiące razy 
grano ją we Włoszech, a w wydaniu książkó- 
wem w setkach tysięcy egzemplarzy rozbiegło 
sic to dzieło po świecie.

„Uczta szyderców" to tragedya stworzona 
z dużą fantazją i artystycznym smakiem, pełno 
w niej momentów prawdziwie poetycznych, 
akcya żywa i zajmująca, przecież nieco przeła­
dowana efektami.

*  :|:*
I znów mieliśmy nowy operetkowy jubi­

leusz. Na deskach „Opery ludowej", na których 
od miesiąca grywa zespół „Biirgcrtheatni", po 
raz 400-ny wystawiono milutką „Krysię leśni­
czankę". Publiczność „es ro“ jubileuszu była 
w uuiesieniu i autorów operetki i aktorów nie­
strudzenie oklaskiwała.

Bassermann kończy w bieżącym tygodniu 
swe występy na „Nowej wiedeńskiej scenie". 
Bajeczny dyrektor Striese w „Porwaniu Sabi- 
nek“, wytworny arystokrata w „Literaturze" 
Scbnitzlera — w tych sztukach ostatnio sic 
popisywał — wzbudza podziw swą charakte­
rystyczna, głęboką grą i olbrzymią aktorską 
intuicją. K . B.

(Ii. W .) Teatr polski w Paryżu. W
piątek, o 5-45 po południu, miał stanąć na 
(Jaro de VE:d mpross, przywożący w dwóch 
specjalnych wagonach artystów polskich do 
Paryża. Zebrali się. więc na dworcu przedsta­
wiciele kolonii tutejszej, by powitać na obczy­
źnie trupę, która, przez dwa tygodnie pozuoli 
im poznać wybitniejsze dzieła literatury drama­
tycznej polskiej, a znakomitą grą swoja przy­
sporzy sławy imieniu polskiemu na obczyźnie. 
Wśród czekających, z p. Wacławem Gasi ora­
wskim na czele, znajdowali sic delegaci 'towa­
rzystwa Artystyczno-Literackiego Polskiego z 
wiązankami kwiatów dla pań, z serdecznym uści­
skiem dla panów... Dyrektor Heller, z prawdzi­
wym poświęceniem sekundowany w przygoto­
waniach przez p. Bronisława Kozakiewicza i p. 
Dulerte a-Plucińskiego, pewny powodzenia i 
tryumfu, rad, że. nareszcie, za chwilę, będzie 
miał u swego boku wszystkich współpracowni­
ków... Z wjeżdżającym do hali u pociągiem roz­
poczęły się entuzjastyczne powitania...

Ale czas nagli, trzeba się rozstać; po 
załatwieniu formalności bagażowych, eelnyeh i 
innych, p. Heller, w kilkunastu automobilach, 
zawiózł swych artystów do Hotelu Brebanl. 
gdzie czekały na nich apartamenty, w których 
mogli wypocząć. Wprawdzie administrator Ko­
medy i Francuskiej, p. Claretio, dowiedziawszy 
się o przyjeździo teatru, zaprosił na wieczorne 
przedstawienie do „Domu Molierami" całą trupo 
polską, ale zmęczenie, brak lualet, które jeszcze 
były „w drodze" z dworca, staja się powodem, 
że / tego zaproszenia skorzystać nie mapą 
odkładając „wizytę" na dzień inny.

Dodajmy, że w sobotę wieczorem, w pra­
cowni p. Jana Chełmińskiego, odbędzie sie 
wieczornica Towarzystwa Artystyczno- Litera­
ckiego polskiego na cześć gości, a dnia 7 czer­
wca, w jednej z najbardziej wytwornych n>- 
slaurucyj na Polach Elizejskich, śniadanie, wy­
dane przez Komitet francusko-polski pod prze­
wodnictwem p. Le Bargy.

(K  W'.). Dr. Henryk Nachtol, pierwszy 
organizator ambulansów miejskich w Paryżu, 
oficer Legii Honorowej, otrzymał „medal 187U 
roku", ustanowiony w r. z. dla uczestników 
tej wojny. Dr. Nacht.eJ pochodzi z Warszawy; 
podczas wojny miał lat 20.

(K W .). Piuii (!iiivłis Długoszowska,
znana śpiewaczka ze Lwowa, daje koncert w 
Paryżu dnia 6 czerwca.

Teatr krakowski wo Lwowie. Jutra 
ujrzymy w stylowej szacie scenicznej znakomitą 
Irngedyę Corneilla p. t. „Cyd" w przekładzie, 
Stanisława Wyspiańskiego. W dorobku arty­
stycznym sceny krakowskiej zajmuje „Cyd" je­
dno z pierwszych miejsc, to też wystawienie go 
obecnie na scenie lwowskiej budzi ogólne zain­
teresowanie. — Rolę Infantki, odtworzy pani 
Tron a Solska, która jest w tej kreacji wprost 
nadzwyczajna.

Na piątek, zapowiada repertuar teatru
krakowskiego „Wielkiego Fryderyka", Adolfa 
Nowaczyńskiego, z dyr. Solskim w tytułowej, 
świetnie przez tego artystę odtworzonej roli. 
W sobotę znów, ukaże się „Wieczór trzech króli." 
należący do najlepszych i najzabawniejszych ko- 
medyi Szekspira. — Rolę: Yioli i Chudogeby, 
odtworzą pp. Solscy, których przepyszne krea­
cje pamiętają Lwowianie za dyrekcyi Pawli­
kowskiego.

W niedzielę, odbędą się dwa przedstawie­
nia. — Na wieczornem, powtórzoną będzie „Le­
gion" Wyspiańskiego, po południu zaś grana 
będzie zajmująca nowość z lżejszego repertuaru, 
mianowicie „Tajemniczy Dżcius" Miranda i 
Geroula, grany z wielkiom powodzeniem na ro­
zmaitych scenach zagranicznych. — Akcya tej 
sztuki, bardzo, zajmująca i pełna pomysłowych, 
sytuacji, rozgrywa się w Ameryce. — Główne 
role, mają, pp.: Kosiński, Czaplińska i Jar- 
szewska.

Na poniedziałek, przygotowuje teatr kra­
kowski głośną sztukę M. Lengyela p. t.: „Ca­
ryca" zaczerpniętą z dziejów życia Katarzyny 
11. którą gra p-ni Solska, a we wtorek poznamy 
wyborną groteskową komedyę Stefana Krzywo- 
szowskiogn p. t.: „Djabeł i karcz marka".

Repertuar teatru krakowskiego 
we Lwowie.

Dziś, wc środę, dnia 4 czerwca, „Bo­
cian", trzy alcty odwiecznej komedyi, przez 
Leopolda Kampfa. — Czwartek, 5 czerwca, 
„Cyd", tragedya w 5 aktach Piotra Corneilla, 
w przekładzie St. Wyspiańskiego. — Piątek, 
6 czerwca, „Wielki Fryderyk", sztuka w 6 od­
słonach Adolfa Nowaczyńskiego. — Sobota, 7 
czerwca, „ Wieczór trzech króli", komedya w 5 
aktach W. Szekspira. — Niedziela, 8 czerwca, 
o godz. pół do 4-tej po południu „Tajemniczy 
Dżems", szt.uka w 3 aktach J. Mirandea i U. 
Geroulta. — Niedziela, 8 czerwca, o godz. pół
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do 8-mej mecz. „Legion", 9 scen dramaty­
czny o,h St. Wyspiańskiego. — Poniedziałek 9 
czerwca, .,Caryca", sztuka w a’ aktacli, Mel­
chiora Lengyel i Ludwika Biro. — Wtorek, 
JO czerwca, „Judasz z Kariotu", dramat w li 
odsłonach K. II. Rostworowskiego. — Środa, 
U czerwca, „Dyabeł i karczm arka", komedya 
w 3 aktach Stefana Krzywoszewskiego. — 
Lzwartek, 12 czerwca, „Beatm Oenci", trage- 
dya w 5 aktach (14 obrazach) Juliusza Sło­
wackiego. — Piątek, 13 czerwca, „Iwan (Jro­
żny", tiagedya w 7 obrazach hr. A. H. Toł­
stoja. — Sobota, 14 czerwca, „Jak wam się 
podoba?1', komedya w 5 aktach W. Szekspira. 
— Niedziela, 15 czerwca, o godz. pól do 8-tej 
popołudniu, „Caryca", sztuka w ii aktach Mel­
chiora Lengyel i Ludwika Biro. — Niedziela, 
15 czerwca, o godz. pół do S-mej wieczorem 
„Judasz •/. Kariotu", dramat w (i odsłonach 1\. 
11. Rostworowskiego. — Poniedziałek, Pi czer­
wca. „Paweł f.“, dramat w 4 aktach 1). Me- 
reżkówskiego.

Towarzystwo nauczycieli
szkół wyższych.

W soboto zbierają sre pedagogowie nasi 
skupieni w tein Towarzystwie na obrady do­
roczne, by rzutem oka wstecz objąć cało­
kształt tego, co zdziałano, zarazem zastano­
wić się nad wytycznemi dalszej pracy.

Sprawozdanie Zarządu głównego zazna­
cza szereg spraw ważnych, zapisanych pod 
rubryką r. z. I tak opracowała Nieustająca 
Komisy a planów i książek szkolnych, plany 
ośmioklasowych szkół realnych. Przedłożono 
je Radzie szkolnej krajowej, a osobna depu- 
tacya udała się dnia (i kwietnia b. r. do I’. 
Namiestnika z "prośbą o poparcie usiłowali 
Towarzystwa.

Baczną uwagę zwrócił Zarząd główny 
w roku sprawozdawczym na nasze szkolnictwo 
prywatne. Na podstawie osobnego kwestyo- 
naryusza zebrał odpowiednie daty o rozwoju 
tego szkolnictwa, jak niemniej opinię wytra­
wnych pedagogów7, kierujących tein szkolni­
ctwem, a rezultaty swych badań przedłoży 
tegorocznemu Zjazdowi do przedyskutowania 
i powzięcia odpowiednich rezolucyj. Ze zaś 
szkolnictwo to walczy w większej mierze z nie­
dostatkiem finansowym, starał się Zarząd 
główny niektórym z tych zakładów przyjść 
z pomocą bądź to przez udzielanie ze swych 
skromnych funduszów pomocy materyalnej, 
bądź też przez poparcie starań tych zakła­
dów o upaństwowienie.

Dotkliwy brak szkół fachowych i za­
wodowych czyto prywatnych, czy publicznych 
skłonił Zarząd główny do przedłożenia kom­
petentnym czynnikom umotywowanego nie- 
moryału w sprawne wydatniejszego tworzenia 
takich szkół w naszym kraju. Rada szkolna 
krajowa przedłożyła ten memoryał c. k. Mi­
nisterstwu robót publicznych, jako „zdrowy 
i znamienny objaw ze strony jednego z naj­
poważniejszych czynników opinii publicznej, 
przemawiający za potrzeba energicznego po­
pierania rozwoju szkolnictwa przemysłowego 
w Galicji".

Szczegółowo zajmował się Zarząd głó­
wny miedzy innemi nauką języka polskiego, 
żądając w memoryalo do Rady szkolnej kra­
jowej wprowadzenia tego przedmiotu jako 
bezwzględnie obowiązkowego przy egzaminie 
dojrzałości w gim nazjach realnych i gimna- 
zyach realnych zreformowanych. Zajęto się 
leż sprawą nauki języka niemieckiego, domo­
wych zadaii niemieckich, oraz nauką śpiewu 
i muzyki w szkołach średnich, rozsyłając w 
sprawie zadań niemieckich odpowiednie wnio­
ski do Kół, celem zasiągnięcia ich opinii, a 
w sprawne nauki śpiewu odpowiednie kwe- 
styonaryuszc do dyrekcyi szkół, celem zebra­
nia materyału statystycznego. Wyniki tej an­
kiety ogłoszono będą w „Muzeum".

Ponadto przedłożył Zarząd główny Ra­
dzie szkolnej krajowej plan nauki rysunków 
w szkole ludowej, wypracowany przez Sckcyę 
rysowniczą Koła krakowskiego.

Zarząd główny zwrócił się do Rady 
szkolnej krajowej z wnioskiem zwołania an­
kiety również w sprawie seminaryów nau­
czycielskich. Przekazanych Zarządowi główne­
mu do rozpatrzenia wniosków w sprawie 
podwyższenia taksy maturalnej w semina- 
ryacli nauczycielskich i w sprawne utrudnie­
nia eksternistom wstępu do seminaryów, Za 
rząd główny nie uznał za środki odpowie­
dnie do podniesienia poziomu naukowego w 
seminaryach, zwłaszcza wobec małej liczby 
wiecejklasowych szkół ludowych w kraju.

Bardzo energicznie zajmował się Za­
rząd główny dolą materyalną nauczyciela, 
czyniąc usilne ku jej polepszeniu zabiegi.

Sprawa budowy domu własnego, pod 
który zakupiono w r. z. grunt, nie mogła 
postąpić naprzód ze względu na przesilenie 
na targu finansowym. Celem przyspieszenia 
budowy wydał Zarząd główny 5 proc. zapisy 
dłużne na dom po 1.00 kor., które drogą lo­
sowania zostaną umorzone w ciągu lat 20.

Rozwój agend Towarzystwa, którego 
wykładnikiem jest obrót budżetowy, idący

we wszystkich funduszach Towarzystwa w 
krocie tysięcy, wymagał powiększenia liczby 
urzędników biurowych. Stworzono więc nową 
posadę likwidatora, oddając dawnemu kore­
spondentów i-likwidatorowi obowiązki pomo­
cnika administracji.

Fundusz pośmiertny i w tym roku speł­
nił 4-krotnie swoje przeznaczenie. Z fundu­
szu im. A. Mickiewicza, udzielił Zarząd głó­
wny w tym roku 20 stypennyów po 100 ko­
ron wdowom i sierotom po nauczycielach.

Żywy ruch wydawniczy, jaki zanoto­
wano w r. 1910 i 1911 wzmógł się jeszcze 
bardziej w r. spr. Spółka z „Towarzystwem 
filologicznem", które objęło w roku ubiegłym 
redakcjo wydawanej odtąd przez Towarzy­
stwo „Biblioteki pisarzy łacińskich i gre­
ckich clo użytku w szkołach średnich", oka­
zała sij bardzo korzystna. Również pomyśl 
nie rozwija się „Biblioteczka niemiecka", zo­
stająca pod tą samą komisją redakcyjną, co 
i w roku poprzednim (pp. M. Brand,stiitter, 
dr. •). Piątek, dr. Karol Zagajewski). Liczba 
tomików wydanych doszła już do .19, zbyt 
jej zwiększa się coraz bardziej.

W roku sprawozdawczym przystąpiło 
Towarzystwo również do wydawnictwa pod­
ręczników dla młodzieży uniwersyteckiej, 
z których obecnie 2 znajdują się w druku 
(G łąbiński: Wykład Ekonomii społecznej
i Buzek: Brawo administracyjne austryackio).

Zamknięcie kasowe wykazuje po obu 
stronach obrachunku sumę 270.893 kur. 56 
hal. Fui dusz żelazny doszedł do wysokości 
33.356 kor. 57 hal.

Sprawozdanie kasowe Kół stwierdza 
83-79 kor. niedoboru.

Rok bieżący zbiega się z dziesięciole­
ciem istnienia Bełskiego Muzeum szkolnego, 
które dąży z pomocą dokładnego poznania 
przeszłości narodowego wychowania, do na­
wiązania przerwanej nici narodowej tradycji 
w szkole, równocześnie zaś zwraca uwagę na 
wszelkie ulepszenia nauki i urządzeń szkol­
nych, zawiadamia o nich nasze szkoły i wska­
zuje im drogę do ciągłego postępu.

Tegoroczne sprawozdanie Towarzystwa 
podaje dokładny obraz genezy i rozwoju Mu­
zeum. Zdziałało już Muzeum wiele, a dzięki 
nieustannym zabiegom tych, których pieczy 
je powierzono, krząta się coraz energiczniej 
około swych wielkich zadań.

Oby ta zbożna praca jak _ najobfitszym 
uwieńczona została plonem! Życzymy tego 
zarówno Towarzystwu, z którego łona wyszło 
Muzeum i ku którego chlubie rozwija się tak 
pomyślnie, a także społeczeństwu.

Przy ciągnieniu losów państwowych 
z r. 186-1 główna wygrana 300.000 koron 
padła na los ser. 1.633 nr. 7, 40.000 koron 
na los ser. 2949 nr. 35, 20.000 kor. na los 
ser. 2.200 nr. 36,

Stan Banku aust.ro - węgierskiego
przedstawiał się wedle wykazów urzędowych 
z dniem 31 m ajab, r. następująco: Banknoty 
w obiegu 2.874,79.1.000 (więcej o 143,022.000). 
Rezerwa kruszcowa 1.527,537.000 (mniej o 
1,026.000). Portfel wekslowy 928,531.000 
(więcej o 90.063.000). Lombard papierów
215.244.000 (mniej o .1,880.000). Zobowią­
zania natychmiast płatne 242,788.000 (mniej 
o 39,378.000). — Banknoty opodatkowano
247.552.000 (więcej o 144,575.000).

Sprawozdanie tygodniowe Izby han­
dlowej i przemysłowej o cenach zboża i pro­
duktów we Lwowie od 26go maja do Igo 
czerwca bez opłaty akcyzowej. (W aluta kor.). 
Za 50 kg-.: Pszenica 1 1 -25 do 11-50, żyto
8-30 do 8*70, jęczmień brow. 8-50 do 9-—, 
pastewny 8'20 do 8'80, owies stary 10-30 do 
10 50. lireczka —•— do — , kukurudza—•— 
do —' —, groch do gotowania 12--— do 14-—, 
pastewny —•— do —•—, fasola biała gal. 
—•— do —•—, bobik 8-50 do 9-—, wyka 
10-50 do 11*—, łubin gal. —•— do —•—, rze­
pak zimowy IG--  do .1 (550*, letni —-— do 
—•—, Inianka —-— do —•—, nasienie ko­
nopne —•— do — , nasienie lniane — ■
do — , chmiel 1.15-— do 130-—, 
chmiel z 1912 r. —-— do —| —, nasienie 
koniczyny czerwonej 80-— do 98-—, białej 
90 '— do 113-—, szwedzkiej — do —•—, 
tymotka — ■— do —*—, siane lepsze 4-25 
do 4‘40, gorsze 3-50 do 3 60, otawa —-— do 
3‘80, siano z koniczyny 4-50 do 4-50, słoma 
okłotowa 3'30 do 3'30, słoma rnierzwiasta 
?>■— do 8-10, kartofle jadalne na cały wag. 
J0.000 kg. do — -—, gorzelniane za
1 prc. skrobi całe wag. 10.000 kg. —•— do 
—• —, nafta zwykła 14'— do 15-—, salono­
wa KT-j- do 17-— ; za 100 kg; ropa bory- 
sławska loco Borysław (prompt.) 9-60 do
9-63, drzewo opałowe, twarde w całych wa­
gonach po 10.000 kg. —-— do —'—, drzewo 
opałowe miękkie w całych wagonach po 
1.0.000 kg. — •— do — •—, mąka pszenna,

grysik 36 '— do 87-—, mąka pszenne. Nr. 0 
56 '— do 87- —, Nr. 1 35-— do 3fr —, Nr. 2
3 P — do 34-50, Nr. 3 B8‘-— do 3350. Nr. 4
32-— do 38-50. Nr. 5 31' — do 31-—, Nr. 6
29-— do 2 9 - - ,  Nr. 7 2 3 '-  do 2 7 - - .  Nr. 8
19-— do 20' — , maka Żytna Nr. 0 29 '— do 
3 2 - - ,  Nr. 1 29-— do 2 9 '- ,  Nr. 2 2 0 - -  
do 20-—, Nr. 3 —'— do —■—, otręby 
pszenne 10-50 do 11-50, Żytno 10*50 do 11-50: 
za 100 k g .: mięso wołowe przednie w ćwiart­
kach loco rzeźnia 164— do 176-—, mięso woło­
we tylno w ćwiartkach loco rzeźnia 176'— do 
190-—, mięso cielęce loco rzeźnia (engros) 
140'— do 170'—, wieprzowina loco rzeźnia (en­
gros) 156'—do 180'—, spirytus kontyngentowy 
za 10.000 litr prc. 04-50 do 65-5Ó, spirytus 
kontyngentowy za 10.000 litr prc. 51 '—, 
spirytus nadkontyngentowy za 10*000 litr 
prc. 41-50 do 45.50, spirytus nadkontyngen- 
owy za 10.000 litr. prc. 30-— do 31' — .

OSTATNIA POCZTA.
-- Na j j .  Ba n  przyjął wczoraj przed 

południem B. Ministra wojny gen. Krobati 
na i szefa gen. sztabu gen. Ifótzendorf-Con- 
rada na osobnem posłuchaniu.

=  Wczoraj przybył do Wiednia ks. 
Ludwik, r e g e n t  b a w a r s k i .  Na dworcu 
powitali go Najj. Ban Najd. Arcyksiążęta, w 
Zamku cesarskim zaś Najd. Arcyksiężne i 
Arcyksiężniczki) oraz dygnitarze Dworscy i 
BP. Ministrowie. Wieczorem odbył sio obiad 
Familijny.

Ks. regent nadal P. Ministrowi spraw 
zagranicznych lir. Berchtoldowi order św. 
Huberta. Adjutantowi Najj. Pana hr. Baa- 
rowi wręczył swój portret w kosztownych 
ramach.

=  Bcrtiner TagcMatt otrzymał z Pe­
tersburga wiadomość, że tam uważają za rzecz 
pewną, iż królestwo angielscy złożą carowi 
wizytę. Królestwo angielscy przybędą na 
pokładzie statku ,.Victoria and Albert" do 
Kronsztadu, zamieszkają w Peterhofie, a ba­
wić będą także w Petersburgu i Krasnem 
Siole. Sir A. Nicolson, b. długoletni amba­
sador w Petersburgu, obecnie podsekretarz 
państwowy, ma towarzyszyć królestwu an­
gielskim.

=  Bossyjskie ministerstwo spraw we­
wnętrznych postanowiło utworzyć g u b e r ­
n i ę  ł ó d z k ą  podobno w ten sposób, że zo­
stanie zniesiona gubernia kaliska i przyłą­
czoną do powiatu łódzkiego i łaskiego. Z gu 
bernii kaliskiej zostanie wyłączony powiat 
wieluński i przyłączony do gubernii piotr­
kowskiej. Projekt ten będzie wniesiony do 
Dumy jeszcze przed sesyą jesienną.

Rada państwa.
W iedeń, 4 czerwca. Izba posłów prowa­

dzi dziś w dalszym ciągu rozprawę ogólną 
nad planem finansowym. Zabrał głos sprawo­
zdawca mniejszości p. B u d z y n o w s k i ,

W iedeń, 4 czerwca. P. B u d z y n o ­
w s k i  rzekł, że nie rozumie, dlaczego stron­
nictwa większości postawiły na porządku 
dziennym rozprawę ogólną nad planem fi­
nansowym, zanim załatwiono prowizoryuin 
budżetowo i regulamin prowizoryczny. W ko­
misyi budżetowej dotąd niema obstrukcyi 
ruskiej, ale kto może zapewnić, że jej jutro 
nie będzie. Dlatego należałoby raczej dać 
komisyi czas na obrady.

P. B u d z y n o w s k i  mówi dalej.
W iede u, 4 czerwca. P. Gross w imie­

niu Związku narodowo - niemieckiego wniósł 
w Izbie inlerpelacyę w sprawie Redlą, żą­
dając wyczerpujących wyjaśnień.

W iedeń, 4 czerwca. Komisja p r a w n i- 
c z a  w dalszym ciągu obradowała nad nową 
ustawą adwokacką i nad reasumcyą posta­
nowień co do przywileju radców sądowych 
przechodzenia do adwokatury.

Komisya s o c y a l n o - p o l i t y  c. zn a ob­
radowała nad ustawą o ochronie piekarzy.

W iedeń, 4 czerwca. Komisya regula­
minowa wybrała w miejsce dr. Hermana, 
który został prezesem komisyi budżetowej, 
przewodniczącym swym p. Rosnera. Nastę­
pnie rozpoczęto obrady nad regulaminem 
prowizorycznym.

Sprawozdawcą wybrano p. Rosnera.

Kraków, 4 czerwca. W mieszkaniu are­
sztowanego fałszerza pięc-iokoronówek Lu­
dwika Ptasińskiego wykryto rozmaite aparaty 
do podrabiania pieniędzy. Aresztowany wy­
piera się winy i twierdzi, że znalezione pie­
niądze wygrał w karty, a aparaty miały 
i n n e przezn aczen i e.

W iedeń, 4 czerwca. Kongres syonistow 
odbędzie się w Wiedniu od 2—9 września.

T ryest, 4 oz.ewea. Wśród personalu okrętu 
Lloyda .,Vonvarts", na którym wydarzyło się 
kilka wypadków tyfusu plamistego, stwier­
dzono nowe wypadki. Dotychczas stwierdzono 
ogółem 12 wypadków, a co do 19 chorych 
dyagnoza nie jest jeszcze pewna.

Burza w Sejm ie węgierskim .
Budapeszt, 4 czerwca. O godzinie 8 

rano zebrali się posłowie opozycyjni w klubie 
stronnictwa Justha i udali się przed parla­
ment, który otoczony jest kordonem wojska 
i policyi.

Budapeszt, 4 czerwca. Pc demonstra­
cji przed gmachem parlamentu opozycja u- 
dała się na salę posiedzeń. Poseł J u s  tli  
odczytał tam proklamację do narodu. Ode­
grały się skandaliczne sceny, w ciągu któ­
rych prezydent T i s z a  zagroził wprowadze­
niem straży parlamentarnej. Posłowie opo­
zycyjni wołali do niego: „złodzieju!"

(idy zjawiła się straż parlamentarna, 
p. F e j e w a r y  powitał jąróżnem i obelgami, 
wobec czego kapitan straży dobył szabli i 
zranił go w głowę. Powstała ogromna 
wrzawa.

Prezydent zarządził wydalenie przez 
straż parlamentarną szeregu posłów opozy­
cyjnych, co odbyło się wśród zajść nader 
burzliwych. Wkońcu prezydent otworzył p o ­
siedzenie. Opozycja wśród okrzyków ..zło­
dzieje, mordercy !“ wyszła z sali.

Wybory do Sejmu pruskiego.

Berlin, 4 czerwca. Wczoraj wybrani 
wyborcy dokonali wyboru posłów do) Sejmu 
pruskiego. Wybrano 147 konserwatystów, 55 
wolno - konserwatywnych, 73 narodowo-libe­
ralnych, 37 ludowców, 103 z centrum, 12 
P o l a k ó w ,  10 soc. dem., 2 Duńczyków, 1 
niem. społeczn., 1 chrześc. społecznego. — 
Konserwatyści tracą o, wolno kons. tracą 7, 
naród. lib. zyskują 7. ludowcy zyskują J . 
centrum zyskuje 1, P o l a c y  t r a c ą  2, soc. 
demokraci zyskują 4, dzicy zyskują 1 mandat.

Petersburg, 4 czerwca. Duma ukończyła 
rozprawę ogólną nad etatem ministerstwa 
spraw wewnętrznych, Następnie 164 głosami 
przeciw 117 przyjęto formułę pażdzierniko- 
wców, która oświadcza się przeciw postano­
wieniom wyjątkowym, przeciw samowoli 
władz i przeciw popieraniu waśni narodowo­
ściowej, oraz zarzuca ministerstwu spraw 
wewnętrznych, że podkopuje stosunek na­
rodu do ustawy i do władz państwowych i 
podsyca usposobienie opozycyjne w kraju. 
Wkońcu formuła wzywa do jak najrychlej­
szego przeprowadzenia obszernych reform.

P aryż , 4 czerwca. (Teł. pry w.). Wczo­
rajsze drugie z rzędu przedstawienie dramatu 
lwowskiego w teatrze „Gymnase" odbyło się 
znowu przy wyprzedanej widowni. Wśród 
publiczności było mnóstwo wybitnych osób 
ze świata literackiego i artystycznego. Przy­
było też kilku korespondentów pism zagra­
nicznych. Kolonia polska była bardzo licznie 
reprezentowana, także z poza Paryża przybyło 
wielu Polaków. Grano „Sędziów" i „Warsza­
wiankę" Wyspiańskiego. Obie sztuki wywarły 
głębokie wrażenie. Oklaskiwano je i wykona­
wców frenetycznie. Szczególnie „Warszawian­
ka" wywołała prawdziwy entuzyazm. Sukces 
artystyczny osiągnięto nadzwyczajny.

Dyrektor Heller otrzymał wczoraj od 
jednej z najpoważniejszych agencji teatral­
nych propozycję urządzenia w najbliższym 
czasie przedstawień dramatycznych polskich 
w Londynie. Decyzja w tej sprawie zapadnie 
w ciągu bieżącego tygodnia.

Dziś artyści nasi grają „Grube ryby", 
jutro „Tamtego".

Na Bałkanach.
Londyn, 4 czerwca. Według informa­

cji Biura Reutera istnieje nadal różnica zdań 
między Grecją a Turcya. Tureya ciągle od­
kłada na później zapewnienia w sprawie 
wprowadzenia napo wrót w życie traktatów, 
które istniały przed wojną, Grecja zaś czyni 
od tych zapewnień zawisłym swój udział w 
nowych rokowaniach.

Sofia, 4 szerwca, Król przyjął obrońcę 
Adryanopola Szukri baszę w zamku i odbył 
z nim dłuższą przechadzkę.

Sofia, 4 czerwca. Król Ferdynand przy­
ją ł wczoraj kilku przywódców stronnictw 
opozycyjnych.

Odpowiedzialny redaktor:

A d a m  K r e c h o  w i e c  ki>
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K, K, Priv, Allgemeine Verkehrsbank
i n W i e n .

Stand der Geldeinlagen gegen Kassa- 
scheine und Einlagsbiicher am 31 

Mai 1913: K. 69,642.871.

FRANCENSBAD

Dr. Stanisław PRZYBYLSKI
b. asystent kliniki chirurgicznej i położn. ginekol. 
Uniwersytetu .Jagieł lońskiego w Krakowie ordynuje, 

jak lat ubiegłych.
. .P a l i  ,ve-H ot« A“ . wejście od K ir c l i e u s t r a s s e .

Marya Białecka.
kurs rysunku i malarstwa. Osobny kurs dziecinny. 

K A L E C Z A  6 .

A D W O K A T
X  g  m i o d y ,  m a ją c y  
H  X  r o z le g l e  s to s u n k i  

c h ę tn ie b y
z a w a r ł  spó łkę
z e  s t a r s z y m  
a d w o k a t e m

posiadającym dobrze 
p r o s p e r u j ą c ą  

k a n c e la r y ę .
Łaskawe loszkuia 

p o d  ..F  O  IŁ 'M' 8 \  A ”  
do liiura »j>łosxt‘ii 

S O l i O ł . O K S l i !  i lC O .

6
Lecznica „Maryowk&“

pod L w o w e m

od lat 14 pud kierownictwem <lr. Józefa  
Zakrzewskiego.

W roku bieżącym zakład został g run ­
townie odnowiony i częściowo przeistoczony 
w tym celu, aby wprowadzić obok już istnie­
jących licznych nowoczesnych urządzeń le­
czniczych, umożliwiających ścisłe indywidu­
alizowanie leczenia, jako typ zasadniczy 
m etodę h ygieny ż y c ia , wprowadzoną 
w lecznictw o przez ś . p. dr. Lakmana.

Przyjmuje się chorych, dotkniętych 
wszelkiemi cierpieniami organicznemi i ner- 
wowemi, rekonwalescentów i ludzi, potrze­
bujących wypoczynku, krzepienia i zaharto- 
wauia ciała.

S e z o n  od m a j a  do p a ź d z i e r n i k a .

Prospekt a i wyjaśnienia odwrotnie.
M a r y ó w k a - L w ó w  14. 'Peleton 572. 

S tacja kolei „Maryówka“ Lwów-.Podhajce.

F rya ye rk a  
MAEYA LiBC/Hu W A

poleca P. T. Paniom swe usługi 
u lica  G lc s f iń s k b g o  L 2 3 ,  
P r z y je c h a li  d o  L w o w a " "

dnia 4 czerwca 1913.
Hotel George’a. Pp.: L. ks. Puzyna z 

Gwoźdzca, F. Biesiadecki z Firlejowa, M. 
br. Czech z Kozy, A. Rozmiarek z Kozy, T. 
Malczewski z Ks. Poznańskiego, S. Klobusa- 
Frencki z Zrencina.

Hotel Imperial. P. T. hr. Starzeński z 
Derewni.

Hotel Europejski. P p .: J .  f-eholltnler-
g. r z Drohobycza, J .  Gołębski ze Słowieu- 
tyna, W. L a n g  % Wieczorków. J .  Zarański z 
Wiednia.

Hotel Grand. P. F. Biętkowski z Tu-
stari

Hotel Austria. P. P, Bielecki z Wy- 
czółek.

c e n n i k :

IZBY HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ.
Lwów, dnia 4 czerwca 1913.

W aluta koronowa
płacą

I. Akcye za sztukę.
(bez kuponu bieżącego) 

Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. 645'—
Bankn galic. dla handlu i przein.

po 200 zł.................................  405 —
Kolei Lwów-Czerniowce-Jassy po

200 zł. w. a. w srebrze . 514-—
Fabryki wagonów w Sanoku po

500 k o r o n ........................... 490'—
11. Listy zastawne za 100 koron.

(bez kuponu bieżącego)
Banku hip. gal. 5 pr. w. a. wylo­

sował z 10 pr. prem. . .
Banku hip. gal. 4’/s pr. w. a. los

w 50 I ......................................
Bankn hip. gal. 4 prc. w. a. los

w 60 1.......................................
Banku kraj. 41/* pr. w. a. los w 511,
Banku kraj. 4 pr. w. a. los w 57 1.
Banku gal. ziem. kred. 41/* pr. 601.
Banku gal. dla handlu i przem.

w Krakowie 41/* pr. 60 1. .
Zemelny Bank hipoteczny Lwów .
*) Tow. kredyt, galic. ziem. 4 pr.

(pierwsza emisya) . . .
Tow. kredyt, gal. ziem. 4 prc. los

w 41V, 1...................................
ł) Tow. kredyt, gal. ziem. 4 pr.

los w 56 1...............................
Tow. kred. gal. ziem. 4 '/a los. 52 i.

III . Obligl za 100 koron.
(bez kuponu bieżącego)

Galic. fund. propin. 4 pr. . . .
Buków. fund. propin. 5 pr. . .
Komun. Banku kraj. 4 '/s pr. (3 em.)
Komun. Banku ki aj. 4 pr. (4 em.)
Kolej, lokal. Banku kraj. 4 pr. .
Pożyczki krajowej 4 pr. z r. 1893 

4 pr. z r. 1908
*) „ miasta Lwowa 4 pr. . .

» 4 Pr- • ■
,  „ Krakowa . , ,

IT . Monety.
Dukat c e s a r s k i ................................
20 franków ka.....................................
100 rubli rossyjskieh srebrnych .
100 „ „ papierowych
100 marek niemieckich . ■ . .

żadają

655-— 

410 — 

520-— 

5001—

90-40 91-10

81-90 82-60
92-— 92-70
8 5 - - 85-70
9 4 -- 94-70

_•_ 96-—
91-50 92-70

9 5 - -

9 1 - - —-~

83-60 84 30
92-80 93-50

9 7 - - 97-70

9 0 - - 00-70
8 2 - - 82-70
8 1 -- 81-70
88-80 84-50
8 2 - - 82-70
81-— 81-70
8 2 - - 82-70
81-30 8 2 --

11-36 11-46
19-10 19-24

2 5 2 -- 2 5 4 --
253 — 254-50
117-70 118-10

K u r s  g ie łd y  w ie d e ń s k ie j .
dnia 2 czerwca 1913.

A. Ogólny d ług  państwa. płacą żądają

Jednolity dług pańswa w banknot.
m a j- l is to p a d ........................................... 82’85 83'05
styczeń-lipiec........................................... 82’85 83 05

Jednolity dług państwa w srebrze
lu ty -s ie rp ie ń ..................................... 86-35 8G-55
kw iecień-pa-ździernik.....................  86-55 86-75
„ z r. 1860 po 500 zł. w. a. 4 pro. 1560-— 1600-— 
„ „ 1860 po 100 zł. 4 prc. . . 454-— 466’—
„ ,, 1864 po 100 zł. . . . . —•—
„ „ 1864 po -50 zł......................  —•— .

JB. D ług państwa (wszystkich w Kadzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku 
za 100 zł. 4 p r................... ' . . . 105-—■

Austr. renta w wal. kor, wolna od 
podatku 4 p r..............................................83-15

C. Obligacye kolejow e.

Kol. Areyks. A lbrechta za 100 zł. 4 pr.
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wofne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. . . 
Koi. Cesarza Franciszka Józefa za

100 zł. 51/. p r . ................................
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk.

(ostempl. akcye)...............................
Kol. Areyks. Rudolfa w wal. koron,

wolne od podatku 4 p r ...................
Kol. Ces. Elżbiety za 200 zł. mk. 

5"/, nr. (ostempl. akcye) . . ,

83-90 

101 -75 

107-50

83-fg 

83-15 

480-—

10-5-20

88"35

84-90

102-75

108-50

84-35

85-15 

432 -

Koronowa waluta.
Kol. Iwowsko-ezern.-jasskiej z roku

1894 4 p r............................................
Kol, Areyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 400 M. 4 p r.........................

płacą żądają

105-95 106-95 

D. l) Iu g  państwa (krajów korony węgierskiej).
115 30

83-60
83-25
96-70

81-95 
489 -  
220 -—  

302--

85 05 
87-60

84-60
84-25
97-70

80-50 81-50
1 0 b -- 116-—
233-30 236-70 

i listy dłużne

120-75

ł) Kupony opłacają I/a°/0 podatek rentowy. 
*) Kupony opłacają 2°/0 podatek rentowy.

Obligacye pierw szeństw a (kolejowe).
Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 102-75 

w złocie za 200 zł. 5 pr. . . .
Kol. czeskiej zach. za 200, 1000 i

5000 zł. 4 p r ......................................
Kol. czeskiej emiss, z r, 1895 za

400 kor. 4 p r.....................................
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400

kor. 4 pr. . ................................
Kol. północnej ees. Ferdynanda em.

z r. 1886, 4 prc.................................
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 prc. (ar.) . . . .
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1887, 4 prc.
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1888, 4 prc.................................
Kol. północnej ces. Ferdynanda em.

z r. 1891, 4 prc.................................
Kol. północnej ees. Ferdynanda em.

z r. 1898, 4 prc.................................
Kol. północnej ees. Ferdynanda ein.

z r. 1904, 4 prc.................................
Kol. galic. Karola Ludwika 4 prc.

85-90 86-90

8 6 - - 8 7 --

81-75 82-75

90-25 9.1-25

90-25 91-25

90-25 91-25

88-70 89-70

89-25 90-25

88-70 89 70

88-65 89-65
8460 85-60

Węg. złota renta 4 p r.............................. 114-90
„ „ „ w wal. kor. 4 pr. 81-75
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 429-—

„ ' „ „ 5 0  zł. (100 kor.) 212-—
„ obi. pr. reguł. Cisy 4 prc. . . 292- —

E. Obligacye iudew olzacyjne.
Węgier za 100 zł. 4 prc. , . , ■ 84-05
Kroaeyi i Sławonii . . . . . .  S6-60

F . Inne  publiczne pożyczki.
Poż. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 99-50 100-4-5
Poz, kraj. Bukowiny z r. 1893 los

za 200 kor. 4 p rc ..............................
Gal. poż. kr. z roku 1893 4 prc.
Gal. obi. prop. z roku 1889 4 prc.
Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896

4 prc......................................................
Poż. serb. prem. za 100 fr. 2 prc. .
Tureckie obi. prem. kol. za 400 fr.

©. L isty zastawne, Oblig. hipot.
za 100 zł. nom.

Austr. zakł. obi. prem. z r. 1880 3 pr.
n n .i .. >i 1889 3 pr.

Banku Galicyjskiego dla handlu i 
przemysłu 4l/j prc. 60 1. . . .

Buków, zakład kred. ziem. los 5 pr,
Gal. Tow. kr. ziem, 4 pr. los 56 1.

„ „ „ „ 4  pr. los 41 1.
„ „ „ 4  pr. starsze .
„ „ „ „ 4’/s pr. 52 let.

Banku gal. z.em. kred. 4 '/a pr. 60 1.
Gal. ako. b. hip. 10 pr. pr. los. 41/* pr.

„ „ „ los. 50 1. 4’/, pr. ,
„ „ „ „ 60 1. 4 pr. . .

Banku kraj. dla Galicyi i Lodomeryi 
41/* pr. 51‘/a lat zwrotne . . .

Banku krajowego oblig. koiuun. 3
emisya 42 la t 4*/« p r .......................

Banku kr. obi. kol. żel. 57l /a 1. 4 pr.
Austro-węg. bankn 50 Jat 4 pr. . .

„ „ 50 iatw .k. 4 pr.

H. O bligacjo z prawem pierw szeństw a
za 100 zł. nom,

Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884
za 300 z łr...........................................  77-25 78-25

Kolej Lwów-Czerniowce z r. 1884 za
200 złr. 4 prc..................................... 82-50 83-50

W eg. gal. kol. em. 1870 na 200 złr.
5 prc.....................................................  99-75 100-75

Tow. żegl. par. po Dunaju za 400
i 10.000 m. 4 prc, z r. 1882 . . 110-— U l-—

Tow. żeglugi parów, po Dunaju em. 
z r. 1886 4 prc..................................108-— 110 —

Koronowa waluta,

I. Losy (za sztukę).
Budapeszteńskie (Basilika) 5 złr. . 
Zakł. kred. dla handi. i przem. 100 złr,
Clary 40 złr. m. k................................
Pożyczka miasta Lubiany 20 złr. , 
Czerwonego Krzyża austr. Tow. 10 złr.

» „ węg. Tow. 5 złr.
Losy fund. Areyks. Rudolfa 10 złr.

płacą żądają

24-50
4 7 3 '-
200 - —

64-50
5 3 -
2 9 - -
88 - -

28 50 
483 — 
210-— 

69 50 
57-— 
33-— 
9 4 - -

2S1-— 291--
245-— 255-—

_•__ 9 6 --
99-25 100-25
82-85 83-85
91-50 92-50
96-?e 97-20
93 - 9 4 -
94 — 9 5 - -
90-75 91-75
90-75 91-75
82- — 8 3 --

9 2 - - 9 3 - -

9 0 - - 9 1 --
81-25 82--
8910 90-10
89-90 90-90

J . Akcye Banków (za sztukę),
Banku Anglo-Austr. 240 kor. . . , 331 ■— 332-— 
Gal. banku dla han. i przeiu. 200 złr. 408'— 410 — 
Peszt. Banku handlu i przem. , . 3660-— 3670 — 
Zakł. kred. dla handlu 500 złr. , . 623-50 624-50 
Węg. Banku kredyt. 200 złr. . . . 819-— 820-—
Dolno-austr. tow. esk. 400 kor, . . 732-— 736-_
Gal. banku hip. 200 złr......................  646-— 650-—
Banku dla krajów koronnych 200 zł. 510-75 511-75 

„ Austro-węg. 1400 kor. , . . 2066-— 2076 — 
„ Związk , (Unionbank) 200 zł. 584 50 585-50 

Czeskiego banku związkowego 100 zł. 265-— 266-— 
Ziynostenska banka 100 złr. . , . 264-50 265-50

K. Akcye przedsiębiorstw  transportowych.,
Buków, kolei lok. ake. pierw. 200 złr. 430-— 435- — 

„ „ „ ake. zakład. 200 złr. 410-— 420-—
Austr. Tow. żegl. naD unaju500 zł. mk. 1303-— 1309-— 
Kolei półn. Ces. Ferd. 1000 złr. mk. 4950-— 4H70-— 

„ Lwów-Bełzeo(akc.pierw.)200zł. 385-— 390-— 
„ Lwów-Czerniowce-Jassy200zł. 517-— 519*— 
„ Lwów-Kleparów-Jaworów lokal.

400 kor...........................................  300 — 310- —

L. Akcye przedsiębiorstw  przem ysłow ych.
Austr. Tow. górnicze A lpina 100 złr. 968-50 969-50
Prag. Tow. Żelazn, przem. 500 złr. . 3340- 
Tow. kopalń węgla w Briix 100 złr. 858- 
Trifail. Tow. kop. węgla 70 złr. , , 294- 
Galie, karpae. naft. 4'ow. 500 kor. , 897-
Schodniey 500 kor................................. 457-
Tur. zarz, tytoniów, 500 franków . 337-

M. W eksle.
Niemieckie B a n k i..........................
Włoskie B a n k i ..........................
Londyn za 10 funt. szt. 4 prc. ,
Paryż za 100 franków , . , ,
Petersburg za 100 rubli 41/., prc,
Szwajcarskie B a n k i .....................

N. W a l u t y ,
Dukat c e s a r s k i ...............................
Austr.-węg. 8 guld. złota moneta .
2 0 - f r a n k ó w k a ................................
20-nsarkówka .  .....................
Rossyjski półimperyał . . . .
Niem. banknoty za 100 marek . 117 85 118"05
Włoskie banknoty za 100 lir . . 93-15 93-35
R u b i e ..............................................  253-— 254-75

117-87'/, 
93-12'/, 
24-08 
95-50 

25 3 -- 
95-30

11-42

3850 — 
859-— 
101 —  

904 — 
461 —  
339 -

118-07'/,
93-30'/,
24-12
95-67'/,

253-75
95-45

11-47

19-10'/, J.9-14’/a 
23-57 23-61

'MM W i M  J E  JM  A ST  W MuL «L7 2 E  J »  W .

Licytacyę,
L. cz. E. 2391 12 (11) (7287 3 - 3 )

E d y k t.
Dnia 30 czerwca 1913 o godzinie 9 

przed południem odbędzie się licytacya ca- 
rych realności lwh. 577 i 578 ks. grt. gm. 
kat. Limanowa objętych, Chaima i Racheli 
Deresiewiczów własnych.

Realności te oceniono na 24.000 kor,
Najniższa oferta wynosi 16.000 k>r.
Warunki licytacyjne i inne odnośne 

dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. II.
Limanowa, dnia 19 maja 1913.

L. cz. E. 434/13 (4) (7401 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie c. k. uprzyw. galic. akcyj­
nego Ranku hipotecznego we Lwowie, odbę­
dzie się dnia 17 czerwca 1913, o godzinie 9 
przed południem, w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. 3 licytacya realności obj. 
lwh. 503 ks. gr. gm. Fodwołoczyska, składa­
jącej się z pb. lk. 430/1 i 430,3 o powierz­
chni 13 ar. 41 in'2, na których znajduje się 
dom mieszkalny murowany o 5 pokojach i 
2 kuchniach, oraz magazyn.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
licytacyę jest oceniona na dwanaście tysięcy 
koron.

Najniższa cena wynosi sześć tysięcy

kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku.

Warunki licytacyjne, które równocześnie 
się zatwierdza i odnoszące się do tych nie­
ruchomości dokumenta, (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia! t. d.), 
może każdy mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 3.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
term inie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo­
głyby być już ze skutkiem podnoszone.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Podwołoczyska, dnia 25 kwietnia 1913.

L. cz. E. 160/13 (61 (7398 2 - 3 )
Dnia 30go czerwca 1913 o godzinie 10 

przed południem, odbędzie się w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 6, w Głogowie 
licytacya realności lwh. 47 i 750 ks. gr. gm. 
kat, Głogów obj.

Realność lwh. 47 składa się z dwóch 
budynków murowanych jednopiętrowych i 
podwórza, realność lwh, 750 ks. gr. Głogów 
składa się z budynku murowanego i parceli 
gruntowej.

Nieruchomość powyższa lwh. 47 ks. gr. 
Głogów wystawiona na licytacyę jest ocenio­
na na 26000 kor., zaś realność, lwh, 750 na 
2100 kor.

Najniższa cena odnośnie do realności

lwh. 47 — 13.000 kor., zaś odnośnie do re­
alności lwh. 750 — 1050 kor., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta, może ka­
żdy mający chęć kupienia, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych wsadzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. 6.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźuiej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej neruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone,

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Głogów, dnia 27 maja 1913.

L. cz. E. 2214/12 (7381 3 - 3 )
Edykt licytacyjny 

craz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Rroni- 

sława Chuderskiego i tow., odbędzie się dnia 
1 lipca 1913 o godzinie 11 przed południem 
w biurze Nr. 9, na zasadzie niniejszein za­
twierdzonych warunków licytacya następu­
jących realności:

a) lwh. 129 ks, gr. Poźnanka gniła,
rola,

b) lwh. 253 ks. gr. Poźnanka gniła, 
rola i budynki mieszkalne i gospodarskie.

Wartość szacunkowa: 
ad a) 6810 kor,, 
ad b) 13.160 kor.

Najniższa oferta w ynou: 
ad a) 4820 kor., 
ad b) 9280 kor.
Do realności lwh. 129 ks. gr. Poźnan­

ka gaiła należą następujące przynależności: 
zasiewy oszacowane na 60 kor., zaś do real­
ności lwp. 253 ks. gr. gm. Poźnanka gniła, 
zasiewy, studnia, piwnica i parkan, oszaco­
wane na 750 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

G. k. Sad powiatowy, Oddział II. 
Skałat, dnia 21 maja 1913.

L. cz. E. .111. 1743 12 (7390 2 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Gal. Kasy oszczędności we 
Lwowie, zastąpionej p zez adw. dr. Włodzi­
mierza Mochnackiego, odbędzie się dnia 8 
lipca 1913 o godzinie 9 przed południem w 
sądzie niżej wymienionym, w sali Nr. XI. 
przy ulicy Bernsteina 10 we Lwowie licyta­
cya, realności obj. lwh 307 ks. gr. dla II. 
dzielnicy m. Lwowa 1. k. 3462L oznaczonej, 
składającej się z parceli budowanej, ogrodu
i drogi łącznej powierzchni 1137 m'-, domu 
jednopiętrowego, dwóch budynków partero­
wych, tr.ech  szop drewnianych, pracowni ka­
mieniarskiej parterowej wraz z przyuah żrio-
ściami, opisanemi szczegółowo w protokole 
ocenienia.

Nieruchomość ta wystawiona na licyta­
cyę jest oceniona na 95.010 kor. 50 hal., 
przynależności zaś na 921 kor.
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Najniższa cena wynosi 47.965 kor. 75 h., 

poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
zatwierdza się i odnoszące się do tej nie­
ruchomości dokumenta (wyciąg labularny, 
wyciąg katastralny, protokoły ocenienia i 
t. d.j, może każdy, mający chęć ku­
pienia, przęjrzeó podczas godzin urzędowych 
w sadzie niżej wymienionym, w biurze 
Oddz III.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło­
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary na powyższej nieruchomości 
bądź obecnie już istnieją bądź w toku po­
stępowania licytacyjnego powstaną, zawia­
damiane będą o dalszych wydarzeniach tego 
postępowania jedynie przez przybicie na ta­
blicy sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu 
sądu niżej wymienionego i nie wskażą te­
muż sądowi pełnomocnika do doręczeń w 
siedzibie sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, S, L, Oddział III.
Lwów, dnia 27 maja 1913.

L, cz. E. 835/13 (3) 1,7285 3 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Towarzystwa kredytowego 

dla handlu i przemysłu w Leżajsku, odbędzie 
się dnia 8go lipca 1913 o godzinie 9 przed 
południem licytacya całych realności lwh. 
459 i 1622, oraz 2/12 części realności lwh. 
458 ks. grt. Wierzawice objętych.

Wartość szacunkowa wynosi 2370 kor.
40 h.

Najniższa oferta wynosi 1570 koron
35 h.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V, 
Leżajsk, dnia 9 maja 1913.

L. cz. E. 1358/12 (8) (7297 3 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Majera 

Schaufela w Rzeszowie odbędzie się dnia 17 
czerwca 1913 o godzinie 9 przed południem, 
w biurze Nr. 10, na zasadzie obecnie za­
twierdzonych warunków licytacya 1/4 części 
realności lwh. 189 ks. gr. gm. Sędziszów.

Wartość szacunkowa 806 kor. 25 h.
Najniższa oferta 204 kor. 17 h.
Do realności lwh. 189 ks. gr. gm. Sę­

dziszów należą następujące przynależności: 
dom drewniany powyżej oszacowany.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

(1. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Ropczyce, dnia 21 kwietnia 1913.

do L. Nam. IX. b. 553 (7388 3 - 3 )
O b w i e s z c z e n i e .

W celu oddania w przedsiębiorstwo 
dostawy szutru na gościńce państwowe w 
złoczowskim okręgu budowniczym w latach 
1914, 1915 i 1916 odbędzie się 9 czerwca 
1913 w c. k. Starostwie w Złoczowie licy­
tacya ofertowa.

Koszta fiskalne szutru w roku 1914 
dostawić się mającego wynoszą za 7.620 m 3 
szutru 91.254 kor.

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane 
być mogą w godzinaeh urzędowych w wy- 
mienionem c. k. Starostwie, gdzie także 
w wyż oznaczonym dniu najpóźniej do go­
dziny 12-tej w południe wnoszone być mają 
oferty, sporządzone na blankietach urzędo­
wych, których c. k. Starostwo bezpłatnie 
udzieli, a zaopatrzone marką stemplową na 
1 kor. i we wadyum wynoszące 5 prc. kwoty 
fiskalnej, z wyrażeniem cen jednostkowych 
nio tylko cyframi ale i literami.

Oferent winien na blankiecie na wła- 
ściwem miejscu podać nazwę kamieniołomu 
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednost­
kową i wyszczególnić stacyę odbiorczą i km., 
których oferta dotyczy bez żadnych dopi­
sków, wreszcie położyć datę i podpisać ofertę 
imieniem i nazwiskiem.

Oferty, nie dotyczące wyłącznie roz­
wozu materyału dostarczonego koleją z po­
szczególnych stacyi kolejowych, po gościńcu 
i placach składowych, szlichtowania wzglę­
dnie tłuczenia, wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska ospbno, albowiem zatwier­
dzenie ofert nastąpi bezwarunkowo według 
poszczególnych kamieniołomów lub szutro- 
wisk. Toż samo dotyczy ofert co do samego 
rozwozu z (ą różnicą, że należy je  ynuesić 
dla każdej stacyi kolejowej osobno.

Oferty nie sporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez ko-

misyę przeprowadzającą lieytacyę zwrócone, 
zaś po terminie licytacji nie będą oferty 
przyjmowane.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów. dnia 27 mai* 1913.

Za c. k. Namiestnika: 
Ustyanowski w. r,

L. cz. E. 118/13 (7339 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Dnia 1 lipca 1913 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie tutejszym w biurze Nr. 
9, odbędzie się przymusowa licytacya realno­
ści lwh. 3171 gm. Jaworów, składającej się 
z placu, dwóch domów, drewutni, stajni i 
stodoły oraz ogrodu, oszacowana na 13.749 
kor., z najniższą ceną 6909 kor. 50 h.

Zatwierdzone warunki licytacyjne i od­
noszące się do tych nieruchomości dokumen­
ta może mający chęć kupna, przejrzeć podczas 
godzin urzędowych.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo­
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Osoby, dla których jakie prawa lub cię­
żary na powyższych nieruchomościach istnieją, 
bądź w toku postępowania licytacyjnego po­
wstaną, zawiadamione będą o dalszych wy­
darzeniach tego postępowania jedynie przez 
przybicie na tablicy sądowej, jeśli nie mie­
szkają w okręgu sądu tutejszego i nie wska­
żą temuż sądowi pełnomocnika do doręczeń, 
w siedzibie sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Jaworów, dnia 21 maja 1913,

L. cz. E. 1885/12 (8) (7382 3 - 3 )
Edykt licytacyjny.

Na żądanie B. Reich i Citron, odbędzie 
się dnia 1 lip "a 1913 o godzinie 10 przed 
południem, w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 5, w licytacya realności obj. lwh. 
2097 ks. gr. gm. Skałat, składającej się z 
parc. bud. lkat. 99/2 i pobudowanego na niej 
domu piętrowego.

Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
jest ocenioną na 17.225 kor.

Najniższa cena wynosi 8612 kor. 50 h., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie‘do 
skutku.

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr, 8.

Takie prawa, wobec których niniej­
sza licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bedą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. H.
Skałat, dnia 19 maja 1913.

L. cz. E. 524/13 (5) (7288 3 - 3 )
Staona zobowiązana Narunia z Boru­

chów Bojko.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek strony egzekwującej Judy 

Grossmana, odbędzie się dnia 20 czerwca 
1913 o godzinie 8-30 przed południem w 
biurze Nr. 8, na zasadzie zatwierdzonych 
warunków licytacya realności lwh. 52 ks. gr. 
gm. Rabczyce, grunta orne.

Wartość szacunkowa 10.000 kor. 
Najniższa oferta 6666 kor. 67 h. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
C. k. sąd tutejszy, jako sąd hipoteczny 

zanotuje wyznaczenie terminu licytacyjnego, 
ć . k. Sąd powiatowy, Oddział II, 
Medenice, dnia 31 marca 1913.

L. cz. E. 594/13 (3) (7286 3 - 3 )
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Jakóba Rothmana w Le­

żajsku, odbędzie się dnia 1.0 lipca 1913, o 
godzinie 9 przed południem w biurze Nr. 5 
licytacya realności łwb. 156 i 2157 ks. gr. 
Staremiasto obj. oszacowanych na 1772 kor. 
69 h.

Najniższa oferta wynosi 1181 kor. 79 
h., poniżej której sprzedaż nie nastąpi.

O, k. Sąd powiatowy, Oddz. IV.
Leżajsk, dnia 10 maja 1913.

L. cz. E. 875/12 (7280)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Kasy oszczędności miasta 
Jasła, odbędzie się dnia 3 lipca 1913 o go­
dzinie 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 7, licytacya re­
alności lwh. 502 gm. Krosno (5 parc. budo­
wlanych na których stoją 3 budynki i bu­
dynek zaczęty (fundamenta), oraz parc. grun­
towa (ogród), o łącznej powierzchni 1556 s2, 
w pobliżu stacyi kolejowej, wraz z przynale­
ży tościami.

Nieruchomość ta jest oceniona na 45.787 
koron, przynależytości na 1401 kor.

Najniższa cena wynosi 23.549 koron.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Krosno, dnia 26 kwietnia 1913.

L. cz. E. 3997/12 (5) (7232)
Edykt licytacyjny.

Dnia 27 czerwca 1913 o godz. 9 przed 
poł. odbędzie się w biurze Nr. 6, w sądzie 
tutejszym licytacya całej realności lwh. 443 
gm. Ludźmierz.

Powyższą realność oceniono na 791 
kor. 27 hal.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 527 kor. 50 h.

Warunki licytacyjne i inne o nośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr. 6.

Takie prawa, wobec których licytacya 
byłaby niedopuszczalną, należy zgłosić w są­
dzie najpóźniej przy terminie licytacyjnym, 
inaczej roszczenia tego rodzaju co do samej,, 
nieruchomości, nie mogłyby być już ze 
skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddz. IV.
Nowy Targ, dnia 16 maja 1913.

(7415 1 - 3 )  
Sądowa hala aukcyjna we Lwowie 

ul. Podlewskiego 1. 6,
Godziny urzędowe i tylko w dnie powszednie) 
od 8 do 12 przed południem i od 2 do 6 
po południu, w soboty zaś od 3-ciej do 8-mej 

wieczorem. 
L I C Y T A C Y E :

a) w hali sądowej :
Wtorek, dnia 10 czerwca 1913 od 9 do 12 

godz. przed południem rozmaite sprzę­
ty domowe, pianino, 20 tomów Schlos- 
sera Historyi powszechnej, skórki krym­
skie, maszyna do pisania, biurka, dy­
wany, Lexikon Brockhausa, maszyna do 
szycia Singera.

Sobota, dnia 14 czerwca 1913, od 4 do 8 go­
dziny wieczorem: rozmaite sprzęty do­
mowe, maszyna do pisania, pianino, 
120 par bucików, noże, widelce, walizki, 
torby szkolne, warstat stolarski, 30 de­
sek sosnowych, maszyna do rznięcia i 
dziurkowania desek, uprząż na parę koni, 
sanki, wózek do zwożenia materysłów, 
urządzenie drukarni, dywany perskie, 
fortepian, kosztowności, 2 kasy oguio- 
trwałe, biurka amerykańskie, przybory 
szkolne.

b) Po za sądową halą:
Czwartek, dnia 12 czerwca 1913 o,godzinie

10 przed południem przy ul. Źródlanej
1. 142: rozmaite przyrządy techniczne, 
instalacyjne i konstrukeye żelazne do 
budowy.J
Sprzedać się mające przedmioty mogą 

być oglądane w sądowej hali, oraz na miej­
scu przechowania przed licytacją.

Lwów, dnia 3 czerwca 1913.

L. cz. E. 431/18 (4) (7407)
W dniu 3go lipca 1913 o godzinie 9 

przed południem odbędzie się w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr, 2, licytacya:

1 .3  4 części realności lwh. 61 ks. gr. 
gm. Lichwin i

2. całej realności lwh, 223 ks. gr, gm. 
Lichwin.

Cena szacunkowa:
ad 1. -  1000 kor. 41 b„
ad 2. -  1211 kor. 37 h.
Najniższa cen a :
ad 1. i 2. wynosi 2/3 części ceny sza­

cunkowej.
Warunki licytacyjne i inne dokumenta 

przejrzeć można w sądzie tutejszym w biurze 
Nr. 1.

C. k. Sąd powiatowy, Oddz. III, 
Tuchów, dnia 2 maja 1913.

L. cz. E, 526/13 (6) (7406)
Edykt licytacyjny.

Dnia 9go czerwca 19i3 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio­

nym w biurze Nr. 16, w Sokołowie, odbę­
dzie się licytaeya realności lwh. 622 gminy 
Raniżów, składającej się z gruntu ornego w 
obszarze przeszło 7 morgów, zabudowań go­
spodarczych, wraz z przynależnościami. skła- 
dającemi się z płotu, drzew owocowych, la­
sku sosnowego i posianego żyta.

Nieruchomość ta wystawiona na lieyta­
cyę-jest oceniona na kwotę 4300 kor., przy­
należności zaś na 262 kor.

Najniższa cena wynosi 2881 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które niniejszem 
się zatwierdza i odnoszące się do tej nieru­
chomości dokumenta można przejrzeć podczas 
godzin urzędowych w sądzie niżej wymie­
nionym, w biurze Nr. 16.

G. k. Sąd powiatowy, Oddz. III.
Sokołów, dnia 2 maja 1913.

L. cz. E. 89/13 (7405)
Edykt licytacyjny.

W sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 9 odbędzie się dnia 17 czerwca 1913 o 
godzinie 9 przed południem licytacya:

a) połowy realności obj. lwh. 306 i
b) połowy realności obj. lwh. 669 kgm, 

Bortiatyn.
Cena szacunkowa: 
ad a) 1271 kor. 42 h., 
ad b) 94 kor. 65 h.
Najniższa cena, niżej której sprzedaż 

nie nastąpi, wynosi:
ad a) 947 kor. 60 h., 
ad b) 63 kor. 10 h.
Warunki licytacyjne i inne eduośne do­

kumenta przejrzeć można w tut. sądzie w 
biurze Nr. 9.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Sądowa Wisznia, dnia 14 maja 1913.

L. cz. E, 1601 12 (9) (7274)
Edykt licytacyjny.

Dnia l ig o  lipca 1913 o godzinie 9'30 
przed południem na zasadzie warunków od­
będzie się w biurze Nr. 7, licytacya połowy 
realności wiejskiej lwh. 16 ks. gr. Wielko- 
pole, obszaru około 2 morgi z chatą i sto­
dołą.

Cena szacunkowa 990 kor.
Najniższa oferta wynosi 660 kor.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Janów, dnia 21 maja 1913,

L. cz. E. 1002/13 (7349)
Edykt licytacyjny.

Dnia 2go lipca 1913 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w sali Nr. 2, odbędzie się licytacya:

1. całej realności lwh. 1298 gm, Sokol­
niki składającej się z pb. i gr. o powierzchni 
21 ar. 30 m2 i domu mieszkalnego,

2. całej realności lwh. 771 gm. Sokolniki 
składającej się z pgr. o pawmrzchni 16 ar 
25 m.,

3. 3/6 części realności lwh. 210 gm. 
Sokolniki składającej się z pgr. o powierzchni 
29 ar 46 m2,

4. 2/6 części realności lwh. 865 gm. 
S kolniki składającej się z pgr. o powierzchni 
60 ar. 03 m2.

Nieruchomości te ocenione są : 
ad 1. na 3000 kor., 
ad 2. na 600 hor., 
ad 3. na 307 kor., 
ad 4. na 417 kor.
Najniższa cena wynosi: 
ad 1. — 2000 kor., 
ad 2. — 400 kor., 
ad 3. — 204 kor. 66 h., 
ad 4. — 278 kor.
Dokumenta przejrzeć można w binrze 

Nr, 4.
Takie prawa wobec których niniejsza 

licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej do dnia licytaeyi, 

C. k. Sąd powiatowy. Oddział IV. 
Tarnobrzeg, dnia 28 maja 1913.

L. cz. E. 1856/12 (6) (7404)
Edykt licytacyjny.

W sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 9, odbędzie się dnia 17 czerwca 1913 
o godz. 10 przed południem, licytacya całej 
realności lwh. 804 kg. gm. Wołczyszczowice, 
ocenionej na 3893 kor,

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi 2595 kor. 84 h.

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej­
szym, w biurze Nr. 9.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sądowa Wisznia, dnia 14 maja 1913.

L. cz. E. 552 13 (6) (7402)
Edykt licytacyjny.

W sądzie niżej wymienionym, w biu­
rze Nr. 9, odbędzie się dnia 17 czerwca 
1913 o godzinie 8 przed południem licytacya:

„Gazeta Lwowska1* Nr. 126 z dnia 5 czerwca 1918.
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a) całej realności obj. lwh. 461 i
b) połowy realności obj. lwh. 452 kg. 

m. Twierdza, ocenionej ad a) na 603 kor. 
60 h., zaś ad bj na 8 l8  kor. 20 h.

Najniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi, wynosi ad a) 402 kor. 40 hal., 
ad b) 542 kor. 12 h.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do­
kumenta przejrzeć można w tut. sądzie w 
biurze Nr. 9.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Sądowa Wisznia, dnia 13 maja 1913.

L. cz. E. 690/13 (7) (7408)
Dnia 9 lipca 19.13 o godzinie 9 przed 

południem, odbędzie się w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 6 licytacya:

I. całej realności lwh. 1059 gm, Prze- 
niczniki obejmującej pgr, 776, 887/2,1083/9, 
1324 rola, obszaiu łącznego 83 ar. 74 m 2 
w niwach „Lewina-Bratkowce i Głęboka Do­
lina",

II. 2/3 części realności lwh. 1020 tej­
że gminy, obejmującej pb. 99 obszaru 4 ar.
89 m 8, z domem, stodołą, komorą, 2 chle­
wami i stajnią, oraz pgr. 97/3 i 97/4 ogród 
obszaru 40 ar. 39 m2, wraz z przynależno- 
ściami, składającemi się z jesionów-, gruszy, 
jabłoni i płotu.

Nieruchomości powyższe wystawione/na 
lieytacyę są ocenione: ad I. na 1240 kor., 
ad II. wraz z przynależnościami na 1327 
kor. 32 h.

Najniższa cena wynosi ad I. 826 kor. 
66 h., ad II. 884 kor. 88 h., poniżej tej ce­
ny sprzedaż nie przyjdzie do skutku.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Tyśmienica, dnia 19 maja 1913.

L, cz. E. 1241/13 (5) (7409)
Strona zobowiązana Franciszek Karcz­

marczyk.
Edykt licytacyjny 

oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.
Na wniosek Wilhelma Gltickmsnna i 

Eliasza Kapelnera, strony egzekwującej od­
będzie się dnia 9 lipca 1913 o godzinie 9 
przed południem, w biurze Nr. 4 na zasadzie 
zatwierdzonych warunków licytacya realności 
lwh. 176 ks. gr. gm. Ujście jezuickie, 2 pgr. 
o powierzchni 42 ar. 77 m 2.

Wartość szacunkowa 1039 kor. 95 h., 
przynależności 12 kor., razem 1051 kor. 
95 h.

Najniższa oferta 693 kor. 30 h., przy­
należności 8 kor., razem 701 kor. 30 h.

Do realności lwh. 176 ks. gr. Ujście 
jezuickie należą następujące przynależności: 6 
sztuk wierzb oszacowane na 12 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

O. k. sąd powiatowy w Żabnie jako 
sąd hipoteczny zanotuje wyznaczenie terminu 
licytacyjnego.

Koszta przedłożenia warunków licyta­
cyjnych ustala się na 10 kor. 90 h.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział' II.
Żabno, dnia 20 maja 1913.

L. cz. E. 68/13 (9) (7330)
Edykt licytacyjny,

Na wniosek strony egzekwującej Racheli 
Sygal w Brzeżanach, odbędzie się dnia 15 
lipca 1913 o godzinie 9 przed południem 
w biurze Nr. 3 na zasadzie zatwierdzonych 
warunków, licytacya następujących realności 
gm. Brzeżany a to: 1/2 realności lwh. 624 
składającej się z pb. 227, na której stoi dom 
mieszkalny piętrowy.

Wartość szacunkowa 14.470 kor. 40 h.
Najniższa oferta 7370 kor. 20 h.
Do realności lwh. 624 ks. gr. gm. Brze­

żany należy następująca przynależność: a to 
mur ogradzający podwórze z kamienia łama­
nego oszacowany na 540 kor., a połowa te­
goż na 270 kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Brzeżany, dnia 5 kwietnia 1913.

L. ez. E. 694/13 (4) (7329)
Edykt licytacyjny.

Na wniosek strony egzekwującej c. k. 
uprzy w. gal. akc. Banku hipotecznego do rąk 
Dyrekcyi we Lwowie, odbędzie się dnia 15 
lipca 1913 o godzinie 9 przed południem w 
biurze Nr. 3, na zasadzie zatwierdzonych wa­
runków licytacya następujących realności gm. 
Brzeżany, a to : cała realność lwh. 1004, 
składająca się z domu parterowego, oficyn, 
wychodków i ogrodu.

Wartość szacunkowa wynosi 18000 kor.
Najniższa oferta 9094 kor, 20 h.
Do realności lwh. 1004 ks. gr. gminy 

Brzeżany należą następujące przynależności: 
około 96 m. sztachet z furtką i częstokołu 
około 7 8 m2, oszacowane na 188 kor. 40 h.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Brzeżany, dnia 7 kwietnia 1913.

L. cz. E. 940/13 (5) (7410)!
Strona zobowiązana Antoni Kaczoń.

Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelności.

Na wniosek kraj. biura pob. opłat, 
szynk, i piw. we Lwowie strony egzekwującej 
odbędzie się dnia 27 czerwca 1913 o godzi­
nie 9 przed połuniem, w biurze Nr. 4 na za­
sadzie zatwierdzonych warunków licytacya 
1/2 części realności lwh. 879 ks. gr. gm. Ot- 
finów 2 pbud. 1 gr. o obszarze 26 a r4 5 m 2.

Wartość szacunkowa 2935 kor.
Najniższa oferta 1956 kor. 70 h.
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 

nastąpi.
O. k. sąd powiatowy w Ż abni1 jako sąd 

hipoteczny zanotuje wyznaczenie terminu li­
cytacyjnego.

Koszta przedłożenia warunków licyta­
cyjnych ustala się na 10 kor. 44 h.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Żabno, dnia 20 maja 1913.

G. Z. E. VIII. 1316/13 (7365)
E d i k t.

Koncessionsyerpachtung.
Zufolge b?. Beschlusses vom 19 Aprtl 

1913 Z. E. VIII. 1316/18 findet ara 11 Juni 
1913 um 4 Uhr Naehmittags die Zwangs- 
verpachtung des auf Grund der vom Magi- 
strate der Stadt Krakau erteilLn Ooncession 
zustehenden Rechtes zum Betriebe des Gast- 
und Scbankgewerbes mit dnu Standorte 
Krakau Bracka-Gasse 11 im Wege der offent- 
lichen Ver.steigerung statt.

D;e Verpachtung erfolgt zunaehst auf 
die Dauer eines Jahres.

Der Ausrufspreis zugleich Mindestgebot 
betragt 6000 K.

Ais Vadyum hat jeder Bieter deu Ba- 
trag von 3000 K. in barem Gelde, oder pu- 
pilarischcn W erteu erłegen.

Die Pachtbedinguogen konnen in der 
Gerichtskanzlei wahrend der gewShnlichen 
Amtsstunden und am Tage der Versteige- 
rung bei d-m Vollstreckungsorgane einge- 
sehen werden.

K. k. Bezirkgericht, Abt. VIII.
Krakau, den 15 Mai 1913.

L. cz. E. 1225/12 (9) (7457)
Edykt licytacyjny.

Dnia 30 czerwca 1913 o godzinie 9 
irzed południem w sądzie niżej wymienio­
nym, w biurze Nr. II., odbędzie się licytacya 
realności:

a) lwh. 238,
b) lwh. 414,
c) lwh. 418,
d) lwh. 642,
e) lwh. 795,
f) lwh. 949,
g) lwh. 1125 gminy Bonów, chałupa i 

audynki gospodarskie wraz z przynależno­
ściami, opisanemi w protokole na warun- 
rach przedłożonych niniejszem ustalonych.

Nieruchomości wystawione na lieytacyę 
są ocenione:

ad a) 93 kor. 25 h.,
ad b) 2554 kor. 48 h.,
ad c) 1245 kor, 53 h.,
ad dj 842 kor. 25 h.,
ad e) 71 kor,,
ad f) 683 kor.,
ad g) 185 kor. 50 h.,
przynależności zaś ad b) 138 kor.
Najniższa cena wynosi :
ad a) 62 kor. 17 n.,
ad b) 1611 kor. 66 h ,
ad c) 830 kor. 36 h ,
ad d) 561 kor. 50 h.,
ad e) 47 kor. 33 h.,
ad f) 455 kor. 33 b ,
ad g) 123 kor. 67 h.
Poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, i odnoszące się do 

tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go­
dzin urzędowych, w sądzie niżej wymienio­
nym w biurze Nr. II,

O. k. Sąd powiatowy, Oddz. II. 
Krakowiec, dnia 24 maja 1913.

L. cz. E. 28/13 (7458)
Edykt licytacyjny.

Dnia 3 lipca 1913 o godzinie 8 przed 
południem odbędzie się w biurze Nr. 21 
sądu tutejszego licytacya:

a) realności lwh. 158 gm. Dachnów,
b) realności lwh. 888 gm. Dachnów, 
Nieruchomości powyższe oceniono:
ad a) 2000 kor.,
ad b) 2500 kor.
Najniższa cena niżej której sprzedaż nie 

nastąpi wynosi:
ad a) 1333 kor. 34h al.,
ad b) 1666 kor. 66 h.
Do realności lwh. 158 gm. Dachnów, 

należy dom drewniany i stodoła z drzewa 
sosnowego, oszacowane na 440 kor.

Warunki licytacyjne i inne odnośne do- 
rumenta przejrzeć można w sądzie tutej­

szym w biurze Nr. 21. •

Takie prawa, wobec których niniejsza 
; relicytacya byłaby niedopuszczalną, należy 

zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia te­
go rodzaju co do samej nieruchomości nie 
mogłyby być już ze skutkiem podnoszone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowa­
nia licytacyjnego powstaną, zawiadomione 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeżeli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są­
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III.
Lubaczów, dnia 28 maja 1913.

D. cz. E. 358/11 (7460)
Edykt licytaoyjuy.

Na żądanie Jurka Kuncewicza i Abra­
hama Spieglera, odbędzie się dnia 27 czerwca 
1913, o godzinie 9 przed południem w biu­
rze Nr. 5 w sądzie niżej wymienionym, 
licytacya realności obj. lwh. 39 gm. Błozew 
dolna wraz z przyna^żnościami składającemi 
się ze studni, ogrodzeniem i drzew owoco 
wych.

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytacyę jest oceniona na 8948 kor. 21 h., 
przynależności na 58 kor.

Najniższa cena wynosi 5965 kor. 46 
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skntku.

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie tut.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV,
Rudki, dnia 28 kwietnia 1913,

L. cz. E. XV 5216.12 (4) (7445)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie galicyjskiej Kasy oszczędno­
ści we Lwowie, zastąpionej przez adw. dr. 
Włodzimierza Mochnackiego, odbędzie się 
dnia 30 czerwca 1913 o godz. 9 przed po­
łudniem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr, 92 licytacya całej realności obj. 
wyk. hip. 1. 3099 ks. gr. gm, Stanisławów, 
położonej przy ul. Sedelmayerowskiej Nr. 36 
składającej się z pbud. lkat. 349/2 i 349 3 
o pow. 665 m2, na których znajduje się trzy­
piętrowy dom czynszowy z oficynami, muro­
wany pokryty blachą pocynkowaną, wraz z 
przynależnościomi. składającemi się z motoru 
wodociągowego.

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest oceniona na 235944 kor. 68 h.

Najniższa cm a wynosi 117.972 kor. 34
h., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku.

Warunki licytacyjne, które się zatwier­
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 97.

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyzuaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze­
nia tego rodzaja co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podno­
szone.

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo­
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo­
wania jedynie przez przybicie na tablicy są­
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni­
żej wymienionego i nie wskażą temnż sądo­
wi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
Stanisławów, dnia 8 maja 1913.

L. cz. E. 263/13 (8) (7448)
Edykt licytacyjny.

Na żądanie Towarzystwa kredytowego 
we Frysztaku, odbędzie się dnia Igo lipca 
1913 o godz. 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 5, w  Brzo­
stku licytacya:

1. 5/8 części realności lwh. 64 gminy 
Opacieuka,

2. 5/10 części realności lwh. 24 gminy 
Bukowa,

3. całej realności lwh. 142 gminy Bu­
kowa,

4. całej realności lwh. 189 gminy Bu­
kowa,

5. całej realności lwh. 197 gm.- Buko­
wa wraz z przynależytościami, składającemi 
się z zabudowań gospodarskich i zasiewów.

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytaeyę są ocenione:

ad 1. na 537 kor. 50 h., 
ad 2. na 1750 kor., a jej przynależy- 

tości na 150 kor.,
ad 3. na 585 kor., a jej przynależyto- 

ści na 20 kor.,
ad 4. na 4100 kor..

ad 5. na 7981 kor., a jej przynależy- 
tości na 2800 kor.

Najniższa cena wynosi: 
ad 1. -  358 kor. 34 h., 
ad 2. — 1266 kor. 66 h., 
ad 3. -  403 kor. 32 h., 
ad 4. -  2733 kor. 32 ta., 
ad 5. -  71S7 kor. 32 h.
Poniżej tych cen sprzedaż nie przyjdzie 

do skutku.
Warunki licytacyjne, które się zatwier­

dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata­
stralny, protokoły ocenienia i t d.) może 
każdy mający chęć kupienia, przejrzeć pod­
czas godzin urzędowych, w sądzie niżej wy­
mienionym, w biurze Nr. 3.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Brzostek, dnia 20 maja 1913.

L. cz. E. 1499/12 (13) (7454)
Edykt licytacyjny,

Dnia 11 lipca 1913 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w biurze Nr. 
7 licytacya realności lwh. 490 ks. gr. gm. 
Janów, realność miejska około 26 arów ob­
szaru, na której stoi dom mieszkalny, ko­
mora, kurnik.

Wartość szacunkowa 6981 kor.
Najniższa oferta 3490 kor. 50 h.
Do realności lwh. 490 ks. gr. Janów, 

należą następujące przynależności : parkan i 
drzewa owocowe i leśne, oszacowane na 445 
kor.

Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie 
nastąpi.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IV.
Janów, dnia 23 maja 1913.

L. cz. E. 1336/12 (7449)
W sądzie tutejszym odbędzie się dnia 

9 czerwca 1913 o godzinie 3 po południu 
w sali Nr. 5, licytacya 1/2 realności lwh, 
118 gm. Kurdwanówka.

Wartość szacunkowa 300 kor.
Najniższa cena wynosi 200 kor. 
Odnośne akta przejrzeć można w tut. 

sądzie.
0. k. Sąd powiatowy,

Buczacz, dnia 19 kwietnia 1913.

L cz. E. VIII. 816/12 (19) (7225 2 - 3 )
Ustanowienie kuratora w postępowaniu 

licytaeyjnem.
Strona egzekwująca „Petrolea“, Aktien- 

ges llschaft fiir Mineralol-Industrie in Wien, 
strona zobowiązana Max Stiebitz w Berlinie 
o 113,328 kor. 37 hal.

Edyktu licytacyjnego z dnia 30 listo­
pada 1912 L, cz. E. VIII. 816/12 (18) nie 
można było doręczyć p. Masowi Stiebitzowi 
w Berlinie, ponieważ miejsce pobytu tej 
osoby jest nieznane.

Dla strzeżenia jej praw ustanawia się 
kuratorem p. dr. Władysława Szajnę, adwo­
kata w Drohobyczu.

Ma on strzec także praw wszystkich 
innych osób interesowanych, którymby albo 
wcale nie można było doręczyć, albo też nie 
w należytym czasie tak powyższej uchwały, 
jak też jakiejkolwiek innej uchwały, w tern 
postępowaniu licytaeyjnem później wydanej. 
Obowiązkiem jego jest te osoby, dia których 
ustanowiono go kuratorem, dopóty zastępo­
wać w postępowaniu licytaeyjnem, dopóki 
one same się nie zgłoszą lub innego zastępcy 
sądowi n e wskażą, lab też dopóki ich interes 
zastępstwa będzie wymagał.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Drohobycz, dnia .17 maja 1913.

L. cz. 0. I. 181/13 (2) (7372 2 - 3 )
E d y k t .

Przeciw Tekli Kieryłów, której miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
c. k. sądu powiatowego w Grzymałowie przez 
Marka Obołoda w Luce małej pozew o 377 
koron zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy na dzień 5-go 
lipca 1913, o godzinie 9 przed południem 
w tut. sądz ę, biuro Nr. 4.

Celem strzeżenia praw Tekli Kieryłów 
ustanawia się p. adwokata dr. Kofiera w 
Grzymałowie kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie Teklę 
Kieryłów w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Grzymałów, dnia 8 maja 1913.

L. cz. Ow. II. 143 13 (6757)
E d y k t .

Przeciw Jędrzejowi Branasowi i Ma- 
ryannie Połkoń żarn. Branas, których miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu powiatowego w Ropczycach 
przez Łucyę Chmiel w Czarnej pozew o 40 
dolarów czyli 200 kor,
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Na podstawie pozwu wyznaczono au- 

dyencyę na dzień 19 maja 1913, o godzinie 
10 rano.

Celem strzeżenia praw pozwanych usta­
nawia p. dr. Alwina, adwokata w Rop­
czycach, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
wyż wymienionych w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą lub pełnomocnika 
nie zamianują.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Ropczyce, dnia 5 maja 1913.

L. ez. C |  1328/13 (1) (7362 2 - 3 )
Przeciw Janowi i Antoninie Boduchom 

z Nowego Sącza, których miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony zostałdo c. k. sądu obwo­
dowego w Nowym Sączu przez Kasę zalicz­
kową w Nowym Sączu pozew o zapłatę sumy 
wekslowej w kwocie 600 koron zpn.

Na podstawie pozwu wydano nakaz za­
płaty powyższej sumy wekslowej.

Celem strzeżenia praw Jana i Antoniny 
Boduchów ustanawia się p. dr. Hieronima 
Jagoszewskiego, adwokata w Nowym Sączu, 
kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
r&ndów w rzeczonej sprawie na ich koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

U. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II.

Nowy Sącz, dnia 10 maja 1913.

L. cz. Cg. I. 164/13 (3) (6840)
E d y k t .

Przeciw Maciejowi Jasińskiemu ostatnio 
zamieszkałemu w Kluwińcach, którego miej­
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do c. k. sądu obwodowego w Czortkowie 
przez Wolfa i Feigę Susserów w Podhajcach 
pozew o zapłatę 8800 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczono pier­
wszą audyeneyę na dzień 13 maja 1913,
0 godzinie 8’30 rano, sala Nr. II.

Celem strzeżenia praw pozwanego usta­
nawia się p. dr. Edwarda Kleinmana, adwo­
kata w Czortkowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po­
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt
1 niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I.
Czortków, dnia 29 kwietnia 1913.

L. 115/AO. (7310)
O b w i e s z c z e n i e .

Celem przeprowadzenia ogólnego po­
działu gruntów objętych lwh. 193 księgi 
gruntowej gminy Rogoźnica, powiatu rzeszo­
wskiego, pomiędzy gminy Rogoźnica i Wola 
cicha, ustanowiła c. k. krajowa komisya 
agrarna po myśli § 57 ustawy z 9 grudnia 
1899, Dz. u. kr. Nr. 20 z r. 1900, c. k. miej­
scowym komisarzem agrarnym c, k. sekreta­
rza Namiestnictwa Władysława Mięsowieza 
w Krakowie.

Działalność urzędowa tego komisarza 
rozpoczyna się dnia 17 maja 1913.

Od tego dnia począwszy nabywają mocy 
obowiązującej postanowienia ustawy z 9 gru­
dnia 1899, Dz. u. kr. Nr. 20 z r 1900, co 
do właściwości władz, następnie co do bez­
pośrednich i pośrednich uczestników, jakoteż 
co do składanych przez nich oświadczeń lub 
zawieranych ugód, wkońcu co do orowiązku 
następców prawnych, uznania stanu prawnego, 
stworzonego w celu przeprowadzenia powyż­
szej czynności agrarnej,

Lwów, dnia 17 maja 1913.
0. k. Namiestnik 

jako Przewodniczący c. k. krajowej Komisyi 
agrarnej.

W zastępstwie: 
G r o d z i c k i  w. r.

L. cz, Cm. 5/13 (1) (7167)
E d y k t.

Przeciw Filipowi Budzie z Jordanowa, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie­
siony został do c. k. sądu powiatowego w 
Joidanowie przez Spółkę oszczędności i po­
życzek w Jordanowie pozew o wydanie na­
kazu zapłaty sumy 1905 koron zpn.

Celem strzeżenia praw Filipa Budy 
ustanawia się p. Józefa Kuklę w Jordanowie 
kuratorem, któremu nakaz zapłaty dorę 
cza się.

Tenże kurator zastępywać będzie wyż 
wspomnianego w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w są 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Jordanów, dnia 16 maja 1913.

L. cz. C. I. 134/13 (1) (7344)
E  d y k t.

Przeciw Asafatowi Lukacz syna Jacie, 
przedtem tu, którego miejsce pobytu jest 
nieznane, wniesiony został do c. k. sądu po­

wiatowego w Mostach wielkich przez Iwana 
Bałka Seniów pozew o rozwiązanie umowy 
i zapłacenie 410 kor. zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczoną została 
rozprawa na dzień 30 maja 19.13, o godzinie 
8 rano, sala Nr. 2.

Celem strzeżenia praw kuranda usta­
nawia się p. adwokata dr. Klostena w Mo­
stach wielkich, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są­
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie za­
mianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I.
Mosty wielkie, dnia 22 maja .1913,

L. cz. C. II. 1.23/13 (1) (7127)
E d y k t 

Przeciw Jakóbowi Katzowi z Wulki 
pełkińskiej, którego miejsce pobytu jest nie­
znane, wniesiony został do c. k. sądu powia­
towego w Tarnobrzegu przez Rafineryę spi­
rytusu i parowej fabryki rumu i likierów 
Zdzisława hr. Tarnowskiego w Dzikowie po­
zew o zapłatę kwoty 582 kor. 77 hal.

Na podstawie pozwu wyznaczono au­
dyeneyę do ustnej rozprawy na dzień 28 
insja 1913, o godz. 4 po południu, w biurze 
Nr. 2.

Celem strzeżenia praw Jakóba Katza 
ustanawia się p. adwokata dr. Rebena w Tar­
nobrzegu kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie po 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sąozi- 
się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje, 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Tarnobrzeg, dnia 24 maja 1913,

L. cz. C. IX. 282/13 (6725)
E d y k t.

Przeciw Eudokii Kantor ur. Dzundza, 
gospodyni w Pasiecznej, której miejsce po­
bytu jest nieznane, wniesiony został do c. k. 
sądu powiatowego w Stanisławowie przez 
Iwana Fedyka, gospodarza w Pasiecznej, po­
zew o 200 koi-, zpn.

Na podstawie pozwu wyznaczoną zo­
stała audyeneya do ustnej rozprawy na dzień 
2 maja 1913, o godzinie 10 przed południem, 
w tut. sądzie, biuro Nr. drzwi 61.

Celem strzeżenia praw niewiadomej 
z miejsca pobytu Eudokii Kantor ur. Dzun­
dza ustanawia się p. adwokata dr. Bernarda 
Ferrboffa w Stanisławowie, kuratorem.

Tenże kurator zastępywać będzie nie- 
wiarb tną z miejsca pobytu Eudokię Kantor 
ur. Dzundza w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IX.
Stanisławów, dnia 14 kwietnia 191.3,

L. cz. E. 493/13 (1) (6642)
E ii y k t.

Schulimowi Wagschalowi w Dukli 
w sprawie, toczącej się przed c. k. sądem 
powiatowym w Frysztaku, przeciw Schuli­
mowi Wagschalowi o 6000 kor. i t. d. zpn., 
ma być doręczoną uchwała z dnia 5 maja 
1913 1. cz. E. 493/13 (1), którą dozwolono 
egzekucyi przez zarząd przymusowy i sprze­
daż realności lwh. 696, 697 i 2 6 częśut 
realności lwh. 420 gm, Frysztak, S-kulicci 
wagschala wła-nych.

Ponieważ niewiadomo, gdzie S"hulim 
Wagsehal przebywa, ustanawia s :ę dlań 
w celu strzeżenia jego pr,:w kuratora w osobie 
p. Łeiba Siricka z Frysztaka.

Tenże kurator zastępywać będzie Schu- 
liraa Wagschala w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II.
Frysztak, dnia 10 maja 1913.

(7248 1 - 3 )
O g ł o s z e n i e .

Dnia 24 maja 1913 wpisano na listę 
adwokatów dr. Wilhelma Landaua, z siedzibą 
w Tarnopolu. Adwokat dr. Aleksander Elmer 
przesiedlił się z Borszczowa do Wojniłowa, 

Z Wydziału Izby adwokatów.
Lwów, dnia 29 maja 1913.

L. cz. E. 2431/12 (3) (6597)
E d y k t.

Izraelowi Josefowi Preininger w egze­
kucyjnej sprawie, toczącej się przed c. k. 
sądem powiatowym w Zaleszczy i ich przeciw 
niemu o 225 kor. 74 hal., ma być doręczoną 
uchwała z dnia 15 grudnia 1912 1. czyn. E 
2431/12 (3).

Ponieważ niewiadomo, gdzie Izrael 
Josef Preininger przebywa, ustanawia się 
w celu strzeżenia jego praw kuratora w oso­
bie p. dr. Sigala, adwokata w Zaleszczykach.

Tenże kurator zastępywać będzie izraela 
Josefa Preiningera w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w

sądzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 
zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Zaleszczyki, dnia 6 maja 1913.

L. ez. E. VIII. 175/13 (4) (6980)
E d y k t .

Pawłowi Wilkowi synowi Jana w Sie­
dliskach w sprawie, toczącej się przed c. k. 
sądem tutejszym, przeciw temuż Pawłowi 
Wilkowi o 360 kor. zpn,, ma być doręczoną 
cytacja 1. cz. O. VIII. 175/13, którą wyzna­
czono rozprawę na dzień 7 maja 1913, na 
godz. 9 rano.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Paweł 
Wilk przebywa, ustanawia się mu w celu 
strzeżenia jego praw kuratora w osobie p. 
dr, Dańca, adwokata w Rzesowie.

Tenże kurator zastępywać będzie Pa­
wła Wilka w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII.
Rzeszów, dnia 25 kwietnia 1913.

L. cz. E. 4597/11 (98) (7142)
E d y k t.

Dla niewiadomych z miejcca pobytu 
Szymona i Zdzisława Bielawskich, ostatnio 
zamieszkałym w Zniesieniu, w sprawie to­
czącej się przed e. k sądem powiatowym
S. II. we Lwowie przeciw nim o 53.000 kor. 
ma być doręczoną uchwała z dnia 20 maja 
1913 1. czyn. E. 459711 (97), którą wyzna­
czono audyeneyę do rozdziału ceny kupna.

Ponieważ niewiadomo, gdzie Szymon 
i Zdzisław Bielawscy przebywają, ustanawia 
się w celu strzeżenia ich praw kuratora 
w osobie p. dr. Józefa Heschelesa, adwokata 
we Lwowie.

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randów w rzeczonej sprawie na ich koszt 
niebezpieczeństwo, dopóki oni w sądzie się 
nie zgłoszą lub pełnomocnika nie zamianują.

C. k. Sąd powiatowy S. II., Oddział IV.
Lwów, dnia 27 maja 1913.

L. cz, Ow. 421 13 (5) (6303)
Sprawa wekslowa Banku związkowego 

dla oszczędności i kredytu w Jaśle, stow. 
zarej. z ogran. poręką, przez adwokata dr. 
Warchałowskiego w Jaśle przeciw Chairnowi 
Ehrenbergowi w Ormezo komitat Zemplen 
(Węgry) o 250 kor. zpn.

.eo myśli przepisu § 276 ust. cyw. u- 
stanawia się p. dr. Włodzimierza Gieryszew­
skiego, adwokata kraj. w Jaśle, kuratorem 
ad actum nieobecnego Chaima Ehrenberga, 
pozwanego, w sprawie powyższej i temuż 
kuratorowi doręcza się skargę wekslową z 
odpisami załąezek i nakaz zapłaty z dnia 
12 marca 1913 O w. 421/13 (! )  przeznaczony 
dla pozwanego Chaima Ehrenberga tudzież 
jeden egzemplarz wniosku z dnia 1 maja 
1913 Cw. 4-21/13 (5).

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział II.

Jasło, dnia 1 maja 1913.

Upadłości.
L. cz. S. 21/13 (1) (7389 2 - 3 )

Edykt konkursowy.
C, k. Sąd krajowy cyw. we Lwowie 

zezwolił na otwarcie konkursu do majątku 
p. Andrzeja Kuźmińskiego, niezarejpstrowa- 
nego właściciela skDdu i warstatu kuśnier­
skiego we Lwowie.

Komisarzem konkursowym mianuje się 
c. k. radcę Sądu krajowego dr. Stanisława 
Warmskiego, zaś tymczasowym zawiadowcą 
masy pana adwokata dr. Leona Wolfa we 
Lwowie,

Wierzycieli wzywa się, ażeby na au- 
dyeneyi, wyznaczonej na dzień 12 czerwca 
1913 o godz. 9 przed południem w tym Są­
dzie w biurze Nr. 19 przedłożyli dokumenta, 
poświadczające ich roszczenia, przedstawili 
swoje wnioski względem zatwierdzenia tym­
czasowego zawiadowcy lub zamianowania in­
nego i jego zastępcy oraz przystąpili do 
wyboru wydziału wierzycieli.

Wzywa się także tych wszystkich, któ­
rzy chcą wystąpić z roszczeniami jako wie­
rzyciele konkursowi, ażeby swe roszczenia, 
chociażby co do nich spór już był w toku, 
stosownie do przepisów ord. konkursowej, 
zgłosili w tym Sądzie najdalej do dnia 5 
lipca 1913, a na audyencyi likwidacyjnej na 
dzień 10 lipca 1913 o godz. 9 przed połu­
dniem w7 tymże sądzie wyznaczonej, polikwi­
dowali je i ustanowili dla nich porządek.

Wierzyciele, którzy, zaniedbają terminu 
zgłoszenia, będą obowiązani tak poszczegól­
nym wierzycielom jak i masie upadłościowej 
zwrócić koszta, urosłe przez ponowne zwoła­
nie ogółu wierzycieli i badanie dodatkowego 
zgłoszenia i bedą wykluczeni od podziałów, 
już uskutecznionych na podstawie formalnego 
projektu podziału.

Wierzycielom na audyencyi likwidacyj­
nej jawiącym się i zgłoszonym służy prawo

w miejsce zawiadowcy masy, jego zastępcy i 
członków wydziału wierzycieli, dotychczas 
urzędujących, powołać osta'ecznie wolnym 
wyborem rnne osoby swego zaufania.

Audyeneyę likwidacyjną przeznacza się 
zarazem do postępowania ugodowego.

Postępowanie konkursowe co do spółki 
i pojedynczycn spólników będzie oddzielnie 
prowadzonym.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczać się będzie w części 
urzędowej „Gaeety Lwowskiej “.

Wierzyciele, którzy nie mieszkają we Lwo­
wie lub w pobliżu, mają wymienić w zgło­
szeniu pełnomocnika dla doręczeń, w temże 
miejscu zamieszkałego, w przeciwnym bowiem 
razie na wnioszek komisarza konkursowego 
ustawi się dla nich, na ich koszt i niebez­
pieczeństwo, pełnomocnika dla doręczeń.

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddziar VII.
Lwów, dnia 29 maja 1913.

L. cz S. 14 12 (164) (7290)
W konkursie przeciw Jakóbowi Franklo- 

wi iKalmanowi Liebreichowi, wystąpiła Ró­
ża Frankłowa z wnioskiem o zaniechanie 
konkursu po myśli § 155 ord. konk. przec-iw 
Jakóbowi Franklowi.

Celem powzięcia uchwały w tym kie­
runku wyznacza się audyeneyę na dzień 18 
czerwca 1913 godz. 9 przed południem w 
c, k. sądzie powiatowym w Monasterzyskach, 
w biurze Naczelnictwa sądu.

Na tę audyeneyę wzywa się wierzycieli 
konkursowych.

Monasterzyska, 25 maja 1913.
Komisarz konkursowy.

L. cz. S. 40 12 (52) (7251)
Uchwałą tego sądu z dnia 19 si-rpnia 

1912 L. cz. S. 40 12 (1) otworzony konkurs 
do majątku pani Rifki Rachel 2 imion Gutt- 
mann, właścicielki sklepu bławatnego we 
Lwowie przy ulicy Rzeźni 1. 4, uznaje się po 
myśli § 1.55 ord. konk. za ukończony.

C. k. Sad krajowy cywilny,
Oddział VII.

Lwów, dnia 10 maja 1913,

L. cz. S. 2/10 (43) (7257)
Uchwałą tego sądu z dnia 12 grudnia 

1910 L. cz. S. 2/10 (1) otworzony konkurs 
do majątku Ozyasza Bergera, nieprotokoło- 
wanego kupca w Strzyżowie, uznaje się po 
myśli § 189 ord. konk. za ukończony.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Rzeszów, dnia 5 maja 1913.

L. cz. S. 12/12 (112) (7361)
Uchwałą tego sądu z dnia 11 paździer- 

n-ka 2912 L. ez. S. 12/12 (1), otworzony 
konkurs do majątku Mojżesza Deutseha nie- 
protokołowanego kupca w Kołomyi, uznaje 
się po myśli § 154 ord. konk. za ukończony. 

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Kołomyja, dnia 17 maja 1913,

L. cz. S. 11/9 (102) (7260)
Uchwałą tego sądu z dnia 3 listopada 

.1909 L. ez. S". i  1/9 (! )  otworzony konkurs 
do majątku Naftalego Lipsehiłtza współwła­
ściciela dóbr Otałęż uznaje kię po myśli § 
154 ord konk. za ukończony,

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 5 kwietnia 1913.

L. cz. S. 2/12 (34) (7197)
W sprawie konkursowej KalmanaKrie- 

sera z Nowego Sącza ustanawia się w m iej­
sce radcy sądu krajowego Wiktora Kalmana 
komisarzem konkursowym radcę sądu krajo­
wego Kornakiewicza.

O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Nowy Sącz, dnia 8 lutego 1913.

L. cz. S. 31/12 (100) (7319)
O g ł o s z e n i e .

^Uchwałą tego sądu z dnia 21 listopa­
da 1912 L. cz. S. 31 12 (1) otworzony kon­
kurs kupiecki do majątku Lobia Wolfa Hirsch- 
felda, kupca zarejestrowanego pod firmą 
„Lóbl W. Hirsehfeld“ handel towarów bła- 
watnych w Krakowie (Grodzka 58) uznaje 
się po myśli § 154 ordynacyi konk. za ukoń­
czony.

O. k. Sąd krajowy cyw., Oddział VI.
Kraków, dnia 19 kwietnia 1913.

Księgi gruntowe.
L. cz. Prez. 16.193 19 R.,/13 (7306 3 - 3 )

E d y k t  I.
O. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 

wprowadza w myśl ustawy z dnia 25 lipca 
1871 Nr. 96 Dz. u. p. i rozporządzenia c. k. 
M inisterstwa sprawiedliwości z dnia 9 sty­
cznia 1889 Nr. 4 Dz. rozp. postępowanie



sprostowawcze w celu uzupełnienia następu­
jących ksiąg gruntow ych:

1. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Tarnopolu dla gminy katastralnej 
Stehnikowce przez wcielenie do parceli grun­
towej a wpisanie w wykazie hipotecznym
1. 142 oznaczonej na planie sytuacyjnym z 
26 maja 1912 1. ks. z. 399 literami a, b. 
c, d, części parceli gruntowej 7, dotąd w ża­
dnej księdze publicznej nie wpisanej o prze­
strzeni 223 m*. tudzież przez wpisanie w o- 
osobnym wykazie hipotecznym resztująeej 
przestrzeni parceli gruntowej 7, dotąd do ża­
dnego wykazu hipotecznego nie wpisanej;

2. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Rohatynie dla gminy katastralnej 
Knihiriieze, przez wpisanie do wykazu hipo­
tecznego liczbą porządkową oznaczyć się ma­
jącego parcel gruntowych 1. k. 201S/4 i 
2018/6 dotąd do żadnego wykazu hipoteczne­
go nie wpisanych;

3. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Krakowcu dla gminy katastralnej 
Ohotyniec przez 'wpisanie do wykazu hipote­
cznego liczbą porządkową oznaczyć się.mają­
cego parceli gruntowej 1. k. 5090, dotąd do 
żadnego wykazu hipotecznego nie wpisanej;

4. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Krakowcu dla gminy katastralnej 
Lubienie, przez wpisanie do wykazu hipote­
cznego liczbą porządkową oznaczonyć sic ma­
jącego parceli gruntowej 1. k. 656 dotąd do 
żadnego wykazu hipotecznego nie wpisanej;

5. księgi gruntowej c. k. sadu powia­
towego w Samborze, dla gminy kat -stratnej 
Bukowa, przez wpisanie do wykazu hipote 
cznego liczbą porządkową oznaczyć się mają­
cego parceli gruntowej 1, k. 243'1, 243 2 i 
244 dotąd do żadnego wykazu hipotecznego 
nie wpisanych;

6. księgi gruntowej c. k. sadu powia­
towego w Żurawnie dla gminy katastralnej 
Lachowice przez wpisanie do wykazu hipote­
cznego liczbą porządkową oznaczyć się mają­
cego parceli gruntowej 1829 dotąd do ża­
dnego wykazu hipotecznego nie wp sanej;

7. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Dolinie, dla gminy katastralnej 
Mizuń, przez dopisanie do wykazu hipote­
cznego liczba 2008 parceli gruntowej 1, k. 
9401, dotąd do żadnego wykazu hipotecznego 
nie wpisanej;

8. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Kałuszu dla gminy katastralnej 
Hołyń przez dopisanie d : wykazu hipote­
cznego liczba 1402 parceli gruntowej 1. k. 630 
i przez wpisanie do osoboego wykazu hipo­
tecznego parceli gruntowej 3622 dotąd do 
żadnego wykazu hipotecznego nie wpisanych;

9. księgi gruntowej c. k, sądu powia­
towego w Stanisławowie dla gminy kata­
stralnej Wołczyniec przez wpisanie do wy­
kazu hipotecznego liczbą porządkową ozna­
czyć się mającego parceli gruntowej 1. k. 147 
dotąd do żadnego wykazu hipotecznego nie 
wpisanej;

10. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Kałuszu dla gminy katastralnej Pój- 
ło, przez wpisanie do wykazu hipotecznego 
liczbą porządkową oznaczyć się mającego par­
celi gruntowej 1. k. 1344 dotąd do żadnego 
wykazu hipotecznego nie wpisanej;

11. księgi gruntowej c. k. Sądu powia­
towego w Kałuszu dla gminy katastralnej 
Tużyłów przez wpisanie do wykazu hipote­
cznego liczbą porządkową oznaczyć się ma­
jącego parceli gruntowej 1. k. 1699 dotąd do 
żadnego wykazu hipotecznego nie wpisanej;

12. księgi gruntowej c. k. Sądu powia­
towego w Delatynie dla gminy katastralnej 
Mikuliczyn przez wpisanie parcel nie wpi­
sanych dotąd do żadnego wykazu hipoteczne­
go, a to parceli budowlanej 296 i grunto­
wych 2490, 2492/1 do nowo utworzyć się 
mającego wykazu hipotocznego, tudzież dopi­
sanie parceli gruntowej 2492/2 do wykazu 
hipotecznego 1. 152;

13. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Monasterzyskach dla gminy kata­
stralnej Wyczółki przez wpisanie do wykazu 
hipotecznego liczbą porządkową oznaczyć się 
mającego parceli gruntowej 1. k. 2112, do­
tąd do żadnego wykazu hipotecznego nie wpi­
sanej ;

14. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Borszezowie dla gminy katastral­
nej Muszkatówka przez wpisanie do wykazu 
hipotecznego liczbą porządkową oznaczyć się 
mającego parceli gruntowych 1. k. 434, 478/1, 
478/2, 952/5, 1412,1414, 1415, 1416, 1456 2 
dotąd do żadnego wykazu hipotecznego nie 
wpisanych;

15. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Mielnicy! dla gminy katastralnej 
Mielnica przez dopisanie na karcie stanu m a­
jątkowego wykazu hipotecznego 1. 677 par­
celi gruntowej 115, dotąd do żadnej księgi 
publicznej nie wpisanej;

16. księgi gruntowej c. k. sądu powia­
towego w Śniatynie dla gmiuy katastralnej 
Załucze przez wpisanie do osobnego wykazu 
hipotecznego liczbą porządkową oznaczyć się 
mającego parcel gruntowych 1, k. 85/1, 85/3 
i 85/5, tudzież do osobnego wykazu hipote­
cznego parcel gruntowych 1, k. 85/2 i 85/4 
dotąd do żadnego wykazu hipotecznego nie 
wpisanych i przez wpisanie do wykazu hi­

potecznego liczbą porządkową 1857 oznaczyć 
się mającego parcel 1. k. bud. 34 i grunto­
wej 87 dotąd zaś do żadnego wykazu hipo­
tecznego nie wpisanych;

17. księgi gruntowej dla dóbr tabular­
nych Batiatycze leżących w obrębie c. k. są­
du powiatowego w Mostach wielkich, prowa­
dzonej przy c. k. sądzie krajowym we Lwo­
wie przez dopisanie do wykazu hipotecznego
1. 578 powyższej księgi, gruntowej parc-d 
gruntowych J. k. 2-605/1, 2605.2 dotąd do 
żadnego wykazu hipotecznego nie wpisanych;

18. księgi gruntowny dla dóbr tabular­
nych Siułec-Bieńków, prowadzonej przy c. k. 
sądzie obwodowym w Złoczowie przez wpisa­
nie do wykazu hipotecznego '.580  powyższej 
księgi gruntowej parceli gruntowej 1. k. 
947,23 (las), położonej w obrębie gminy JBu- 
da, powiatu sądowego Kamionka strum iłowa, 
a dotąd do żsftnego wykazu hipotecznego nie 
wpisanej.

Zarazem podaje c. k, wyższy sąd kra­
jowy do wiadomości, że powyższumu uzupeł­
nieniu ksiąg gruntowych od dnia 15 czerwca
191.3 skutki wpisu hipotecznego przysługi­
wać będą.

Powyższe wykazy hipoteczne można 
przeglądnąć w odnośnych sądach.

Od dnia 15go cz rwea 1913 wszelkie 
nowe prawa, czy to własności, czyli zastawu 
lub jakiebądź inne prawa hipoteczne, odno­
szące się do nieruchomości powyżej wymie­
nionych, jodynie przez wpisanie do ksiąg 
gruntowych nabyte, ograniczone, na innych 
przeniesione lub uchylono być mogą.

Zarazem wzywa c. k. wyższy Sąd kra­
jowy wszystkich, którzy b y ;

aj na podstawie jakiego prawa, naby­
tego przed przyznaniem powyższemu uzupeł­
nieniu skuteczności wpisu hipotecznego, do­
magali sio jakiej zmiany wpisów hipote­
cznych, odnoszących sie do stosunków wła­
sności, lub posiadania, a to bez różnicy, czyli 
zmiana ta przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości, lub połąfltonia ciał hipote 
eznych, lub w jaki bądź inny sposób nastąpić, 
m iała ;

b) już przed przyznaniem powyższemu 
uzupełnieniu skuteczności wpisu hipotecznego 
nabyli do powyższych nieruchomości, lub do 
ich części jakie prawa zastawu, służebności, 
lub wogóle inne jakiekolwiek prawa do wpisu 
hipotecznego przydatne, o ile prawa te jako 
do dawnego stanu biernego należące wpisane 
być maią;

aigjrg z temi prawami do doty­
czących, sądów najdalej do dnia 15 wrz śnią 
1913 się zgłosili, gdyż w razie przeciwnym 
utracą prawo do poszukiwania zgłosić się 
mającego roszczenia przeciw osobom, które 
na mocy niezaprzeczonych wpisów, w wyka­
zach hipotecznych zawartych, prawa hipote­
czne w dobrej wierze nabędą.

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z wymienionemi wyżej prawami, 
lub roszczeniami nie uwalnia okoliczność, iż 
zgłosić mające prawo b jło  ono wiadome 
z jakiego załatwienia sądowego, lub żo jest, 
przedmiotem dochodzenia, wskutek podania 
do sądu wniesionego.

Termin wyżej ustanowiony nie może 
być ani przedłużony, ani też w7 razie zanied­
bania do poprzedniego stanu przywrócny.

O. k. wyższy Sąd krajowy,
Lwów, dnia 20 maja 1913.

C z e r w i ń s k i  m. p.

L- cz. Pr. n r .  65/13 (3) .6010)
O b w i e s z c z e n i e .

O. k. sad krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
zamieszczony w Nr, 9 czasopisma „Mucha11 
z d, ty Warszawa dnia 9 maja 1913 artyku­
ły pod tytułem: 1. „Teatr Mariomk na B>ł- 
k sn arh 11 wraz z ryemą w całości !str. 1),
2. „Kalendarzyk" w całości (str. 2 ł. 2), 3. 
„Afisz" w całości (str. 2, ł. 2), 4. „Z rady 
koronnej w W iedniu11 w całości (str. 3 ł. 2).
5. „Wściekły jak lew“ z ryciną w całości 
(str. 4), 6. „To jeszcze n ic11 w całości (str. 
7), — zawiera w swej osnowie znamiona
od 1—4 zbrodni z § 63, a ad 1. nadto zbr. 
z § 65 a), zaś ad 5 zbr, z § 65 a k, k. i wy­
stępku z § 300 k. k., oraz art. IV, ust. z d. 
17 grudnia 1862 L, 8/63 D?. p. p., a ad 6. 
przekr z § 496 k. k., że zakazuje się rozsze-. 
rzania tych artykułów.

C. k. Sąd krajowy jako prasowy, S. ITT.
Kraków, dnia 15 maja 1913,

L. cz. Pr. 139/13 (2) __ (741B)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!
0. k. sąd krajowy karny jako Trybu­

nał prasowy we Lwowie orzekł na wniosek 
c, k, Prokuratoryi Państwa, że treść czaso­
pisma „Prykarpatskaja Ruś" numer 1068 z 
29 maja 1913 w artykule „Lwów 16 (29) 
maja 1913 h .“ w ustępach od początku do 
„Horuckich stradalcew" — zawiera zna­
miona występku z §§ 300 i 305 u. k., 
uznał dokonaną w dniu 29 maja 1913 kon­

fiskatę za usprawiedliwioną i zarządził zni­
szczenie całego nakładu — i wydał w myśl 
§ 493 p. k. zakaz dalszego rozpowszechnia­
nia tego pisma drukowego.

Lwów, d.oia 31 maja 1913,

L. cz. Pr. III. 68 13 (3) (7250)
O b w i e s z c z e  n 1 e.

C. k, sąd krajowy jako prasowy orzekł 
na wniosek c. k. Prokuratora Państwa, że 
drukowe pismo ulotne bez daty z napisem : 
„Odezwa" od słów: „Krew się burzy11 aż do 
słów7: „szlachecka klerykalna" (w całości) 
wydane nakładem Zygmu? ta Klemensiewicza 
jako bezpłatny dodatek do Nr. 21 „Prawo 
ludu11 — zawiera w swej osnowie znamiona 
występku z § 302 k. k., że zakazuje się roz­
szerzania t ą j  odezwy.

C. k. Sąd krajowy, jako prasowy, 
Sekc-ya III.

Kraków, dnia 29 maja 1913.

8<. 105 (6607)
3£ag f. f. Sanbeg* alg iprejjgeridjl in SBicu 

[jat mit bcw redjt&Ctaf:igen @tnjprudj§'rfennt* 
niffc Dom 20 SJrjember 1912, $ r  II  444/12/9, 
bte 23ejdjlagnal);nr:. itnb bag SSerbot brr SBeiter-- 
oełbrritung brr Siummer 330 ber „SIrbcitcr 
jjeiftnig" nom 1 3Vjpntber 1912 aujgefjoben.

„2l« tgblott jnr SBiener Reitung" nom 
7 źDejetnbrr 1912,, Ś?r. 281.1.

Pmm, «m 3 M a  i 1913.

id-.ó 1 1 SattbcS* al§ rjjrejjgciidu tu  ®raj 
Git nu? bem Srfetnttr.ifje n o m  3 SKat 1913, 
ą?r, II 18 !*>.. bte SóeiterDerbreitung ber jftum* 
nur 11S bci. „Vlibcitertt>iUc" nom 1
Diai 191.3 n u g a t  ber Slrtifel; „g-itr bat 235R 
terfnr&nr1 in ber fi-telle nott „Thr 9)lilitari§= 
mys> biśi „crjdjeinai l a j f c n " ;  ,,2Buf!id) firieg 
toegeu © f u t a u ? "  udu „iSielleidjt ijt cg" bib 
„oerlargt Ija-."; ber ©Ptlen aitf ©fite 3, ©palte 
3, Don „311 jo locil" bis aum ©ddujje beg §Ib= 
jaj/fg; on f <Setłe 16, ©palte .1, Don „bte eiite" 
bieś „SJWbdr Ik r "  uuh Don „(£§ ift" bis „®er* 
tritb" a m  ©cblujje be? SlbjafceS nad} § 300 
©i ®. jamie gfir.djj 3trttm IV beg ®eje$eg 
Dom 17 SDejember 1862, 9ł. ®. 231, 5Rr. 8 
ex 1863, oerboten.

S£a? f f. firei£= a lg  -Srefigeiicfjt in  23o^cn 
[jat ir.it bem © rfenntnif je .  t o m  3 9J ła i  1 9 1 3 ,  
>l'r. 4 12 ,  bic SReiterDerbrei tung ber j R k n m e r  
34 bci; j l t f f e b r i f t : „ P i e n y r  9 ład j r iv t . l r i r j '  uo m  
2 9  yipei! 1 9 1 3  tnegen beg S l r t i f e fg : „ O j t c 1 rcid^i* 
j d u  S w u p p e u t r a r . 7 p o r t e " ,  beg iu tienb  mi): „ P r i e j t "  
b a  e ir jd j lic j j l id i  ber © tf j lu j jm o r te  , .jd)on oete it"  
n n Ą  idctifel IX beg Dom 1 7  © c je m b e r
186 2 ,  SA th .  SSC 9 ł t .  8  e x  1 8 6 3 ,  nerbPteit .

®ag t f firtćh  alg jjkejjgeridjt in 23rv,cn 
(pt mit bem (£:fcnntnijje uom 3 9Jiai 1913, 

3 13, bic USeiternerbreitmia ber Tiummrr 
50 ber tp h ja rift: ,,23rircrtci (Sjrouif11 Dum 29 
'żipril 1913 roegen bcS Slrtifdg; „£)fte:reid)ifd)e 
gntppentran-łporte", beginnenb mit „SEriejt" 
bi§ eildjliejjjid) ber @ĄIu§lnorte „jmou bereit" 
uadi Hriird IX DtS ®ejefce8 Dom 17 Śejember 
1862, 9t. ® 5St. w r . 8 e i  1863, Dcrboteit

S)ad l  t. 8anbeśM alg i p t e ^ B r i d i t  in 
d lrag  Ijat m it bem S ile n n tu ifje  Dom 3 -Utai 
1 9 1 3 , ig r. I  248 /13 , bte SBeiterDerbrcitung ber 
iPum rner 5 ber ^ f t t jd j r i f 1: „Ceskc kn ih& rske  
lis ty "  Dont 2 2ftai ;1913 toegeit ber © tellen  oou 
„A ży la s te  v n y n e js i d o b o "  bi§ „n as  u b i j i“ 
be§ £ r i t a e t i l f r t : „Nas m ajo v y  s v a te k “ ; Don 
„ '-p o le e e n sk y  p o r  d e k "  bi§ „ sv y m i k a m a ra -  
d y “ b 3 3 lr tite lS : „Poradek sp o le c e n sk y " ; Don 
„Delnik n e in u s i"  biS „ d e ln ic ty a  ra d n y c h "  beb 
3 ,lrti!? l§ : „K m aji 1 9 1 3 “ r.ucb § a / 300, 
3 6 5  ® t. (M. unb  21rfi!el IV  bcś (hejfferb nom 
1 7 ® fje m b fr  1802, d ł ® . i» l 9tv. 8  ex 1863, 
DrrboPn.

2)a§ f. t  8anbe§* alg iprejjgeridt in s?rag 
.ijat mit bem (Srtenntnifje Dom 3 M ai 1913, 
Sr. I 249 13, bie SEBeiteroctbreitung ber łńunt* 
mer 5 ber 3eitfdąvift: „Kim" Dom 1 iDtai 
1913 tucgen ber ©tefini Don „Kdyby pri prvni“ 
bid „k rodn panujicimu" beS arliftlg : „Fou- 
sek Frant. Co jsme oslavovali a co bychom 
moli oslavovatu; Don „Terstky obchod jak 11 
bi§ „prece — padł" be§ ?lrti!eid: „Hospodar- 
sky dopis z Terstu" nad) § 65 a, 30Ó, 491 
nnb 493 ©t. @. itnb ilatilel V beS ffiefej}?§ 
oom 17 Sejentber 1862, d l  & 231 9?r 8 ex 
J.863, nerboten.

®a§ f. f. 8anbeg= alg iĘre^geridt in ^łrag 
bat mit ban ©cfenntuijfe Dorn 3 SOdai 1913, 
jpt. I 347 13, bie SBeitcwer&teitung ber 9łum= 
mer 18 ber j^ itjd jb fi: „Praha VII" Dom 1
2)tai 191.3 roi)en ber ©telle Don „Soukrome 
vlastnict,vi“ bid „se v sutiny" beg Slrtilefó: 
„Socialni predpoklady svetoveho miru" tiaii) 
§ 305 ©t, ®. oerboten.

f. f. 2anbeS=  a lg  d k e j jg e r id j t  in

jjjrag §at mit bem Srlenntnijje Dom 3 2Rai 
1913, T“r. I 243/13, bie SBeitetnerbrcitung ber 
ihumuter 117 ber jjeitfdjrift: „Deonik Óeske 
socialne demokraticke strany delnicke v Ra- 
kousku11 Dom 30 Slpril 1913 toegeit ber ©tellen 
uon „Pri obsazoyani trunu" biś „debroduzne 
zamery11 be§ SlrtifelS: „Nebezpeci tyropske 
yalky na obzoru"; Don „Yojensky erar11 bi§ 
„Yojenskyc-h panu11 beS SlrtifelS: „K agrarni 
politice" nad) 65 a unb 300 ©t. ® uub Str* 
tilel IV beś @efe()e§ Dom 17 'SDegcinber 1862, 
9i. ® sSl 9tr. 8 xe 1863, oerboten.

®ag f. t  Śtreii?= a lg  jJSrefjgeridjt in 
23bbm =8etpa Ijat mtt bem  S r fe n n t r . i j j e  o o m  3 
DJtai 1913, S r .  15 13, bie 2B e itc rD irbrc i tung  
ber IR u m m cr  34 ber 3 f i t j d ) r i f t :  „ l io T b b b lim i-  
fdje 2 3 o t f8 j tu n m e “ Dcm 30 ? lp r i l  1913 tu a jen  
ber  © te l le  Don „SBie Don @ n u i b  a u ż "  bid 
„ f it rd j te r lid )  rric^en fo t tu te "  be§ SlrtitelśS: „ © In *  
i a r i "  Oerboten.

3)as f. f. ®rei§* atS i}ireijgerid)t in 
23ubtoeti? Ijat mit bem @r!enntntjfe oom 3 9Rai 
1913 i}3r. 19/13, bie SBeiteroerbreitung ber im 
©etbjtDertag erja/ienenen, in ber ©enojjeiifdjafal* 
brurferei in 23ubtDei8 gebnuftett SDrutfjcfjrift; 
„Vyroc,ni zprava jednatelska o cinnosti spoi- 
ku majitelu domu v Ceskych Budejovicich za 
sprawni rok 191.2“ megen ber ©telle Don „Spó­
łek ovsem nemuze" bi8 „riditi so dle toho" 
ber iRitbrif: „Pravni zastupce11 nad) § 302 
©t. SŚ. oerboten.

3)a» f. f. $rei§* alg jĘre^geridt in 
23ublueig Ijat mit bem (Srtcnntnijje oom 3
3)tai 1913, iĘr. 17/13, bie SEJetteroer&rcititng 
ber yjummer 49 ber 3 e*̂ fcC)rift; „Jihoceske li­
sty" oom 30 silpril 1913 toegen be§ SlrtileD: 
„Tanec nad sopkou" nqd § 65 a ©t. ®. 
oerboten

$aS  t f. Sretg* alg tprepgcrtdjt in 23ub* 
toeig Ijat mit bem ©rlenntnijje Dom 3 9J?ai 
1913, tp|. 18/13, bie SBeiteroerbreitung ber 
jRummer 18 ber ,gftijd)nfP „^entjder SPauern- 
freunb" Dorn 13 IDtai 1913, luegen ber ©tellen 
Don „Sm ®egenteit tourbe" big „l)ineutgetrie^ 
ben" be2 2lrtiłel8: „SBieber einmat § 14 in 
©id)!?11; Don „Unb jo ijt bie ©adje" big ,,’jt 
bageftanben" beg 2lrtifelg: „(Sjjab sSafd)a ko-- 
nig Don Sllbanien!"; oon „2Bie matt jieljt" big 
„ijfjdjlojjen lonrbe!" beg Slrtifelg: „2Die Sluflió* 
jung ber ©Ije ber ®rjl)erjogin SjabeHa 9Jtaria" 
nad) § 64, 65 a unb 300 ©t ®. wetbolen.

® a g  f t  S re ig *  a lg  i p r c | g c r i d t  in  21iib* 
mei§ f)at mit bem ® r te n n tn i j j e  Dom 3 2R a i  
1913, i jk .  16/13, bic SB ei te roe rb re i tnug  ber 
D tu m m e r  18 t r  ^ e i t j d j r i f t :  „ 'S e r  ^ a n h r o e r f e r 11 
or.m 2 2JtGi 1913 tos^en  ber © te l le  Don „2hic 
f o m m t  e in ®efel;pntD:irj"  big „9lrn teg  21olf!"  
beg 2I.vtifelg: „ ® ie  iR eg tc ru u g g u o rlag e  u n b  bel, 
4paufif.T)anbeP‘ nad)  § 491 unb 493 © t .  8 . 
unb y i n i f t l  V bed 8 e je y e g  oom  17 'Pe ieu tbe r  
1862, 31. @. SM. 9tr. 8 ex 1863, Deróoteu.

Dag f. !. $m ź*  alż tjirefegericpt in Stein 
bat mit bem &rfeuntritjjc oom 3 S iat 1913, 
iir. 1213 bic SBeiterserbrcmtng ber jRummer 
9 ber ^e-itfdjrift; „HUsy on Cidliny11 oom 1
9)tai 1913 luegen bed Slrtifclg; „Jeste jedna 
papirova yalka" Dom Slnjang big gum ©i|lujje 
nad)  § 65 a unb 300 ©t ® unb Sirtifel IV 
beg ©efejjeg oom 17 ®ejember 1862, 91. ®. 
231. Ufr. 8 ex 1863, oerboten.

5Da8 f. f. ,<?reig* cis 3}re|geridbt in 
Sbnigorati Ijat nut bem Srlenntr.ifje non; 3 
DJiai 1913, ipr. IV 38 13. bie 23'aterDerbreP 
tuug ber 9łmumer 18 brr jRBfdp/ift: „Kralo- 
ve-łmdeeke rozhledy" oom 30 Slpril 1913 
megen ber ©tellen Don „Chce m ir!11 big „sou- 
ziti narodum" b-g Wrtifelg: „Prvni maj 1913“; 
Don „A oc yetsi11 big „urozenomu panstvu“ 
feg Slrtifclg; „Vlastui si!ou“ nad) § 65 a, 300 
©t. ® nnb Slrtifel IV be:? (Sejejjeg oont 17 
'Prjember 1862, 9t. ®. 231. 9łr. 8 ex 1803,
. e buten.

SDal f. f. ®rcig* alg ^rcfegcriĄt iti 
.Cibniggrdfe Ijat mit bem Srfenntuijjc oom 3 
SUłai 1913, IjSr. IV 40,13, bie 2Beiteroerbrei--
tung ber iPummer 18 ber 3eitjdjrift: „Pod-
krkonosske rozhledy" nom 30 Spril 1913 
toegen ber ©telle Don „Chce m ir11 bis „souzili 
narodum" beg Slrtifelg: „Prvni maj 1913“
nad) § 300 ©t. ® uub Slrtilel I V bed ®eje-=
t)fg Dcm 17 SDcjember 1862, 9t ®. 231. Dfr. 8 
ex 1863, Dbrboten

S i g  f. f. ®veig= a tg  jĘre&gcridjt in ^ u t *  
tenberg  Ijat m i t  bem S r f e n tn i f i e  Dom 3 9f ta i  
1913, lĘr. 5/13, bie SBeiterOerbrei tung ber Hiitm* 
m e r  18 ber D e i t j d j n f t : „Posazaysky kraj" Dom 
2 9 R ai  1913 lufgen beg S l r t i fe lg :  „Pankrac a 
Bory" nad)  § 63 u n b  305 © t .  oerbo ten .

3)ag f. I. $reig* alg jpre|gerid^t iii fiut*



1 1
tenberg tjai mit bem ©rfenntnijje nom 3 2Jini 
1913, j^r. 4.13, bie iBctterUetfmiiung be§ jytucp 
bfotte?: „Skadar padl“, gebrucft Isri 3 . ©d)rei* 
ber & ©omp. in Sfotin, nad) § 305 ®t. ®.
U a L o t e u . _________

S)a8 f. f. $rei§= a is  $>rt§getidjt in
s# ilju t  Ijat m it bnn © ifeuntuijje nom 3 S5Jai 
1913, 3pr. 4 1 1 3 , bie SBeitcrberkeitm u) btc 
Utumuier 18 ber tp itfd jr if t: „Poseł l id u “ nom 
1 2)1 a i 1913 Jurgen ber ©iellen non „Osm iet 
ti v a “ bi8 „i p ro jevy  je ji  m oci" btS S lr t iW ś :
„K s v e t lu !“; non „ Jsm e  vsak p o v in n i“ 6iS
„dnesn i sp o le c n o s ti!“ be* Sirtiiclb : JM ilita - 
r ism u s“ nad) § 122 b, 300, 305 © t. © . ur.tj 
S lrtiW  IV k ś  ®efet)f§ nom 17 ‘Dejcmber 1803, 
Si. S3l. k e .  8 ex 1863, neiboten.

z 3 egzaminami państwowymi i egzaminem j 
administracyjnym.

2. dłuższą praktyką przy władzach po­
licyjnych w działo bezpieczeństwa publicz­
nego,

3. i posiadać potrzebne zdolności or­
ganizacyjne.

Podania z dołączeniem metryki uro­
dzin, świadectwo moralności i świadectwo 
zdrowia wnosić najdalej clt> dnia 10 Czerwca 
b. r.

Drohobycz, dnia 1 ' maja 1913.
B u rm is t rz :
11. .Jarosz.

2>a2 f. f. BaubeS* ais iprejjgeridjt in 
IBnitm Ijat mit bem ©rtenntnijje nom 3 9)tai 
1913, 1 01/13, bie Sffieiterncrbrcitung ber
ilimnmer 35 ber $eitfd)rift: „SJolfSfreunb" nom
2 2)itti 19:13 tuegen ber ©tcUcn non „Uub mas 
bie" biś jum ©djtufje beS IKrtifelS: „SDie l̂'ricg§= 
gcfaljr" uub non „Ser Slugenbtirf" bis „nidjt 
iffiirtlidjtcit" bcź ŚttifelS: „S in  trauriger @c= 
burtStag" nad) § 65 a ©t. &. nerboten.

SaS !. f. SanbeS* al» ^refegeriĄt tu 
SSriuut pat mit bem (Erfeur.tnifje nom 3 2J?ai 
1913, j^r. I 62 13, bie SBeiternerbreitung ber 
ifiitmmer 101 ber geitjcgrift: „Bovnost“ nom
3 IKai 1913 tucgen ber ©tellcn nem „a doka 
zuji“ biS „autonomni Albanie", non „Stojime 
tudiz" biS „v ohledech jinych" beS Vl>ti?eIS: 
„Nebezpecna sJuace" uub beS SlrtitelS: „ Dia­
końsko proti odskodneni Gerne Hore" nad) 
§ 65 a S t. nerboten.

SaS f. t. SfreiS* ais jJStejjgeriĄt tu 
Dlntiip pat mit bem ©rfcuntnijie nom. 3 2Jiai 
1918, ipr. X I 17/13, bie SSeitenerbreitung ber 
Shttmnet 83 ber ^citjcprift: „Pozor" nom 30 
Stprit 1913 toegen ber Slrtitel: „O Albanii" 
in ben ©icPert non „Videnska ulice" biS „ne- 
snesitelnymi" unb non „Albanie nepotrebuje" 
biS „ukaznenosti"; „Zajimave usudny" non 
„każdemu, kdo“ bi§ „zasli"; beS Sitel* beż 
sAriiMS; „Do kasemat, . . nacp 65 a unb
300 ©t. @. joluie gentajj Slrtifel V beS ©efepeS 
nom 17 Sejember 1862, 9L @. 181. 2Jr. 8 ex 
1863, nerbnlcn.

S a S  I. !. ŚHreiS* alS ijlrehgcricpt itt 
S u a i m  pat m it  bem © d cn n tn i j je  oom 3 Ma\ 
19.1.3, Śjjr. V 5 13, bie SBeitcrucrbreituug ber 
Uhtmmer 18 ber 3 e i tk p r i f t :  „M o ra v sk y  J in “ 
nom 2 SDiai 19 1 3  toegen beS S tr t i fe iS : „V iden -  
s k a  k o re s p o n d e n c e "  in ber ©telle non „m o zn p  
r i e i “ biS „ l id sk a  p r a v a ‘‘ nad) 65 a © t.  
b e r b o t e n . _________

S a S  f. t. £anbeS= alS $ r e |g c r id ) t  in ©jer- 
ttotoifc pa t m i t  bem © rfe in tn i j jc  nom 2 UJM 
1913 , i  27 /13 , bie IBetternerbreitmig ber 
S ium m er 18 ber ^e i t jcp r if t :  „HSortbdriS" nom 
1 2Jtai 1913  tuegen beS 3lrtifelS: „© rfter  SJlai" 
in  ben ©teKen non „SDtitten in"  biS „gu betniD 
iigen" , non „ S u m  tuaS" bis „frei fe in" ;  beS 
f i inften SLrtitelS nort ber U berfd jr i f t :  „ llnjere 
^ e u g u r "  biS „po li je iunb ii f  i j t “ ; beS VlviifelS: 
„ s$ rogentpcttno ten“ bon „L 2luS ben" biS 
„JilriegSminifieriiim"; beS StrtilelS: „S ie r jd jup ,  
!U}ucpejjd)utg unb  fein 2trbeiteijcpnp" non „ S ic  
IBeporbc?" biS „ sB m p e r j (p u ^ " ;  ber Pcotig: 
, , /purrap , pu rrap ,  p u r ta p "  non „Uhelleidjt faun"  
btS „iJ ite^ftaa tSantualt" nad) § 65  a unb 300  
© t .  &. jmuic gemajś Slrtifel IV  beS ©ejefees 
nom 17 Sfgeniber 1862 ,  9i. ® . ©1. Sir. 8 ox 
1 8 6 3 ,  nerboten.

SaS f. {. SreiS* alS jprepgericpt itt 9va 
juja pat mit bem ©rleuntnijje nom 2 SDiai 
1913, ijlr. 10,13, bic SBeiteruerbreitung ber 
liummer 18 ber „Dubrovnik“ oom
10 Slpril 1913 uadp § 493 ©t. £). ner
boteu.

L, Prez. 404 6/13 (7333 2 - 3 )
K o n k u r s .

Sąd powiatowy w Borszczowie przyj­
mie zaraz stałego pomocnika kancelaryjnego. 

Tabularzyści mają pierwszeństwo. 
Naczelnictwo c. k. Sądu powiatowego. 

Borszczów, dnia 26 inaja 1913.

L. 5834/13. (7196 3 - 3 .
Iv o n k u r  s.

M agistrat król. wol. miasta Drohobycza 
rozpisuje na podstawie uchwały Bady miej­
skiej z dnia 15 kwietnia b. r. konkurs na 
posadę kierownika policyi miejskiej z płacą 
w kwocie 3400 kor. i dodatkiem czynnej 
słnżby 800 kor. rocznie. (Wedle postanowień 
statutu awans możliwy do VII. rangi urzędni­
ków państw).

Kandydaci mają się wykazać:
1, ukończonymi studyami prawniczymi

L. 1370/V. (7246 3 - 3 )
()gh i s z e n i e k o n k u rs u.

W c. k. Szkole rzemiosł budowlanych 
w Jarosławiu jest do obsadzenia posada na­
uczyciela dla działów techniczno-budowlanych 
w IX. klasie rangi.

Do tej posady przywiązane są pobory 
unormowano ustawą z dnia 19go września 
1898 Nr. 1.75 Dz. u. p., a mianowicie 2800 
kor. (dwa tysiące ośmset koron) rocznej płacy 
i 840 kor. (ośmset czterdzieści koron) doda­
tku akty walnego.

O możliwości uzyskania wyższych pobo­
rów, posumieciu do wyższej klasy rangi i o 
wliczeniu czasu słnżby, spędzonej w praktyce 

technicznej, artystycznej lub przemysłowej, 
albo też w zawBzie nauczycielskim stanowią 
§§ 2 i 6 ustawy z dnia 19 września 1898 
Nr. 175 Dz. u. p. i §§ 19 i 20 ustawy z 
dnia 24 lutego 1907 Nr. 55 Dz. u. p.

Kandydaci zajmujący już stałą posado 
służbową w paiistwowem szkolnictwie prze­
my,słowem zatrzymują w razie nadania im 
niniejszej posady nauczycielskiej nadal swe 
(1 otychczasowe pobory.

Podania wystosowane do c. k. Bady 
szkolnej krajowej a zaopatrzone w krótki 
opis przebiegu życia i rodzaj studyów, me­
trykę chrztu (urodzenia), śwadectwo przyna­
leżności, we wszystkie świadectwa studyów i 
aplikacyi, tudzież w świadectwo zdrowia, na­
leży wnosić najpóźniej do 30 czerwca 1913 
na ręce Dyrekcyi c. k. Szkoły rzemiosł bu­
dowlanych w Jarosławiu.

Kandydaci nic zajmujący stałej posady 
państwowej mają nadto dołączyć do podania 
świadectwo moralności, potwierdzone przez 
powiatową władzę polityczną i określające 
cel, dla którego je wydano.

Kandydaci pozostający w czynnej służ­
bie państwowej lub krajowej, winili wnieść 
r  inośne podania na ręce przełożonej władzy.

Golem uzyskania niniejszej posady win­
ni kandydaci nadto wykazać, się egzaminami 
z odbytych studyów technicznych na wy­
dziale architektury.

Pierwszeństwo mają ci kandydaci, kió-J 
rzy się wykażą świadectwami z odbytej pra­
ktyki w zawodzie architektonicznym.

Pożądane jest osobiste przedstawienie 
się kandydata w c. k. Szkole rzemiosł budo­
wlanych w Jarosławiu.

'A (•,. k. Bady szkolnej krajowej.
We Lwowie, dnia 25 maja 1913.

Za c  k. Namiestnika:
Dembowski w. r.

L. 1800/13 (7249 3—3)
K o n k u r s.

W myśl reskryptu Wydziału krajowego 
z dnia 15 maja 19i 3 LW. 75.995 rozpisuje 
się konkurs na posadę lekarza okręgowego 
dla okręgu Jazłowiec, który obejmuje nastę­
pujące miejscowości: 1. Browary, 2. Owito- 
wa, 3. Duliby, 4. Jazłowiec, 5. Nowosiółka 
jazłowiccka, 6. Pomorce, 7. Przedmieście, 8. 
Bzepińce, 9. Zaleszczyki małe, 10. Żnibrody. 
Bażem ludności 12.197.

Siedzibą lekarza okręgowego jest mia­
steczko Jazłowiec.

Apteka, poczta, urząd telegraficzny w 
miejscu. Stacya kolei Buczacz 15 kim. od­
legła.

W aru n k i :
1. Obywatelstwo austryaekie,
2. dyplom doktora medycyny uprawnia­

jący do wykonywania praktyki lekarskiej,
3. nieskazitelny charakter,
4. znajomość jeżyków krajowych,
5. nieprzekroczony 40 rok życia,
6. paktyka najmniej dwuletnia w za­

wodzie lekarskim.
Miedzy kandydatami pierwszeństwo bę­

dą mieli ci, którzy wykażą się 2-letnią służbą 
przy szpitalu powszechnym po uzyskaniu dy­
plomu doktora, lub egzaminem iizykackim,

Do powyższej posady przywiązana jest
a) płaca 1200 koron,
b) ryczałt na objazdy 700 koron.
Stabilizacya daje prawo do emerytury

w myśl ustawy z 12 maja 1909 Dz. u. kr. 
Nr. 68.

Podania należycie udokumentowane wno­
sić, należy do Wydziału powiatowego w Bu- 
czaczu po dzień 10 lipca 1913.

Z Wydziału Bady powiatowej.
Buczacz, dnia 23 maja 1913.

Sekretarz: W iceprezes:
Lewartowski. Józek Wolgner.

(7451)
Przy sądzie tutejszym jest do obsadze­

nia posada pomocnika kancelajyjnego.
Wymaga się gruntownej znajomości we 

wszystkie h agendach sądownictwa i biegłej 
pisanie na maszynie.

Podania wnosić należy do dnia 16 czer­
wca 191.3 do Naczelnictwa tut. sądu przy 
dołączeniu świadectw (metryki chrztu, świa­
dectw dotychczasowego zajęcia i próby pisma 
w językach krajowych).

Naczelnictwo c. k. Sądu powiatowego, 
Dolina, dnia 3 czerwca 1913.

(7450)
Sąd powiatowy w Dolinie poszukuje 

pomocnika (pomocnicę) kancel. biegle piszą­
cego na maszynie.

Podania należy wnosić do dnia 10 
czerwca 1913 do Naczelnictwa sądu przy 
dołączeniu świadectw (metryki chrztu, świa­
dectw dotychczasowego zajęcia i pfóby pi­
sma w językaoh krajowych).

Naczelnictwo c. k. Sądu powiatowego. 
Dolina, dnia 3 czerwca 1913.

L. cz. Pinu. 264/13 Stow.
Wykreślenie linny stowarzyszenia zarobko 

wego i gospodarczego.
Z rejestru handlowego wykreślono: 
Siedziba firmy: Niebylec.
Brzmienie firm y: Towarzystwo kredy­

towe w Niebylcu, stowarzyszenie zarejestro­
wane z ograniczoną poręką.

Stowarzyszenie to jak stwierdziły do­
chodzenia z urzędu wdrożone wogóle w ży­
cie nie weszło i czynności swoich nie roz­
poczęło, nie zaciągnęło ono również żadnych 
zobowiązań wobec osób trzecich, względnie 
nie posiadało żadnego majątku do spienięże­
nia się badającego.

Dzioii wpisu: 22 lutego 1913.
G. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Rzeszów, dnia 22 lutego 1913.

O. KI. Birm. 576/13 (6974)
Lóschung einer Birma 

Geloscht wurde im Begister ani 3 Mai 
1913 infolge Geschaftsauflósung.

Sitz der F irm a: Nisko (Galizien). 
Worthlut der Birma: Gruli ich Uessłe- 

gniorische Dampfbrauerei in Nisko.
Botriebsgogenstaml: Bicr Dampfbrauerei 

K. k. Kreis ais Handelsgaricht 
Abteilung V.

Bzeszów. am 3 Mai 1913,

L. cz. Birm. 1857 Sp. III. 21 (7056)
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpi­
sanych już firm w rejestrze handlowym 

firm spiekowych.
Siedziba firm y: Lwów, ulica Marszał­

kowska.
Brzmienie firmy: Kolej lokalna Borki 

iv i e I k i e-G rzy 111 ałó w.
W ystąpili: członkowie Bady zawiado- 

wczej Maurycy Bosenstock i Kornel Win tar.
Zmarli: członkowie Bady zawiadowczej 

dr. Paweł .Dąbrowski, Stanisław lir. Piniń- 
ski, Stanisław Brykczyński.

Weszli do Bady zawiadowczej: zamia­
nowany przez Wydział krajowy p. Jan Vi 
vien de Ohatoaubrun, poseł na Sejm galic 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego we 
Lwowie zamianowaniprzez c. k. Ministerstwo 
kolejowe p. Karol Listowski c. k. radca Dwo­
ru, em. zastępcą dyrektora c. k. kolei pań 
stwowych we Lwowie oraz p. Julian Koku 
rowicz, em. Badca Namietnictwa we Lwowie 
oraz wybrany przez Walne Zgromadzenie 
akeyonaryuszów JE . Leon lir. Piniński, po­
seł na Sejm. członek Izby panów, właść. 
dóbr w Grzymałowie.

Dzień w pisu : 12 grudnia 1912.
G. k. Sad krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 6 grudnia 1912.

G. Zl. Birm. 8/13 Stow. G. 323 (5972)
Anderungen und Zusiitzo zu den beroits 

eingetragenen Geiiossenschaftshrmen.
Eingetragen wurde im Genossenschafts 

register.
Sitz der Genossenschaft: Ludwikówka.
F innaw ortlau t: Spar und Darlehons- 

kassen-Verein fur Ludwikówka und Umge- 
bung, registrirte Genossenschaft mit unbe- 
schriinkter Ilaftung.

Mitglieder des Vorstandes ausgetreten 
Ferdinand Steckbauer.

Mitglieder des Vorstandes gew iihlt: 
Emanuel Krzoska, rom. katli. Pfarer in Lu­
dwikówka ais Obmann.

t)atum der_Eintragung: 12 Miirz 1913 
K. k. Kreis- ais Handelsgericht 

Abteilung IV.
Stryj, am 7 Miirz 19.13,

L. cz. Firm. 41 Stow. UL 108 (6203)
Należy ivpisać w rejestrze stowarzyszeń 

zarobkowych i gospodarczych
Siedziba stowarzyszenia: Tyrawa wo-

oska.
Brzmienie firm y: Towarzystw o kredy­

towe dla handlu i przemysłu w Tyrawie wo­
łoskiej stowarzyszenie zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką, po niemiecku: Credit Verein 
fur Handel und Gewerbe in Tyrawua woło­
ska, registrirte Genossenschaft mit beschiint- 
ter Haitung.

Zmiana § 4 statutu, który na przyszłość 
ma opiewać: dyrekcja składa się z trzech 
dyrektorów, których obiera ogólne zgroma­
dzenie z pośród członków’ stowarzyszenia 
absolutną większością głosów na przeciąg 
lat 6 głosując kartkami na każdego z nich.

Na trzeciego dyrektora wybrano Mer- 
selia Mellera kupca w Tyrawie wołoskiej. 

Data wpisn: Sanok, 10 marca 1913.
G. k. Sąd obwodowy Oddział IV, 
Sanok, dnia 6 marca 1913.

L. cz. Frm. 262/13 Stow. VI. 100 (6553)
O g ł o s z e n i e .

0. k. sad obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż 5 maja 1913 wpisano 
do rejestru dla stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych przy firmie: robotnicze stowa­
rzyszenie spożywcze „Konsum ludowy" w 
Przemyślu, że na walnem zgromadzeniu człon­
ków' Towarzystwa odbytemw dniu 8 kwietnia 
1913 wybrano Jana Klisza, majstra kolejo­
wego, przewodniczącym zarządu w miejsce 
ustępującego Stanisława Grunerta.

Przemyśl, 13 maja 1913.

L. cz. Firm  292 13 Bg. A. 1. 72 (6970)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

pojedynczych.
Wpisano do rejestru dla firm od­

dział A.
Siedziba firmy: Przemyśl.
Brzmienie firmy: Bracia Feingold, Ge.- 

briider Feingold.
Zmiana firmy: odtąd na Wilhelm Fein­

gold.
Posiadacz: Wolf (zwany także Wilhelm) 

Feingold.
Podpis fin n y : Wilhelm Eoingold.
Data wpisu: 5 maja 1913.

G. k. Sad obwodowy, jako handlowy. 
Oddział *1V.

Przemyśl, 3 maja 1913.

L. cz. Firm. 284/13 Bg. A. I. 209
Wpis firmy kupca pojedynczego. 

Wpisano do rejestru handlowego Od­
dział A .:

Siedziba firmy: Sieniawa.
Brzmienie firmy: Jakób Karger. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: przemysł 

gospodnio szynkarski.
Właściciel: Jakób Karger.
Bata wpisu: 5 maja 1913.

G. k. Sad obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV.

Przemyśl, 3 maja 1913.

L. cz. Firm. 132/13 Bg. A. I. 201 (5293)
Zmiany i dodatki do wpisanych już w reje­

strze handlowym firm jawnych spółek 
handlowych.

Wpisano do rejestru dla firm oddział A.
Siedziba, fi rmy:  Przemyśl.
Brzmienie firmy : nowy przemyski młyn 

parowy Frenkel i Ska, neue Przemyśler 
Dampfmiihle Frenkl & Cie.

I. Wykreśleni zostali: Józef Ludwik 2 
im. Frenkl, oraz Alfons Herman Jan 3 im. 
Frenkl jako współwłaściciele i spólnicy przed­
siębiorstwa pod firmą „Nowy przemyski młyn 
parowy Frenkla i Ski.

II. Nabyli udział w tern przedsiębior­
stwie Józefa Ludwika 2 im. Frenkl:

a) Sydonia Feitcya 2 im. Frenkl zam. 
Loewit l -25 prc.,

b) Olga Klara 2 im. Brekl zam. Neu- 
feld l -25 prc.,

c) Alfred Leon 2 im. Frenkl 3.75 
prc. w stosunku do całości; zaś udział w tern 
przedsiębiorstwie Alfonsa Hermana Jana 3 
im. Frenkla nabył Alfred Leon 2 im. Frenkl 
w całości.

Dzień wpisu: 15 marca 1913.
G. k. Sad obwodowy, jako handlowy, 

Oddział IV.
Przemyśl, 15 marca 1913.

L. cz. Firm . 570/13 (6503)
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Bzeszowie zarządza na dniu dzisiejszym 
wpisanie do rejestru handlowego dla stowa­
rzyszeń zarobkowo-gospodarczych przy firmie: 
Spółka oszczędności i pożyczek w Rozwado­
wie, stowarzyszenie zarejestrowane z nie­
ograniczoną poręką, że na zwyczajnem wal­
nem zgromadzeniu członków, odbytem w dniu 
7 marca 1909 wybrała spółka członkami 
zarządu Karola Kochana rolnika w Pilcho- 
wie w miejsce Antoniego Grębowca, oraz

„Gazeta Lwowska" Nr. 126 z dnia 5 czerwca 1913.
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Franciszka Pomykałę rolnika w Bzeczycy 
długiej w miejsce Jana Laby, dalej, że na 
zwyczajnem zgromadzeniu członków odbytem 
wdniu 25 marca 1911 wybrała spółka człon­
kiem zarządu Tomasza Grabowskiego rolnika 
w Pilchowie w miejsce Marcina Nowako­
wskiego.

0. k. Sąd obwodowy, Oddział V.
Rzeszów, dnia 26 kwietnia 1918.

L. cz. Firm. 471/18 (6972)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru firm pojedynczych wykre­
ślono.

Siedziba firm y: Kolbuszowa.
Brzmienie firmy: Ezra Rappaporl.
Przedmiot przedsiębiorstwa: handlarz

dziczyzną, surowemi skórami, tudzież rzeźnik 
oraz dzierżawca podatku kunsumcyjnego i 
dodatku gminnego od mięsa w Kolbuszowy.

Dzień wpisu: 11 sierpnia 1912.
0. k. Sąd obwodowy, jako handlowy. 

Oddział V.
Rzeszów, dnia 5 kwietnia 1913.

L. cz. Firm. 1834 Sp. III. 256 (6064)
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa­

nych już w rejestrze handlowym firm 
spółkowych.

Siedziba firmy: Lwów.
Brzmienie firmy: Pierwsze galicyjskie 

Towarzystwo akcyjne rafineryi spirytusu we 
Lwowie.

Na walnem zgromadzeniu dnia 26 czer­
wca 1911 i 23 stycznia 1912 uchwalono 
zmianę § '13, 16, 18, 28, 29 i 31 statutu w 
brzmieniu podanem w dołączonym statucie, 
który to zmiany zostały przez c. k. M inister­
stwo spraw wewnętrznych w porozumieniu 
c. k. Ministerstwa "skarbu reskryptem z dnia 
2 października 1912 1. 35.505 zatwierdzone.

W ystąpili: Członkowie rady zawiado- 
wczej Samuel Horowitz. Emil Lederer i F er­
dynand Calm.

Wybrani zostali: członkami rady zawia- 
dowczej ponownie Samuel Horowitz, Emil 
Lederer a Ferdynand Calm na 1 rok tudzież 
dr. Jan  Kanty Steczkowski dyrektor Filii 
c. k - uprz. austr. Zakładu kredytowego dla 
handlu i przemysłu we Lwowie i dr. Ber­
nard Tenne adwokat we Lwowie.

Data wpisu: 12 grudnia 1912.
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Lwów, dnia 5 grudnia 1912.

L. cz. Firm. 61/13 Stow. III. 75 (5153)
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 

i gospodarczego.
Wpisano do rejestru stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Krzywaczka.
Brzmienie firm y: Spółka mleczarska w 

Krzywaczce, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką.

Data statutu: Krzywaczka 12 stycznia
1913.

Przedmiot przedsiębiorstwa:
a) wspólne przerabianie i spieniężanie 

mleka produkowanego w gospodarstwach 
członków Spółki;

b) szerzenie wiadomości co do umieję­
tnego chowu i żywienia bydła mlecznego i

c) wspólne sprzedawanie artykułów nie­
zbędnych w gospodarstwie nabiałowem.

Czas trwania: spółki nie jest ograni­
czony.

Dyrekcya: Zarząd składa się z 3 człon­
ków wybieranych przez radę nadzorczą na 
przeciąg trzech lat.

Wybrani zostali; ks. Józef Nowak prze­
wodniczącym zarządu, Wojciech Starowicz, 
gospodarz zastępcą przewodniczącego i Jan 
Fijałek gospodarz kasy erem, wszyscy w Krzy­
waczce.

Podpis firmy: (F. Z.) pod wypisaną 
lub pieczęcią (stampilią) spółki podpisują wa­
żnie przewodniczący (względnie jego zastę­
pca) i jeden z członków zarządu.

Ogłoszenia: umieszcza się na tablicy 
przed lokalem spółki a w razie potrzeby w 
czasopiśmie wydawanem dla spółek przez 
Patronat.

Udziały członków:] udział członka wy­
nosi przynajmniej 5 kor.

Członkowi wolno deklarować większą 
ilość udziałów.

Odpowiedzialność: ograniczona. Za zo­
bowiązania stowarzyszenia odpowiadają człon­
kowie nietylko swoimi udziałami ale nadto 
kwotą dalsza aż do dziesięciokrotnej wyso­
kości deklarowanych udziałów.

Data wpisu: 26 marca 1913.
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddziałl II.
Wadowice, dnia 26 lutego 1913.

L. cz. Firm . 114/12 Stow. I. 25 (5152)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

Stowarzyszeń.
Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Maków

Brzmienie firmy: Stowarzyszenie poży­
czkowe „Wzajemna Pomoc" w Makowie z 
nieograniczoną poręką.

Zmiana statutu: Walne Zgromadzenie 
członków stowarzyszenia dnia 24 marca 1912 
odbyte uchwaliło w miejsce dotychczas zobo­
wiązującego statutu wraz zmianami nowy sta­
tut z daty Maków 24 marca 1912 w brzmie­
niu jak odpis protokołu w formie aktu no- 
taryalnego z nowym statutem w zbiorze za- 
łąezek przechowanym.

Przedmiot przedsiębiorstwa: dotąd do­
starczanie członkom swoim na umiarkowany 
procent gotowych pieniędzy, potrzebnych mu 
do obrotu w gospodarstwie, rzemiośle, prze­
myśle lub handlu zapomocą wspólnego kre­
dytu wszystkich członków.

Obecnie zadaniem stowarzyszenia jest 
podniesienie zarobku i gospodarstwa swych 
członków, przez udzielanie im kredytu na 
umiarkowany procent w sprawach gospodar­
czych i finansowych.

Podpis firmy: dotąd przez dwóch człon­
ków dyrekcji.

Obecnie: dyrekcya składa się z 3 dy­
rektorów i 3 zastępców wybieranych przez 
Radę nadzorczą z pośród członków stowarzy­
szenia na pzeciąg lat 6.

Obocnie: firmę stowarzyszenia podpisują 
ważnie 2 członków dyrekcyi, lub 1 członek 
dyrekcji i jeden zastępca.

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: Eu­
geniusz Glattmann i Jan Wolnik.

2. Członkowie dyrekcyi w ybrani: Wła­
dysław Chodorowski adwokat, Adolf Borowy 
kupiec obaj w Makowie zastępcami dyrekto­
rów.

Wysokość udziału: dotąd 100 kor. a 
najwięcej 1000 kor.

Obecnie: udział członka wynosi 100 
kor. Członek może za zgodą dyrekcyi dekla­
rować i wpłacić więcej udziałów.

Wpisy szczegółowe: stowarzyszenie ma 
Radę nadzorczą złożoną z 9 członków.

Data wpisu: 20 marca 1913.
O. k. Sad obwodowy, jako handlowy, 

Oddział II.
Wadowice, dnia 20 marca 191.3.

L. cz. Firm. 1732/12 Stow. V. 99 (5957)
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 

i gospodarczego.
Należy wpisać do rejestru stowarzyszeń 

zarobkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Lwów.
Brzmienie firm y: Towarzystwo wzaje­

mnego kredytu „W isła", stowarzyszenie za­
rejestrowane z ograniczoną poręką.

Data wpisu: 15 października 1912.
Przedmiot przedsiębiorstwa: jest udzie­

lanie swoim . członkom szczególnie zajmują­
cym się rolnictwem i rzemiosłem materyal- 
nej pomocy przez przyjmowanie i korzystne 
umieszczanie oszczę dności i udzielanie po­
życzek przy pomocy spólnego kredytu pod 
najkorzystniejszymi warunkami, oraz przyj­
mowanie do obrotu kapitałów obcych od in­
sty tucji i osób prywatnych.

Czas trw an ia : nieograniczony.
Dyrekcya: składa się z 4 dyrektorów i 

3 zastępców wybieranych przez Rado nad­
zorczą.

Podpis fi rmy: następuje w ten sposób, 
że pod brzmieniem firmy umieszczą swe pod­
pisy dwaj członkowie dyrekcyi lub jeden 
członek i zastępca dyrekcyi.

Ogłoszenia: uskutecznione będą w „Ga­
zecie Lwowskiej.

Udziały członków: 50 kor.
Odpowiedzialność: sięga do podwójnej 

wysokości deklarowanego udziału.
Data wpisu: 9 listopada 1912.
0. k. Sąd krajowy, jako handlowy 

Oddział IV.
Lwów, dnia 5 listopada 1912.

L. cz. Firm . 95 13 Stow. III. 213 f6709)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 

zarobkowych i gospodarczych przy firmie 
'towarzystwo golpodarczo-kredylowe „ Russka- 
ja syła", towarzystwo zarejestrowane z ogra­
niczoną poręką w Zdyni, że dyrektor Towa­
rzystwa powyższego ks. Teodozy Ifurkot ustą­
pił, a w miejsce jego wybrany został dyre­
ktorem p. Emilian Ohowański, gospodarz w 
Zdyni.

Data wpisu: 27 lutego 1913.
O. k. Sad obwodowy jako handlowy 

Oddział IV.
Jasło, dnia 22 lutego 1913.

L. cz. Firm. 364/12 i 20/13 Slow. C. 85
(7074)

Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń.

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za­
robkowych i gospodarczych:

Siedziba stowarzyszenia: Derzów. 
Brzmienie firmy: Spółka oszczędności i 

pożyczek w Derzowie, stowarzyszenie zareje­
strowane z nieograniczoną poręką.

Zmiana statutu: uchwałą walnego zgro­

madzenia z dnia 19 czerwca 1912 zmieniono ‘ 
końcowy ustęp § 1, który tak będzie opie­
wał : okręg spółki stanowią gm iny: Kijowiee, 
Eemenka leśna, Gzernica.

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: ks. 
Mateusz Cholewa, Jan Szajnowski.

2. Członkowie dyrekcyi w ybrani: Stani­
sław Najbarowski i Mateusz Szajnowski rol­
nicy w Derzowie jako członkowie zarządu.

Data wpisu: 12 marca 1913.
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 

Oddział IV.
Stryj, dnia 7 marca 1913.

L. cz. Firm. 156/13 Rg. A. 174 (6874)
Wpis do rejestru handlowego tinny 

pojedynczej.,
Należy wpisać do rejestru handlowego 

dla firm pojedynczych
Siedziba firmy: Biecz.
Brzmienie firmy: Natan Stein. 
Rrzedrniot przedsiębiorstwa: handel że­

laza, wapna, cementu, gipsu, szkła, i drobna 
sprzedaż nafty.

Właściciel : Natan Stein.
Dzieii wpisu: 2 i kwietnia 1913.

O. k. Sad obwodowy jako handlowy 
Oddział IV.

Jasło, dnia 19 kwietnia 1913.

L. cz. Firm. 214/13 Rg. A. 96 (7064)
Wykreślenie firmy.

Z rejestru firm pojedynczych należy 
wykreślić.

Siedziba firmy: Jasło.
Brzmienie firmy: Emanuel Jarymowiez. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: fabrykacja 

wyrobów betonowych.
Dzień wpisu: 15 maja 1913.

O. k. Sad obwodowy, jako handlowy, 
Oddział IV.

Jasło, dnia 10 maja 1913.

L <;. Firm, 33 Stow. II. 1018 (6625)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Wpisano w rejestze stowarzyszeń, za­

robkowych i gospodarczych.
Siedziba stowarzyszenia: Zgórsko.
Brzmienie firmy: Spółka oszczędności i 

pożyczek, stowarzyszenie zarejestrowane z 
nieograniczoną poręką.

1. Członek dyrekcyi um arł: ks. Józef 
Kowalski, przewodniczący.

2. Członek dyrekcyi w ybrany: ks. Wip;- 
ciech Zabawiński jako przewodniczący.

O. k. Sad obwodowy, jako handlowy, 
Oddział IV.

Tarnów, dnia 15 lutego 1913.

L. cz. Firm. 182/13 Stow. II. 278 (6497)
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 

stowarzyszeń.
Należy wpisać w rejestrze stowarzyszeń 

zarobkowych i gospodarczych odnośnie do 
firmy „Spółka oszczędności i pożyczek w 
Tarnowcu, stowarzyszenie zarejestrowane z 
nieograniczoną poręką.

Jabób Kula zastępca przełożonego za­
rządu ustąpił a Franciszek Kapała członek 
zmarł.

W miejsce ich wybrano Karola Sano­
ckiego dotychczasowego członka zarządu, za­
stępcą przełożonego zarządu, a Karola Jasiń­
skiego gospodarza w Tarnowcu i Jakóba Fa­
bera młodszego gospodarza w Potakówee 
człon kami zarząd u.

Data wpisu: 30 kwietnia 1913.
O. k. Sąd obwodowy, Oddział IV.
Jasło, dnia 26 kwietnia 1913.

Kuratele.
L. cz. P. VI. 32 1.3 (2) (7218 3 - 3 )

E d y k t.
Za umysłowo chorego uznano Samuela 

Eisenberga w Tarnopolu.
Kuratorem jego ustanowiono Arona Ei­

senberga w' Tarnopolu.
O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Tarnopol, dnia 19 marca 1913.

U, cz. L. 1/13 (7104 2 - 3 )
E d y k t.

Za umysłowo chorą uznano Luwikę Ku­
ni k z Birczy.

Kuratorem dla niej ustanowiono Leona 
Fedkowa z Birczy.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I,
Bircza, dnia 10 maja 1913.

L. cz. P. III 32/13 (7106)
E d y k t.

MikoJaj Makar uznany marnotrawcą. 
Kuratorem mianowano Hnata Iwani­

ckiego z Cwitowej.
U. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Buczacz, dnia 25 kwietnia 1913,

L. e l  L. 3,13 (7105 1 - 3 )
E u y k t,

Za marnotrawcę uznano Grzegorza Ma- 
karowskiego z Birczy.

Kuratorem jego ustanowiono Jakóba Bie- 
ganowsk ego z Birczy.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział L 
Bircza, dnia 3 maja 1913.

L. cz. P. 97 13 (6) (7046)
E d y k t.

Za marnotrawnego uznano Jana Gó- 
rawskiego z Jeziorzan.

Kuratorem jego ustanowiono Wilhelma 
Mikulskiego syna Juliana z Jeziorzan,

O. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Tłumacz, dnia 14 marca 19J3.

L. cz. P. 85/13 (4) (7041)
E d y k t.

Za umysłowo chorego uznano Piotra 
Rodzińskiego w Podniebylu.

Kuratorem jego ustanowiono Wojcie­
cha Gancarza w Podniebylu.

U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Krosno, dnia I I kwietnia 1913.

L. cz. P. VI 46/13 (5) (7094)
E d y k t.

Za umysłowo chorą uznano Elsę 
Sehiffmann w Stanisławowie.

Kuratorem jej ustanowiono Hilarego 
Sehińinanna w Stanisławowie.

0, k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 
Stanisławów, dnia 2 kwietnia 1913.

L. cz. P. 25.1/12 (7133)
E d y k t.

Za umysłowo chorą uznano Fesią Pa- 
ckan w Uniku.

Kuratorem jej ustanowiono Ołeksę Pa- 
ckana w Ilniku.

U. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Turka, dnia 27 sierpnia 1912.

L. cz. P. V. 179 12 (6804)
E d y k t.

Za marnotrawnych uznano Iwana i Ma- 
jyę Żeleńskich w Kobakach.

Kuratorem ich ustanowiono Wasyla An- 
druka w Kobakach.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Kuty, dnia 9 grudnia 1912.

L. cz. P. VI. 171/12 (10) (6805)
E d y k t.

Za marnotrawnych uznano Jurka i 
Katarzynę Szkriblaków w Rostokach.

Kuratorem ich ustanowiono Dmytra 
Gfodowiuka w Rostokach.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Kuty, dnia 23 grudnia 191.2.

L. cz. L. 2/13 (6891)
E d y k t.

Za marnotrawnego uznano Jakóba Sowę 
w Zamościu.

Kuratorem jego ustanowiono Józefa
Woźnego w Zamościu.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Wojnicz, dnia 7 maja 1913.

L. cz. P. VI. 129/12 (7001)
E d y k t 

Za marnotrawną uznano Ołenę Pry-
S7dak w Zastawczu.

Kuratorem jej ustanowiono Eugeniusza 
Pryszlaka, syna Józefa w Zastawczu.

O. k. Sąd powiatowy. Oddział VI. 
Podhajce, dnia 20 lutego 1913.

L. cz. L. 3, 4 i 5/13 (6892)
E d y k t.

Za głupkowate uznano Ludwikę, Maryę 
i Józefę Grzegórzkówny w Olszynach.

Kuratorem ich ustanowiono Michała 
Kubika w Olszynach.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Wojnicz, dnia 20 maja 1913.

L. cz. P. VI. 173/12 (0806)
E d y k t.

Za marnotrawnego uznano Lesia Dow- 
haniuka w Tudiowie.

Kuratorem jego ustanowiono Iwana 
Skułebiuka w Tudiowie.

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI.
Kuty, dnia 30 grudnia 1912.

L. cz. L. 3/13 (6595)
E d y k t.

Za umysłowo chorą uznano Rozalię Kwa­
drat z Wiśnicza, niewiadomą z miejsca po­
bytu.



Kuratorem jej ustanowiono Isaaka Tem- 
plera z Wiśnicza.

G. k. Sąd powiatowy.
Wiśnicz, dnia 10 maja 1918.

L. cz. P. 136/12 (10) (6888)
E d y k t.

Za marnotrawnego uznano Grzegorza 
Kanię w Przybystawicach.

Kuratorem jego ustanowiono Stanisła­
wa Kanię w Przybysławieach.

O, k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Radłów, dnia 21 listopada 1912.

L. cz. P. 256/11 (7) (7114)
E d y k t .

Zawieszoną uchwałą z dnia 30 listopa­

da 1911 kuratelę z powodu choroby umysło­
wej nad Ignacym Ryglem z Kozłowa, uchyla 
się.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Kozowa, dnia 8 maja 1913.

L. cz. L. 1612 (9) P. 211/12 (7113)
E d y k t .

Za marnotrawczynię uznano Paraszkę 
Krzyżanowską w Dubszczu.

Kuratorem jej ustanowiono Michała 
Regę Filipów w Dubszczu.

G. k. Sąd powiatowy, Oddział IY. 
Kozowa. dnia 4 października 1912.

DONIESIENIA PRYWATNE.
K.  k.  N o r d b a h n d i r e k t i o n .

Nr. 43.173/IY. 13 (7359)

Lieferungs-Ausschreibung.
Seitens der k. k. Nordbahndirektion gelangt die Lieferung und Aufstellung einer 

Druckfilteranlage und zweier Goupounddupleidampfpumpen zur Yergebung. Dieselbe erfolgt 
aut Gruncl der bei der k. k. Staatsbalinyerwaltung geltenden Lieferungsbedingnisse.

Die Angebotformulare samt Beilagen und Planen kbnnen im Bureau IY./3 der k. k. 
Nordbahndirektion in Wien II. Nordbahnstrasse 50 unentgeltlich behoben oder von dort 
gegen Yoreinsendung des Portos von 40 Hellern bezogen werden.

Dem Anbotsteller steht. es frei aut die F ilter- oder Pumpenanlage getrennt zu otie- 
r ie ren ; anderseits behalt sich die k. k. Nordbahndirektion vor, nach ihrem Ermessen 
dem Anbotsteller beliebige Teillieferungen zu tibertragen oder auch von der Lieferungs- 
tibertragung ganz abzusehen.

Die Preise sind franko Waggon einer Station der k. k. Staatsbahnen und eiuschlis- 
slich aller Verpakungs- und sonstiger Spesen zu erstellen. Die Liefertermine sind mij- 
glichst kurz zu beniessen, im Falle der Lieferungsttbertragung jedoch unbedingt einzu- 
halten.

Vom Erlag eines Yadiums wird abgesehen.
Die Einbringung der Angebote hat bis langstens 25 Juni 1913 fur die Druckfilteran- 

lage, uud bis 26 Juni 1913 tur die Pumpenanlage zu erfolgen.
Jeder Anbotsteller hat das Kecht, der am 26 Juni 1913 um 10 Uhr yormittag statt- 

lindenden komissionellen Offerteroffnung der Filteranlage, bezw. der am 27 Juni 1913 
um 10 Uhr yormittag stattfindenden Offerteróffnung der Pumpenanlage beizuwohnen.

Angebote, we-lche den Bestimmungen der Ausschreibung oder des Anbottormulares 
nicht ontsprochen oder nach dem Einroichangstermi l^c in Iagen , werden nicht beriick- 
sichtigt.

Wien, im Mai 1913.

Die k .  k .  N o rd b a h n d ire k tio n .

„Muzeum pożytecznych rzeczy,
osobliwych ludzi

i zjaw isk  natury".
Treść: Nasze ulubione trucizny, czyli na ozem oszczędzać? Potworny apetyt, l,wiat jest pełen nie- W  
bezpieezenstw. Lekarz hygiem sta napomina młodziez, aby me paliła tytoniu. Kady kroi owej na 
zły*los ludzki. Z tajemnie elektryczności. Szpital roślin. Ozy istnieje życie na gwiazdach? Akwa- _  

|  ryutn w żołądku. Ludzie, którzy się urodzili k ilka razy. Ogniotrwały kapitan. Wódka pali się w |  
mózgu pijaka fioletowym płomieniem. Nowa filharmonia, czyli jak  upiększyć śpiew naszych pta- 
ków pokojowych i polnych według metody hr. Dr. Baringtona, wiceprezydenta król. Towarzystwa _ _  

I  Nauk w Londynie. Wł. Taczanowski a metoda hr. Baringtona. Piorun z jasnego nieba przyczyną Jf 
pożaru. Dachy słomiane i drewniane uczynić ogniotrwałemu Dym z kominów przyciąga pioruny.

■ i  W sprawie ochrony od pożarów. Tlen w płynie jako bezpłatne lekarstwo i środek do przedłużenia H i  
życia. Jakiego patryotyzmu nam potrzeba? Wdzięczne pele działania dla władz. Elektryczność M  

8  poetów, narodów i kobiet. Mechanik, który przez sen stał się bogatym. Piorunochron na dom bu- H  
dnika kolejowego. Podziemne żyły wodne, a niebezpieczeństwo pożaru. Z czego można wnosić o 
istnieniu podziemnych źródeł? W każdej gminie łatwo może zdarzyć się nieszczęście. Najzdrow­
szy i najtańszy napój. Wróble konkurentami kanarków. W arunki zdrowego snu. Ksiądz, który B 
mówi kazanie we śnie. Napomnienie dla młodzieży. Zły los spotyka tylko społeczeństwa wadliwe 
i mało oświecone. Makolągwy śpiewają lepiej niż kanarki. Każda gmina powinna zastanawiać się 
nad. wszystkiemi możliwemi niebezpieczeństwami, aby im zapobiegać zawczasu. I  t. d. i  t. d". EM

0 

0 .
Cena z przesyłką pocztową 1 K . 66 hal., za zaliczką 2 E . 10 hal.

Do nabycia w Murte St. SoltoIowwlŁłeg©. — Lwów, Jagiellońska 1. 3.

T A R Y F A  F R A C H T O W A
ze Lwowa do w szystk ich  s t a c y j  
kolejowych w ft&licyi i Bukowinie

p r z e z  M. F I S C H L E R A
Cierna 2 kos**, z przesyłkę pocztową 2 koi*. §0 hal.,

pobraniem 2 kor. S i hal.

Słowny skład: Biuro ST. SOKOŁOWSKIEGO 
Lwów, Jagiellońska 1. 3.

z a

„ M e i s t e r  d e r  F a r b e “
sryiifialne reprodukcye Riiidzynarodowycl} malarzy

teoaaapildtiiawe 1 .9 0 6 ,  1 9 0 8 ,  1 9 0 9
p o l e c a

po wyjątkowo niskich cenach
ST. SOKOŁOWSKI Lwów, Jagiellońska 3.

54 lat istnienia lat istnienia 54

Najstarsza i najpoczytniejsza ilustracya polska

TYGODNIK ILLUSTROWANY
Przeszło tysiąc stronic tekstu i przeszło dwa tysiące ilustracyi rocznie.

„Tygodnik lllustrowany“ w r. 1913 zamieści najnowszą świetną powieść 

Henryka Sienkiewicza p. t.

„Pod Dąbrowskim^
Z ilustracyami Woj, iccha Kossaka 

Władysława Reymonta p. t.

„Insurekcyau
Wacława Sieroszewskiego p. t.

„Bieniowski“
Bolesława Brusa dwie ostatnie nowele

„Dziwni ludzie“ i „Nic nie ginie".

Premia Tygodnika:
poświecone najwybitniejszym powieściom i romansom polskim

L l C K a W e  p o w i e ś c i  ■ i obeym 12 d u ż y c h  t o m ó w  r o czn ie .

Cykl ilustracyi wielobarwnych.

kwartalnie
półrocznie
rocznie

kwartalnie
półrocznie
rocznie

W a r u n k i  p r e n u m e r a t y :
We Lwowie:

6-80 koron z oprawą książek 8-30 koron
13-60 koron „ „ 16-60 koron
27-20 koron „ „ 33'20 koron

W Galicy! z przesyłką pocztową:
7-20 koron z oprawą książek 8-70 koron

14-40 koron 
28-80 koron

17-40 koron 
34-80 koron

Prenumeratę przyjmują: Administracya Tygodnika Illustrowanego 
we Lwowie, ulica Jagiellońska 3,

oraz wszystkie księgarnie i biura dzienników.
Numera -akazpei-e bezpłatnie.

O

T A N I A
B I B L I O T E K A

DLA WSZYSTKICH.
1 2 3  tom y za  2*85 kor.

z  p rz e s y łk ą  3*65 k o r .
1 KAROL LIBELT: O m iłości ojczyzny.
2 WINCENTY POL: Pieśni Janusza.
3 ARTUR GLISZCZYŃSKI: Obrazki.
4- WŁ. K. WOYCIOKI: Amerykanin. Powieść z życia

Kościuszki.
5—6 H, G. W ELLS: Wojna dwóch światów. Powieść fan­

tastyczna, 2 tomy.
7 Młoda Litwa. — Nowele autorów litewskich. Prze­

łożył S Herbaezewski.
8 A. J. K U PRIN : Olesia. Powieść.
9 WŁ. TRABOZYŃSKI: Dwa powstania poznańskie.

Bok 1846 i 1848 oraz Proces w Moabicie.
10 Z. BARTKIEWICZ: Nastroje. Nowele różayeh autorów.
11 W. M. DOROSZEWICZ: Opowiadania.

12—13 HELENA BÓHLAU: Pół-zwierzę. Powieść w 2 tomach.
14 LEONIDAS ANDRE JE  W : Życie człowieka. W pięciu 

obrazach z prologiem.
15 EDMUND BERNSTEIN: Strajk, jego istota i  od­

działywanie.
16 PIOTR NANSEN: Próba ogniowa. Nowelle.
18 WIKTOR DYK: Wstyd. Powieść z  czeskiego.
19 ARTUR SCHNITZLER: Gdy się duch zamroczy. No-

■jy0j |0
2 0 -2 1  WŁADYSŁAWA NIDECKA: W im ię praw. Powieść 

w 2 tomach.
22 Młoda Rosya. Nowełla. W tłum. H. Olcudzkiej.
24 Jen. 1GN. PRADZYNSKI: Czterej ostatni wodzowie 

polscy przed sądem historyi. (Poniatowski, Ko­
ściuszko, Chłopicki, Skrzynecki), 2 tomy.

26 Poeci-Legioniści. Wybór ich poezyi. (Wybicki, Go­
debski, Andrzej Brodziński, Reklewski, Górecki, 
Tymowski i inni).

I R a ze m  2 3  ło m y  za  2*85 k o r . |

Zamówienia i należność przesyłać należy do

Biura dzienników ST. SOKOŁOWSKIEGO
w e  L w o w ie , u lic a  Ja g ie llo ń s k a  3 .

Zamówienia na prow incyę, w ysyła się  odw rotnie, za nadesłaniem  80 b a l. na porto.

■ O
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Parowa fabryka wyrobów stolarskich I parkietów

B R A C I  W C Z B L A K
we LWOWIE, ul. Łyczakowska 1. 27

poleca wielki zapas

deszmiłek posadzkowych
które sprzedaje bez ułożenia i z ułożeniem z dobrze wysu­
szonego materyału, w speeyalnie na ten cel urządzonych 
3 dużych suszarniach, oraz parkiety w najrozmaitszych 
deseniach. — Fabryka utrzymuje na składzie gotowe opaski, 
listwy do podłóg i t. d. oraz przyjmuje wszelkie roboty 

stolarskie, budowlane, okna, drzwi, bramy i t. p,

W łasny tartak w Rzęśmi Polskiej.

Poszukuje do kupna klocy debowe, brzostowe, 
jaworowe, sosnowe, świerkowe.

xxxxxxxxxxxxxxxnxxxxxx> txxx x x x x x
Źródła żelazne ze znaczną czynnością radium , kwas w ęglow y, bogate kąpiele stalow e, wzma­
cniające kąpiele borow iuow c, racyonalna knracya w odolecznicza i m leczna (kelir, kumys i t. p.). 
H n m i n  w  Karpatach bukow ińskich, stacya kolejow a u u jścia  Dorny 1 Złotej B ystrzycy, 
I f  1 1 1  U  fZ ^  godzin od Bukaresztu, 11 godzin od Lwowa, 10 godzin koleją od K iszeniew a, 

— 6 godzin koleją od Jass. Telefon międzymiastowy. — Monumentalny budynek kąpielowy 
z oddziałami leczenia: terapią, elektryką i kąpielami świetlnemi, gim nastyka lecznicza zapomocą aparatów 
Zandera, hygieniezna gim nastyka dla dzieci, balneologiczne laboratoryum i instytut Kóntgena. Paw ilon  
Izolowany, w odociągi górsk ie, kanalizacyn, elektryczne oświetlenie', miejsca do zabawy, 2 razy dziennic 
koncert_ kapeli wojskowej (63 p. p.), wycieczki w okolice rumuńskie, siedmiogrodzkie i w igierskie, wozem, 
na koniu i tratwie. Nadzwyczajne skutki przy chorobach nerwowych, kobiecych, serca,* niedokrewnośei, 
przewodów krwionośnych, ekssudatach. Prospekty bezpłatnie. Lekarskich objaśnień udziela e. k. lekarz 
zdrojowy ces. radca Dr. ARTUR LOCHEL. Wyjaśnieńeo do pomieszkali udziela Biuro komisy! zdrojowej 
w  D orna-W atrze.

txxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxi
M L E C Z A R N I A  M O T O R O W A

w KOLĘDZIANACH
wysyła za zaliczką

p ierw sz e ] ja k o śc i a  to :
Roąuefort za 1 kigr. K. 3'30
Szkatułowy (Ohevalier) za 1 kigr. K. 2-50 
Podolskie (Camenbert) za sztukę K. —-30

Imperial
Piwne
Masłowe

za sztukę K. —'20 
za sztukę K. —-08 
za sztukę Ii. —'06

I X X X X X X X X X X X X *  , j t X X X X X X X X X X X X X

m Zabawką jest dla Pań
szycie sukien damskieb i dziecinnych używajac krojów

W  tj A v o a i T «
d o  n a b y c i u  u

St. Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 3.
O G Ł O S Z E N I E .

Dyrekcya galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego wypowiada 
niniejszem na podstawie § 63 statutów p. Wolfowi Liehtowi, Bazylemu Ba­
czyńskiemu i Piotrowi Baczyńskiemu Leszkowlczowi synowi Andrzeja kapitały 
pożyczkowe w sumach 5.237 K. 70 bal. i 17.452 K. 46 hal. listami zasta­
wnymi, pochodzące z większych sum pożyczkowych 5.800 K. i 18.000 K. in­
tabulowanych na hipotece dóbr Smolni ca lwh. 407 ks. gr. dla większych po­
siadłości c. k. Sądu obwodowego w Samborze i realności lwh. 138, 141 i 
142 ks. gr. gm. kat. Smolniea przy c. k. Sądzie powiatowym w Starym Sam­
borze prowadzonej, z tego Towarzystwa wypożyczone, z dniem 30 czerwca 
1913 jeszcze pozostałe.

Dyrekcya galicyjskiego Towarzystwa kredytowego ziemskiego wzywa więc 
p. Wolfa Lichta, Bazylego Baczyńskiego i Piotra Baczyńskiego Leszkowicza, 

syna Andrzeja jako właścicieli tych dóbr względnie realności, ażeby wypowie­
dziane kapitały w przeciągu s z e ś c i u  miesięcy do kasy galicyjskiego Towa­
rzystwa kredytowego ziemskiego złożyli pod rygorem egzekueyi, a mianowicie 
przymusowej sprzedaży rzeczonych dóbr.

We Lwowie, dnia 30 kwietnia 1913.

Z Dyrekcyi Gal. Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego.

Na wszystkie bez wyjątku PISMA codzienne
miejscowe, zamiejscowe, wiedeńskie, zagrauilczne, TYGODNIKI, PISMA HUMORYSTYCZNA, 
ItLUSTRAGYE ARTYSTYCZNE, MODY, ŻURNALE, przyjmuje prenumeratę z dostaws, 

w  miejscu lub wysyłką na prowfncyę po cenach redakcyjnych

Agencya dzienników i ogłoszeń St. Scknłowskiego, Lwów, Jagiellońska 3.
Ogłoszenia do wszystkich pism  najtaniej.

Pirtret Adama Mickiewicza
r& produkcya

z słynnego obrazu P E L U S ^ ¥ . 0 W S K I E C f 0
w gustownych ramach i za szkłem 

jest do nabycia po 1 i 8  koron (zależy od ram ) 

w biurze ogłoszeń Sokołowskiego, Lwów, Jagiellońska 1. 3.
Za porto i opakowanie na prowineyę dolicza się 1 koronę.

cł:
Nakładem c. k. Namiestnictwa

wydany

s m w A T n m
Król. Galicyi i Lodomeryi 

z Wielkiem Ks. Krakowskiats
na rok

2913
można nabyć w Ekspedycyi „Gazety 
Lwowskiej Lwów, ul. Czarnieckiego 
1. 12, po cenie 8 kor., na prowiil- 
cyę z przesyłką pocztową (za fra­
chtem 8 kor. 90 hal., dla c. k. 

Urzędów 8 kor. 20 hal.
Szematyzmu 

za  z a lic z k ą  n ie  w y s y ła  s ię .

Z a r a z
<lo wynajęcia

£ pokoje
p r z e d p e ń ^ j  

%  p r z y n a l e ś y t o ś p a m i  
p r z y  u l i c y  

J a g i e l l o ń s k i e j  7 .

Zmiana lokalu!

KOPERNICKI i Syn
optycy i mechanicy

przenieśli dnia 1 lutego 
1913 swoją pracownię i 
sk ład towarów opty­
cznych i m e c h a n i ­
cznych do nowego sklepu 

przy ulicy

Hetmańskiej 1 . 10.
(O b o k  Kawiarni W iedeńskiej).

~  W T S I E W f i l
z najlepszych herbat pól kigr. 2 kor.

60 hal. i 3 kor. 20 hal. 
poleca handel herbaty i kawy
Edmunda Riedla, Lwów.

Iiwóir, ul. Akadem icka ii.
Największy magazyn jubilerski i zegarmistrzowski

Juliana DĄBROWSKIEGO
kupuje i sprzedaje stare srebro, złofo i kamienie. 
Zlecenia załatwiać można pocztą i przez koresp.

Jak zapobiegać pożarom
w  m ia sta ch , m ia s te c z k a c h  

I po w s ia c h ?
Instrukcya ostrożności ogniowej 

dla mieszkańców kraju.
Po nadesłania DO hal. wysyła franco 

Ił i nr o ST. SOKOŁOW SKIEGO we Lwowie 
Ul. Juj-ieHouska I. .i.

1913. ROK XY.
ZAPROSZENIE DO PRZEDPŁATY NA

NOWOÓCI MUZYCZNE
M ie s ię c z n ik  B iterack o-n u fow y  

p o ś w ię c o n y  c e ln ie j s z y m  u tw o ro m  fo r te p ia n o ­
w ym  w s p ó łc z e s n y c h  p o lsk ic h  i z a g r a n ic z n y c h

k o m p o z y to r ó w .
Na treść pisma składają się utwory: k la s y c z n e , s a lo ­

n o w e , ta n e c z n e , w y ją tk i z  o p e r , o p e r e te k , oraz 
m u zy k a  d la  m ło d z ie ż y  i d z ie c i.

W dziale literackim: liczne wiadomości z życia muzycznego i
teatralnego.

Prenumerata wynosi:
Miesięcznic kop. <12, z przesyłką pocztową kop. 50. — Kwartalnie rb. P25, z przesyłką 
pocztową rb. 1'50. — Półrocznie i rocznie w tymże stosunku. — Za granicą rb. 7 ,  —

Zeszyt okazowy 0 0  kop.

Premia dla rocznych abonentów: szyty, wartości rb. 1 kąp. 25, Lid bo PORTRET
CHOPINA i b) za pół ceny, t. j. za rb. 1*50 „A. B. C.“ Najnowszą szkołę mi fo r­
tepian prof. A. Różyckiego lub za 1 rb. Szkołę techniki fortepianowej 

dyr. ig .  Olassera, dyr. kursów muzycznych w Petersburgu.
Przesyłka premium SO kojt.

Adres Bedakcyi: Warszawa, Krakowskie Przedmieście <>.
Telefon: 143—15.

A gencya dla G alicyi w e  L w ow ie, Maro dzienników ST. SOKOŁOWSKIEGO.

K urier kolejowy c&im 4=0 hmer/,.
Biura dzienników S t , Sokołowskiego. L w ó w , Jagiellońska I. 3 .

7. drakam i Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada) ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon 527.


